
- albo 
akwarium, wzięłam roz­
bieg i rzuciłam. A 
oszczep frunął i frunął... 
- tak Barbara Madejczyk, 
zawodniczka usteckiego 
Jantara, wspomina rzut, 
który zapewnił jej udział 
w olimpiadzie w Atenach.
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Kontrola w Domu Pomocy Społecznej

Oaza błędów

Woda dla ochłody
No i doczekaliśmy się lata. Po chłodnym i deszczo­

wym lipcu, sierpień wszystkim sprawił miłą niespo 
dziankę. Turyści, którzy teraz przyjechali na wypoczy­
nek do Ustki, nie mają najmniejszych powodów do 
narzekań na aurę. Temperatura na plaży, w słońcu

dochodzi nawet do 40 stopni Celsjusza! Niewiele daje 
schronienie w cieniu, gdzie słupek rtęci pokazuje 26 
kresek. Nic dziwnego, że plażowicze szukają ochłody 
w morskiej wodzie, która teraz ma 20 stopni, (nik)

Fot. Krzysztof Tomasik

A niech to drzwi...

Ze słupskich kamienic giną pięk­
nie zdobione drewniane zabytko­
we drzwi. Wymontowane z futryn 
Unikają bez śladu. Wszystko wska­
kuje na to, że kradzieże dokonywa­
ne są na zamówienie.

- Z naszych budynków skradzio­
no w ostatnim czasie cztery pary 
dużych dwuskrzydłowych drzwi ze­
wnętrznych - mówi Irena Tyszka,

dyrektor ds. technicznych PGM w 
Słupsku. Zdaniem Wacława Czy­
żyka, miejskiego konserwatora za­
bytków w Słupsku, złodzieje reali­
zują zamówienia. - Zabytkowe 
drzwi warte są około 5000 zł - mówi 
W. Czyżyk.

- Kradną najczęściej zwykłe pi­
jaczki. Dostają po 100, czasem 200 
złotych za drzwi. Ja się tym nie zaj­
muję, ale są tacy, którzy skupują i

sprzedają z ogromnym zyskiem. 
Koneserów staroci - także tych kra­
dzionych - przecież nie brakuje - 
mówi handlarz antyków ze Słup­
ska.

Drzwiami niestety nikt się nie 
przejmuje. Zdarza się, że miesz­
kańcy budynku dopiero po kilku 
dniach zauważają ich zniknięcie, a 
kradzieże bardzo rzadko zgłasza­
ne są na policję, (man)

Drżyjcie
piraci

Od soboty na drodze krajowej nr 
6 słupska policja od rana prowa­
dzić będzie wzmożone kontrole, 
potrwają one przez cały weekend. 
W akcji „Prędkość” weźmie udział 
^•in. kilka radiowozów z wideore- 
Jestratorami, motocykle oraz poli- 
pjny śmigłowiec. Podczas szczegó­
łowych kontroli policjanci spraw­
dzać będą m.in. trzeźwość kierow- 
c°w, dokumenty oraz przestrzega­
ne przepisów. W akcji wezmą tak- 
?e udział funkcjonariusze z Lębor- 
ka i Wejherowa.

W dni wolne od pracy ruch na 
r°gach jest o wiele większy. Docho- 
z\do wielu wypadków, którepocią- 

^°ją za sobą wiele ofiar. My stara­
my się to zagrożenie wyeliminować 
"mówi Piotr Sochacki ze słup- 
slt^j „drogówki”, (man)

W zawieszeniu 
dla gwałciciela

17-letni Damian W. ze Słupska, 
uznany w piątek za sprawcę gwał­
tu zbiorowego, nie pójdzie do po­
prawczaka. Słupski sąd dla nielet­
nich zawiesił mu warunkowo karę 
na dwa lata i objął nadzorem ku­
ratora. Prokuratura zapowiada 
apelację.

W październiku ubiegłego roku 
14-letnia uczennica Gimnazjum 
nr 3 w Słupsku padła ofiarą gwał­
tu zbiorowego. Siedmiu chłopców 
w wieku 15-17 lat, byłych i obec­
nych uczniów szkoły, najpierw do­
puściło się czynów lubieżnych. Po

dwóch dniach w komórce w pobli­
żu szkoły doszło do gwałtu. W pią­
tek sąd skazał Damiana W. Pro­
kuratura już zapowiada apelację. 
- Domagałam się kary bez zawie­
szenia - mówi Beata Majewska 
ze słupskiej Prokuratury Rejono­
wej. - Szkodliwość społeczna czy­
nu jest wysoka, a sprawca zdemo­
ralizowany. Gwałt zbiorowy to jed­
na z najcięższych kategorii prze­
stępstw. Dorośli sprawcy są skazy­
wani na karę bezwzględnego więzie­
nia.

Sąd na razie nie podjął decyzji 
wobec pozostałej szóstki, (ber)

Dom Pomocy Społecznej „Leśna 
oaza” w Słupsku wydawał publicz­
ne pieniądze niezgodnie z prze­
znaczeniem, samowolnie zmieniał 
budżet i przetrzymywał pieniądze 
pensjonariuszy na niewłaściwym 
koncie. Sprawa trafiła do rzeczni­
ka dyscypliny finansów publicz­
nych przy Regionalnej Izbie Obra­
chunkowej w Gdańsku.

Prezydent Słupska powiadomił 
RIO, bo w podległej mu placówce 
kontrola wykryła nadużycia. W 
„Leśnej oazie” nie przeprowadzono 
inwentaryzacji i wyceny majątku, 
złamano przepisy o rachunkowości, 
księgowości i zamówieniach pu­
blicznych. Nie dokumentowano 
wpływów do kasy. Główna księgo­
wa nie kontrolowała kasjerki, ale 
- wbrew prawu - zatrudniła w księ­
gowości swojego syna. Depozyty 
mieszkańców, czyli ich własne pie­
niądze, przetrzymywano na koncie 
Zakładowego Funduszu Świadczeń 
Socjalnych. Podobnie darowizny. W 
końcu trudno było ustalić, do kogo 
należą i skąd się wzięły poszczegól­
ne kwoty. Pieniądze od darczyńców,

zamiast na jubileusz 50-lecia 
domu, przeznaczono na zakup 
komputera. Problem był też z okre­
śleniem celu podróży służbowej 
dyrektora.

- Kontrola nie wykazała, że zde- 
fraudowano pieniądze, lecz przekro­
czono procedury - mówi Andrzej 
Obecny, wiceprezydent Słupska. 
Rzecznik dyscypliny finansów pu­
blicznych zdecyduje, co dalej.

Dyrektor DPS Aleksander Hop­
pe o powiadomieniu RIO nic nie 
wie. Odmówił komentarza. „Niedo­
patrzenia”, „wkradł się błąd”, „omył­
kowo” - tak wyjaśniał ratuszowi i 
bił się w pierś: „Kontrolujący 
uświadomili nam, że popełniliśmy 
błędy. Bardzo prosimy o danie nam 
szansy naprawienia ich”.

W grudniu pisaliśmy, że proku­
ratura bada, czy pensjonariusze są 
okradani. -Pracownicy nie wpłaca­
ją pieniędzy na konto depozytowe 
lub robią to z opóźnieniem - żalili 
się nam mieszkańcy. Dochodzenie 
jednak umorzono. Teraz sprawą 
tzw. stosunków międzyludzkich 
zajął się wydział zdrowia i opieki 
społecznej ratusza, (ber)

Ingres biskupa

Dzisiaj w koszalińskiej katedrze odbędzie się ingres (uroczyste ob­
jęcie władzy) przez nowego biskupa diecezji koszalińsko-kołobrzeskiej
bp. Kazimierza Nycza.

Uroczystości rozpoczną się o godz. 9.45 procesją biskupów z kościo­
ła pw. św. Józefa do katedry. Tam o godz. 10 rozpocznie się msza świę­
ta, w czasie której nastąpi przekazanie nowemu ordynariuszowi die­
cezji symbolu biskupiej władzy - pastorału.

Kazanie wygłosi kardynał Franciszek Macharski. W uroczystościach 
udział weźmie m.in. nuncjusz apostolski ks. Józef Kowalczyk, (zas)

Zły czas 
dla podróbek

Policjanci z wydziału do spraw 
walki z przestępczością gospo­
darczą KMP w Słupsku z miejskich 
targowisk zarekwirowali 43 pod­
róbki zegarków sportowych ma­
rek. Sprzedawcy odpowiedzą za 
wprowadzenie ich do obrotu.

W punktach handlo­
wych funkcjonariu­

sze pojawili się razem z przedstawi­
cielami Adidasa i Nike’a. - Tb na ich 

wniosek przeprowadzili­
śmy akcję - mówi pod- 
insp. Roman Dobak (na 
zdjęciu), szef wydziału 
przestępstw gospodar­
czych. - Zegarki sprzeda­

wano w trzech punktach, na 
ulicy Konopnickiej, 
na Manhatanie i u 
zegarmistrza przy 
ulicy Mickiewi­

cza. Sprzedaw­
cy wiedzieli,
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Zakład Przetwórstwa Mięsnego 
Izabela i Zbigniew C/rabowscy Sp. j. 
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Zapraszamy do nowo otwartych 
stoisk mięsnych 
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CENA DNIA

SŁUPSK, ul. Mostnika 2, tel. 842 98 85 
ul. Dmowskiego 8, tel. 845 21 05 

USTKA, Plac Wolności 9, tel. 814 34 89

Masz pytanie lub problem?

Napisz, zadzwoń do nas!
SŁUPSK centrala

842-64-18
W redakcji dyżuruje
9.00-13.00 
MONIKA ZACHARZEWSKA

Śmierć 
w pracy

Dwaj pracownicy zginęli wczo­
raj w czasie wykonywania obo­
wiązków służbowych. W Zakła­
dzie Przerobu Drewna w Lębor­
ku 42-letni Andrzej K. włożył 
deskę do obrabiarki, maszyna 
ją odrzuciła, i ta wbiła się w 
brzuch mężczyzny, powodując 
liczne obrażenia wewnętrzne. 
Mimo że natychmiast przewie­
ziono go do lęborskiego szpita­
la, nie udało się uratować mu 
życia. Śmierć poniósł również 
22-letni Jarosław K., zatrudnio­
ny w Zakładzie Produkcyjno- 
-Metalowym Promet w Człucho­
wie. Przygniotła go prasa, prze­
znaczona do wykrawania ele­
mentów metalowych. Najpraw­
dopodobniej jej stabilność zo­
stała naruszona przez wózek 
widłowy, (pio)

Prezes zostaje
Losy Zenona Suszyckiego,

prezesa i redaktora naczelnego 
Radia Koszalin, ważyły się w pią­
tek do godz. 21. - Zostaje - zdecy­
dowała Rada Nadzorcza RK. Przy­
pomnijmy, odwołania szefa chcia­
ło aż 30 (z 34 zatrudnionych) dzien­
nikarzy. Powody: „spadek słuchał - 
ności, zastraszanie zespołu, two­
rzenie atmosfery donosicielstwa” itp. 
RN postanowiła wczoraj m.in. od­
dzielić funkcję prezesa od redaktora 
naczelnego radia, przenieść ekspo­
naty z Muzeum Radia przy ul. Pił­
sudskiego do nowego gmachu roz­
głośni. Podjętą uchwałę przekaże 
zarządowi stacji. Słuchają jej 
mieszkańcy byłego woj. koszaliń­
skiego, słupskiego i pilskiego, (pis)

Tartak Rogowo
nowo otwarty 
skład tarcicy

Kołobrzeg, ul. Żurawia

tel. (094) 312-55-76 

kom. 0600-682-730
GB-3207p

że to podroby i dlatego ich ceny były 
niskie. Za wprowadzenie tych rzeczy 
na rynek grozi do dwóch lat więzienia. 
Dochodzenie wykaże, kto był dostaw­
cą.

Popularne wśród młodzieży ze­
garki sportowych marek można 
nabyć za 25-50 złotych. Na polski 
rynek trafiają z krajów azjatyc­
kich. Są wykonane z surowca gor­
szej jakości. Oryginalne kosztują 
100-400 złotych, (ber)

Fot. Krzysztof Tomasik

ZAWIADOMIENIE
W związku z przebudową ulicy Poznań­

skiej w Słupsku Skanska S.A. Oddział 
GPRD w Gdańsku - Matami informuje, 
że z dniem 9.08.2004 r. zamyka odcinek 
jezdni od ulicy Poprzecznej do skrzyżo­
wania z ulicą Lutosławskiego. Objazd 
będzie prowadzony ulicami Poprzeczną, 
Przemysłową, Tuwima i Jagiełły.

Przewidywany czas realizacji robót wyniesie 
około dwóch miesięcy. Za powstałe utrudnienia 
w ruchu przepraszamy. gb-3296
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Na miejskim stadionie w Adelaide w Australii nie udała się próba pobicia 
rekordu świata w ilości karmiących piersią matek. W piątek na stadionie 
pojawiło się tylko 389 pań ze swymi niemowlakami. Ustanowiony w Berke­
ley (USA) dwa lata wcześniej rekord wynosił 1130 karmiących na raz maJ 
tek.

(PAP)

Odmienna ocena 
zbrodni katyńskiej

Prezes Instytutu Pamięci Naro­
dowej Leon Kieres chce się spo­
tkać z władzami Ukrainy, by przy­
spieszyć przesłanie dokumentów 
w sprawie zbrodni katyńskiej do 
Rosji. Według zapewnień rosyj­
skiej prokuratury, tylko brak akt z 
Ukrainy jest przeszkodą w za­
mknięciu przez nią śledztwa.

Strona rosyjska nie ujawniła de­
legacji IPN, o jakie konkretnie akta 
chodzi. Szef pionu śledczego IPN 
Witold Kulesza przypuszcza, że 
może chodzić o zabitych przez 
NKWD 270 polskich oficerów, któ­
rych zwłoki odkryto w Bykowni pod 
Kijowem.

Kulesza podkreślił, że prośba o 
listę sprawców współdziałających 
w dokonaniu tej zbrodni pozostała 
bez odpowiedzi. Jego zdaniem ma 
to związek z nieuznaniem przez 
Rosję zbrodni katyńskiej za ludo­
bójstwo niepodlegające przedaw­
nieniu.

Podczas wczorajszej konferencji 
prasowej Kieres i Kulesza przed­
stawili wyniki swojej dwudniowej 
wizyty w Moskwie. Pokazała ona, 
że Polacy i Rosjanie mają skrajnie 
odmienne spojrzenie na rozliczenie 
zbrodni katyńskiej. Największa 
rozbieżność dotyczy kwalifikacji 
prawnej czynu - Polska uważa 
zbrodnię za ludobójstwo, Rosja 
natomiast - za zbrodnię pospolitą. 
Prezes IPN dodał, że nie traci jed­
nak nadziei, że strona rosyjska po 
przeczytaniu polskich ekspertyz 
prawnych zmieni zdanie.

Najważniejszym efektem wizyty 
była zgoda na udostępnienie Pol­
sce 156 tomów akt rosyjskiego 
śledztwa. Kieres zawiadomił stro­
nę rosyjską, że upoważnił proku­
ratora IPN i historyka do przestu­
diowania w Moskwie tych akt. Od 
ich analizy Kieres uzależnia 
ewentualne wszczęcie polskiego 
śledztwa w sprawie zbrodni katyń­
skiej. (cza)
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Losowanie 
z piątku 6.08 /

MULTILOTEK 
2, 3, 5, 7, 13, 18, 20, 22, 25, 31, 

33,36,41,42,64,67,70,71,72,79 
TWÓJ SZCZĘŚLIWY 

NUMEREK
Losowanie I: 6, 10,16, 21 

Losowanie II: 30 
Wygrane z czwartku 5.08
TWÓJ SZCZĘŚLIWY 

NUMEREK
I stopnia - brak, II stopnia - 

3.435,80 zł, III - brak, IV - 88,90 
zł, V - 9,00 zł. (ho)

Walki
z sadrystami

Amerykańskie samoloty ostrze­
lały rakietami Nadżaf. Jednym z 
celów był wielki cmentarz muzuł­
mański, na którym ukrywają się 
bojownicy Muktady al-Sadra. 
Natomiast żołnierze włoskiego 
kontyngentu starli się w nocy z 
czwartku na piątek z sadrystami 
w Nasirii. Obserwatorzy zastana­
wiają się, czy jest to początek dru­
giego powstania szyitów. W wal­
kach w kwietniu i maju zginęły 
setki bojówkarzy wiernych al-Sa- 
drowi.

Ze źródeł w sztabie wielonarodo­
wej dywizji Centrum-Południe wy­
nika, że w świętym mieście szyitów 
Nadżafie jest prowadzona szeroko 
zakrojona akcja wymierzona prze­
ciwko zwolennikom al-Sadra. W 
operacji biorą udział amerykańskie 
jednostki marines oraz amerykań­
skie samoloty.

Rzecznik al-Sadra zagroził w 
czwartek wieczorem rozpęta­
niem krwawej rewolucji w Iraku, 
jeśli Amerykanie nie zgodzą się 
na utrzymanie rozejmu w Nadża­
fie.

(cza)

■ FARIS Zahrani - duchowny 
muzułmański, terrorysta z listy 
najbardziej poszukiwanych osób - 
wpadł w ręce saudyjskiej policji - 
poinformowała islamska stacja Al- 
-Arabija. Informację tę potwierdził 
minister spraw wewnętrznych Ara­
bii Saudyjskiej. Zahraniego aresz­
towano w kawiarni w prowincji 
Abha na południu kraju, (cza)

Minister radzi rolnikom
Przed tanim wyprzedawaniem 

zbóż z tegorocznych żniw prze­
strzegał plantatorów podczas 
piątkowej wizyty w Zachodniopo- 
morskiem Wojciech Olejniczak, 
minister rolnictwa i rozwoju wsi. 
Od listopada gwarantowana cena 
skupu wyniesie w przeliczeniu 
101 euro za tonę. Tak więc firmy 
proponujące mniej liczą ną naiw­
ność rolników, a ich działania są 
nieuczciwie i mają charakter spe­
kulacyjny.

- Cieszmy się z dobrych plonów 
i nie mówmy o klęsce urodzaju - 
mówił W. Olejniczak. Firmy, które 
kupują zboże na mąkę czy pasze, 
jeśli nie uczynią tego teraz, to od 
listopada, jak wskazują analizy 
rynku, będą musiały płacić za nie 
około 110 - 115 euro. Nie ma więc 
powodu, by rolnicy sprzedawali 
swe plony za mniej niż 400 - 450 
złotych.

Dobry rok zapowiada się też dla 
producentów rzepaku, którzy na 
dodatek po raz pierwszy dostaną 
dopłaty do swej produkcji.

Minister podkreślił również, że 
systemy dotyczące dopłat bezpo­

średnich, dopłat do złomowania 
kutrów rybackich czy rent struktu­
ralnych, to nie jakieś jednorazowe 
akcje, lecz dopracowane w prakty­
ce-UE mechanizmy wieloletnie. 
Każdy, kto spełni formalne wymo­
gi, będzie z nich korzystał. Pienię­
dzy na pewno nie zabraknie, bo są 
zapisane w unijnych budżetach.

- Na razie wierzymy w pana za­
pewnienia - mówili na spotkaniu z 
ministrem w świdwińskim staro­
stwie rolnicy i samorządowcy z po­

wiatu. Aufają mu, bo „swój” człowiek. 
Nie tylko ze wsi pochodzi, ale nadal 
śmiało wchodzi w stado krów i potrafi 
jeździć na traktorze (na zdjęciu), co 
udowodnił zresztą podczas piątkowej 
wizyty w gospodarstwie Jana Mi- 
chaliszyna w Tychówku.

Minister z zachodniopomorskie­
go wyjechał dopiero w sobotę. Noc 
spędził w gospodarstwie agrotury­
stycznym w Bruśnie pod Połczy­
nem. (roa, ing)

Fot. Kamil Jurkowski

Szlakiem Strzelców
450 piechurów wyruszyło z Kra­

kowa szlakiem Pierwszej Kompa­
nii Kadrowej Strzelców Józefa Pił­
sudskiego. Uroczystości 90. roczni­
cy czynu niepodległościowego le­
gionistów trwają drugi dzień.

Rankiem na Oleandrach - miej­
scu historycznej zbiórki legioni­
stów - w trakcie uroczystego ape­
lu odczytano rozkaz wymarszu 
wydany przez marszałka Piłsud­
skiego 3 sierpnia 1914 roku.

Uczestnicy w towarzystwie orkie­
stry Wojska Polskiego przedefilo­
wali przez centrum Krakowa i po­
szli do podkrakowskich Michało­
wic. To tu-6 sierpnia 1914 roku le­
gioniści pod dowództwem por. Ta­

deusza Kasprzyckiego obalili słup 
graniczny między zaborami au­
striackim i rosyjskim. Pod obeli­
skiem upamiętniaj ącym to wyda­
rzenie złożono kwiaty i odśpiewa­
no „Pierwszą Brygadę”.

Tradycyjnie na trasę z Krakowa 
do Kielc wyruszyli głównie młodzi: 
członkowie organizacji strzelec­
kich, harcerze i uczniowie szkół 
noszących imię marszałka Piłsud­
skiego. Wśród nich znajduje się 
kilkudziesięcioosobowa grupa mło­
dzieży z Litwy i Ukrainy. Wojsko 
reprezentują żołnierze jednostek 
Wojska Polskiego dziedziczących 
tradycje legionowe.

(cza)

Zdrowotne poprawki
Senacka Komisja Polityki 

Społecznej i Zdrowia odrzuciła 
przyjętą przez sejm poprawkę 
przewidującą podwyższenie 
składki do dziewięciu procent 
już od przyszłego roku.

Komisja zaproponowała podwyż­
szenie podstawy wymiaru składki 
dla bezrobotnych bez prawa do za­
siłku oraz niepobierających zasiłku 
przedemerytalnego, do 80 procent 
wysokości świadczenia pielęgna­
cyjnego od momentu wejścia w ży­
cie ustawy. Wcześniej sejm uchwa­
lając ustawę zdrowotną zadecydo­
wał o podwyższeniu podstawy 
składki dla tej grupy ubezpieczo­
nych. Jednak podstawa wymiaru 
składki miałaby rosnąć krocząco do 
2008 roku.

Komisja zarekomenduje senato­
wi, aby duchowni sami opłacali 
ubezpieczenie zdrowotne. Popraw­

kę poparli senatorowie z komisji, 
ale przy negatywnym stanowisku 
rządu. Bowiem zgodnie z uchwalo­
ną przez sejm ustawą zdrowotną, 
składki na ubezpieczenie zdrowot­
ne duchownych oraz alumnów wyż­
szych seminariów duchownych i 
teologicznych, są finansowane z 
Funduszu Kościelnego.

Odnosząc się do projektu popraw­
ki, rektor Papie skiej Akademii Tfeo- 
logicznej w Krakowie biskup Tade­
usz Pieronek powiedział: - Prze­
cież to nie Kościół zabrał państwu 
majątki i nie Kościół otworzył Fun­
dusz Kościelny jako rekompensatę 
za zrabowany majątek. I rząd do­
brze o tym wie, i dlatego też jego 
stanowisko w tej kwestii jest nega­
tywne. Dodał, że tonący brzytwy się 
chwyta, a zawsze brzytwą w tym 
przypadku dla SLD były sprawy 
kościelne, (cza)

Sierpień to szczyt sezonu turystycznego w Tatrach. Aby wjechać wagoni­
kiem kolejki linowej na Kasprowy Wierch trzeba cierpliwie poczekać... w 
kolejce.

(PAP)
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Drożeje
ropa

Ceny ropy na światowych ryn­
kach nadal rosną, bijąc historycz­
ne rekordy. Ropa drożeje na naj­
większych światowych giełdach - 
zarówno w Londynie, jak i w No­
wym Jorku. Surowiec na NYMEX 
zdrożał w piątek o 36 centów, czyli 
0,8 procent - do rekordowego po­
ziomu 44,77 dolarów za baryłkę. - 
Czarny i coraz bardziej realny sce­
nariusz jest taki, że w niedługim 
czasie ropa zdrożeje do 50 dolarów, 
zwłaszcza że już teraz światowa 
produkcja surowca jest na rekordo­
wym poziomie. W sytuacji jakich­
kolwiek zakłóceń w dostawach 
ropy, jej ceny gwałtownie pójdą w 
górę - oceniają analitycy, (cza)

Ujęto szantażystę
Wrocławska policja zatrzyma­

ła 41-letniego mieszkańca Koni­
na, który drogą internetową prze­
słał informację o podłożeniu 
bomby w hipermarkecie jednej z 
ogólnopolskich sieci. Anonimowy 
szantażysta domagał się kilku 
tysięcy złotych okupu. Policja na 
terenie całego kraju przeszuka­
ła 40 sklepów, a w 27 z nich prze­
prowadzono ewakuację perso­
nelu i klientów, nigdzie jednak nie 
znaleziono bomby.

Sporna akcyza
Na skutek protestów polskich 

konsumentów Komisja Europej­
ska wszczęła procedurę wyja­
śniającą w sprawie obowiązują­
cej w Polsce akcyzy na używa­
ne samochody sprowadzane z 
zagranicy, która nie jest zgodna 
z unijnymi zasadami konkuren­
cji. Rzecznik do spraw konkuren­
cji Tillman Lueder oświadczył 
jednak, że przed wrześniem nie 
należy oczekiwać jakichś decy­
zji w tej sprawie.

Kara dla kolporterów
- Ponad 10 min zł kary nałożyI 

Urząd Ochrony Konkurencji i 
Konsumentów łącznie na firmy 
Ruch, Franpress i Rołkon, które 
zawarły porozumienie ogranicza­
jące konkurencję na rynku kol­
portażu - poinformował prezes 
UOKiK Cezary Banaslńskl. Po­
nadto w przypadku Franpress, 
które nadal współpracuje z Ru­
chem, urząd nakazał zaniecha­
nie stosowania niedozwolonych 
praktyk.

Sinice zakwitły
Na trzech kąpieliskach nad Za­

toką Gdańską w Gdyni i Sopocie 
zakwitły sinice. Pomorski sane­
pid przestrzegł przed kąpielą w 
tych miejscach, Kontakt z sini­
cami może doprowadzić m.in. 
do podrażnień skóry i układu od­
dechowego. Napicie się wody, 
w której się namnożyły, może 
spowodować zatrucie pokarmo­
we. (cza)

Złe notowania prezydenta
Tylko co drugi Polak dobrze oce­

nia pracę prezydenta, co trzeci oce­
nia ją źle - wynika z sondażu 
CBOS. Tak złych notowań Alek­
sander Kwaśniewski jeszcze nie 
miał. W porównaniu z czerwcem 
poparcie dla głowy państwa spadło 
o pięć procent, ocen krytycznych 
przybyło o cztery procent. Z kolei w 
porównaniu z lipcem ubiegłego

roku liczba zadowolonych z działal­
ności A. Kwaśniewskiego spadła aż 
o 17 procent, a liczba niezadowolo­
nych wzrosła o 15 procent. Nie­
zmiennie źle oceniany jest parla­
ment. 8 na 10 Polaków krytycznie 
ocenia pracę posłów, a 6 na 10 jest 
niezadowolonych z pracy senato­
rów.

(cza)

Jechał 
zbyt szybko

Do tragicznego wypadku doszło w 
czwartek przed godziną 22 przy ul. 
Gdańskiej w Koszalinie. Kierowca 
BMW 730 jadący od strony Siano­
wa potrącił przebiegającą przez 
jezdnię 18-latkę. Dziewczyna prze­
biegała w niedozwolonym miejscu. 
Kierowca nie jest bez winy - jechał 
zbyt szybko. Nastolatka została 
przewieziona w ciężkim stanie na 
OIOM. Niestety, nie udało się jej 
uratować. Godzinę później zmarła. 
Kierowca samochodu to 30-letni 
Paweł S. z województwa mazo­
wieckiego. Mężczyzna był trzeźwy. 
Zatrzymano mu prawo jazdy i wy­
puszczono. Przed sądem odpowie 
za spowodowanie wypadku ze 
skutkiem śmiertelnym.

Zatrzymany 
za szyny

Swidwińska policja zatrzymała 
46-letniego Józefa S., mieszkańca 
powiatu. Mężczyzna jest podejrza­
ny o kradzież szyn kolejowych. Na 
50 szyn trafili funkcjonariusze 
Straży Ochrony Kolei, którzy zna­
leźli je w jednym ze świdwińskich 
punktów skupu złomu. Ich wartość 
wyceniono na 4,5 tys. złotych.

Skok
na namiot

Tajemniczy sprawca ukradł w 
Mielnie... namiot, który był rozsta­
wiony na polu. Wraz z namiotem 
zabrał plecaki z ubraniami, buta­
mi, kosmetyki i śpiwory. Straty 
wyniosły ponad 4,5 tys. złotych na 
szkodę mieszkanki Będzina, (mas)

POLICYJNA
Rowerem 
pod opla

W Szczecinku 19-letni rowerzy- 
sta wyjechał z parku miejskieg0 
wprost pod nadjeżdżającego opl& 
astrę. Jak wykazało badanie jada' 
cy rowerem był nietrzeźwy. Z obra­
żeniami ciała został przewieziony 
do szpitala, (rob)

Ja
cię zabiję!

- Mężczyzna wtargnął na posesß 
sąsiada z siekierą w ręku i kilka' 
krotnie próbował trafić go w głoWt- 
Krzyczał, że zabije. Thn jednak, za‘ 
słaniając się drewnianym kołki 
uniknął ciosów. Skończyło się n^ 
niegroźnych obrażeniach rąk - fe” 
lacjonuje asp. Jerzy Adamczyk 
człuchowskiej policji. - Chwilęp°z'^ 
niej był już na miejscu nasz patr° 
i zatrzymał napastnika. . ^

46-letni Marek S. z Cierzm ^ 
gminie Debrzno próbował 
swojego byłego teścia. Był pijaaJ' 
Miał 1,8 promila alkoholu w wyó^ 
chanym powietrzu. Został osad 
ńy w policyjnej izbie zatrzymań- ^ 
usiłowanie zabójstwa grozi ®u 0 
8 do 25 lat więzienia. (JG)

Utonęła 
w studni

Prawdopodobnie nieszczęśń^ 
wypadek był przyczyną tragedm 
której doszło w podkołobrzes 
Grzybowie. Mieszkająca samo ^ 
w jednym z gospodarstw starwej 
kobieta wpadła do dwumetro 
studni. Do wypadku musiało 
jakiś czas temu. Wczoraj ciaio 
kryła rodzina, (ima)
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Tydzień temu w tym miejscu przestrzegaliśmy kąpiących się 
w morzu i w jeziorach przed brawurą, nieostrożnością, bra­
kiem rozsądku. Tragiczny bilans tamtego weekendu: w Ust­
ce w wodach Bałtyku utonęła 12-letnia dziewczynka i ratują­
cy ją 24-letni mężczyzna. W jeziorze Dziki (gmina Szczecinek) 
utopiło się 6-letnie dziecko, a w jeziorze Świdwinek koło Świ­
dwina - 23-letni mężczyzna.

Nie pomagają ostrzeżenia, pouczenia i dobre rady ratowni-

GORĄCA SPRAWA
ków. W wielu przypadkach nie musiałoby dojść do dramatu, 
jednak zbytnia pewność siebie, alkohol, a bardzo często - na­
zwijmy rzecz po imieniu - po prostu zwyczajna głupota, bio­
rą górę nad zdrowym rozsądkiem. Powtórzmy raz jeszcze, 
choć brzmi to jak truizm: latem toną młodzi i starzy, słabi i 
silni, początkujący i bardzo dobrzy pływacy. Szczególnie 
każdy weekend przynosi ofiary wody. Oby nie było ich tym 
razem...

W minioną sobotę na usteckiej 
plaży rozegrał się dramat. Wody 
Bałtyku pochłonęły życie dwóch 
osób: 12-letniej dziewczynki z 
Ustki oraz 24-letniego mężczyzny 
z Jezierzyc, który ruszył na po­
moc tonącemu dziecku.

Przypomnijmy. Tragedia wyda­
rzyła się na plaży wschodniej w 
Pobliżu falochronu. W tym miej­
scu kąpiel jest zakazana, nieste­
ty plażowicze nagminnie wcho­
dzą do wody. Było sobotnie popo­
łudnie, po godzinie 17. W wodzie 
zaczęło tonąć dwoje dzieci: 12- 
letnia Patrycja D. i 10-letni Pa­
tryk G. oboje z Ustki. Zauważy­
li to, stojący nieopodal, dwaj mło­
dzi mężczyźni z Jezierzyc: 24-let- 
rd Cyprian K. oraz 19-letni Se­
bastian B. Ruszyli dzieciom na 
Pomoc. Plażowicze, widząc co się 
dzieje, podnieśli alarm. Błyska­
wicznie rozpoczęto akcję ratow­
niczą.

- Na pomoc tonącym ruszyli ra­
townicy z plaży, płetwonurkowie z 
klubu, którzy akurat mieli ćwicze­
nia, potem wsparli nas także stra­
żacy. Łącznie w wodzie było piętna­
ście osób - relacjonuje przebieg 
akcji Jerzy Koniczuk, wiceprezes 
słupskiego WOPR.

Sebastianowi udało się wycią­
gnąć z wody chłopca. Za chwilę pod­
płynęła do nich łódź ratownicza. 
Niestety, z wody nie wynurzyli się 
już ani dziewczynka, ani usiłujący 
ją ratować Cyprian.

* * *
- Byłam tam i widziałam wszyst­

ko - powiedziała nam ze łzami w 
oczach Adriana S., dziewczyna 
Cypriana. -Nie chcę o tym mówić... 
Jest mi bardzo ciężko...

Dotarliśmy także do Sebastiana 
B., który wraz z Cyprianem rato­
wał dzieci. Wcześniej zgodził się na 
krótką rozmowę z nami, jednak w 
końcu uznał, że jeszcze nie czuje się

na siłach, aby opowiedzieć o dra­
macie. Młody dobrze zbudowany 
mężczyzna sprawia wrażenie bar­
dzo przygnębionego. Widać po nim, 
że jest jeszcze w szoku po sobotnich 
przeżyciach.

Bardziej rozmowni byli sąsiedzi. 
- Strasznie mi szkoda Cypriana. 
Nie mogę się pogodzić z tym, że taki 
wysportowany, postawny chłopak 
się utopił. Ostatni raz widziałam go 
tuż przed tym nieszczęsnym wyjaz­
dem do Ustki. Byłam przed domem 
i widziałam, jak rozmawiał z kole­
gami i zastanawiali się, czy jechać 
na plażę - opowiada jedna z sąsia­
dek.
- Znałam go od dziecka. Ten 

chłopak pomimo młodego wieku 
przeżył już sporo. Parę lat temu 
zmarł mu ojciec, a jakieś dwa lata 
temu matka. Chorowała na raka, 
a on się nią do końca opiekował. 
Ostatnio sam mieszkał w dwupo- 
kojowym mieszkaniu. Okna powy­
mieniał, remonty porobił. Nie pił,

nie palił, pracował. Podziwiałam 
go za to, że taki młody chłopak tak 
dobrze sam sobie radzi - wspomi­
na inna mieszkanka Jezierzyc. - 
Serce boli...
- Bardzo go żal, tym bardziej że 

zginął ratując dziecko - mówi 16- 
letni Jarosław Całka. - To dobry 
chłopak był...

Do tej pory odnaleziono tylko jed­
ną z ofiar. Na ciało dziewczynki 
natrafił podczas nurkowania w 
pobliżu miejsca tragedii Jerzy 
Szymeczko, poszukiwacz burszty­
nu, znany ustecki artysta. Nieste­
ty, pomimo wznawianej przez kil­
ka dni akcji poszukiwawczej, do 
dzisiaj nie odnaleziono ciała Cy­
priana.

IWONA STAROSTA
Na zdjęciu: To tutaj tydzień 

temu doszło do tragedii. Na plaży 
w Ustce ustawiono kilka dni temu 
sześć nowych tablic - „Uwaga!!! W 
tym miejscu toną ludzie”.

Fot. Artur Stencel

Miejsca szczególnie 
niebezpieczne

W regionie słupskim:
• Zachodnia i wschodnia 

główka falochronu w Ustce - są to
najbardziej niebezpieczne miejsca 
w tym nadmorskim kurorcie. W po- ..... nRR7rp 
bliżu falochronów występują prądy KUŁUdKZI:u 
wsteczne, które mogą wynieść ką­
piących się w pobliżu nawet kilka­
set metrów w głąb morza. Od lat obowiązuje tu bezwzględny zakaz ką­
pieli.
• Tzw. trzeci falochron na zachodniej plaży w Ustce - kąpiący się 

Ititaj ryzykują dodatkowo skaleczenie się o wystające ze zdewastowa­
no falochronu pręty i ostre jak brzytwa blachy.
• Plaża na wysokości Ośrodka Wypoczynkowego Włókniarz w 

Ustce - przed kilku laty powstał w dnie morskim głęboki rów - kilkanaście 
metrów szerokości i kilkaset metrów długości - biegnący w kierunku miej­
scowości Rowy. Płynie w nim bardzo zimna woda, nawet o 10 stopni 
Celsjusza zimniejsza od wody powierzchniowej. Łatwo więc o szok ter­
miczny.
• Poddąbie, w kierunku na Rowy - bardzo nierówne, niebezpieczne 

^9° morskie, którego ukształtowanie zmienia się po każdym silniejszym 
tetrze lub sztormie. Tu płycizny przeplatają się z głębokimi rowami.
• Zachodnia i wschodnia główka falochronu w Rowach w gminie 

Ustka oraz okolice ujścia kanału portowego - rzeka Łupawa prowa­
dzi bardzo dużo wody z pobliskiego jeziora Gardno. Dostanie się w jej 
nud grozi wyniesieniem kąpiących się daleko w morze.
• Wejście do portu w Łebie - mimo ostrzeżeń wczasowicze wpły- 

na materacach do portu. Oprócz niebezpieczeństwa związanego z
'mym nurtem wpadającej do morza rzeki Łeby, ryzykują zderzenie z ku- 
rami i jachtami.
• Zachodnia i wschodnia główka falochronu w Łebie - bardzo sil­

ne wiry wodne, stale zmieniające się ukształtowanie dna oraz skoki do 
wody z budowli wodnych.
• Ostrogi - drewniane pale wbite w dno, łamiące fale za hotelem 

Neptun w Łebie - w miejscach tych jest głęboko, występują silne zawi­
rowania wody i tzw. cofka. Bardzo łatwo o wypadek, (ars)

W regionie koszalińskim:
• Główki falochronów w portach w Kołobrzegu i Darłowie - moc­

ne zawirowania wody, występują tu silne prądy wsteczne, które mogą 
porwać kąpiących się w głąb morza.
• Unieście oraz ujście kanału jamneńskiego do morza - na dużej 

powierzchni występują tu tzw. wypłycenia. Są to płytkie miejsca sięgają­
ce kilkunastu metrów w głąb morza. Kąpiący się i wędkarze często ba­
gatelizują to zagrożenie, wychodząc daleko w morze. Dalej następuje 
jednąk nagły spadek dna.
• Betonowe molo w Ustroniu Morskim - zagrożenia podobne do 

występujących przy falochronach, czyli silne wiry i prądy.
• Rzeka Wieprza na wysokości Sławna - występuje tu bardzo wart­

ki nurt, który może z łatwością porwać mało doświadczonego pływaka. 
Szczególnie narażone na niebezpieczeństwo są dzieci. Kiedy stoi się nad 
brzegiem, dochodzi do złudzenia optycznego: można odnieść wrażenie, 
że rzeka „wciąga” patrzącego, (kos)

Głos Koszaliński/Głos Słupski

Akcja trwała
ł m mMSs. m dH* % m

Mówi MARIUSZ DUREJKO, 
który wraz z kolegą Adamem 
Miłoszewskim * obaj są ratow­
nikami Słupskiego Wodnego 
Ochotniczego Pogotowia Ra­
tunkowego - podczas drama­
tycznej akcji w Ustce urato­
wali dwie tonące osoby.

OO- W sobotę około godz. 17.30 przy­
biegła na nasze stanowisko ratow­
nicze kilkuletnia dziewczynka - 
mówi M. Derejko. - Krzyczała, że 
przy falochronie toną ludzie. Chwy­
ciliśmy bojki ratownicze i pobiegli­
śmy we wskazane miejsce. Do przebiegnięcia mieliśmy ponad 150 metrów. 
W tym czasie wszczęto alarm. Wbiegając do wody widzieliśmy w odległo­
ści ponad 60 metrów od brzegu dwie głowy. Ruszyliśmy na ratunek. Ja 
popłynąłem, jak się później okazało, w kierunku 19-letniego mieszkańca 
Jezierzyc, a kolega uratował dziesięciolatka z Ustki. Obaj byli jeszcze w 
stanie chwycić się bojek ratunkowych. Chwilę później siedzieli już na 
naszej łodzi wiosłowej. Młodszy chłopak był w szoku i nie mógł nam po­
wiedzieć, ile jeszcze osób tonęło. Od starszego dowiedzieliśmy się, że w 
wodzie były jeszcze dwie osoby. Podczas gdy my ratowaliśmy tonących, w 
pobliżu falochronu pojawili się inni ratownicy oraz usteccy płetwonurko­
wie, a na plaży czekało pogotowie ratunkowe. Cała akcja od chwili za­
wiadomienia nas o zdarzeniu do wsadzenia tonących na łódź trwała około 
dwóch minut, (ars)

Fot. Artur Stencel

Przedstawiciele służb ratownictwa wodnego zgodnie twierdzą, iż 
najbardziej niebezpiecznym akwenem jest morze. To właśnie w 
Bałtyku tonie najwięcej ludzi.

- Turyści i wędkarze powinni być szczególnie ostrożni w okolicach 
portu w Darłowie i Kołobrzegu. Do wielu przypadków utonięć docho­
dzi zwłaszcza przy falochronach. Tam występują zawirowania wody, 
których ofiarą łatwo mogą paść kąpiący się - mówi Sławomir Piku- 
ła, szef Wodnego Ochotniczego Pogotowia Ratunkowego w Koszali­
nie. - Niebezpiecznie jest także w okolicach kanału w Unieściu i przy 
betonowym molo w Ustroniu Morskim. Zagrożeniem są także wody je­
ziora Jamno.

Według Szymona Urbanowicza z koszalińskiego klubu płetwonur­
ków Mares, przypadków utonięć można by uniknąć, gdyby nie głupo­
ta i brak wyobraźni wypoczywających nad wodą. - Ludzie najczęściej 
toną na własne życzenie - mówi. - Idą się kąpać po pijanemu lub w 
miejscach niestrzeżonych. O zachowaniu zasad bezpieczeństwa zapo­
minają także wędkarze, którzy wypływają na wodę w łódkach przypo­
minających łupiny.

Całe nasze wybrzeże można nazwać jednym wielkim czarnym punk­
tem. W morzu są groźne prądy, wypłycenia. Tych zagrożeń nie biorą 
pod uwagę zwłaszcza przyjeżdżający do nas Ślązacy i poznaniacy. Kilka 
razy w ciągu ostatnich lat uczestniczyliśmy w akcjach na rzece Wie­
przy. Jest też takie niewielkie jeziorko pod Polanowem. Tam zdradli­
wy jest kilkumetrowy, głęboki rów.

Mówi Leszek Pytel, szef mieleńskich ratowników: - Na odcin­
ku od Gąsek do Łaz najczęściej do wypadków dochodzi na plażach 
niestrzeżonych. W okolicy kanału w Unieściu jest płytko i ludzie wy­
chodzą daleko w morze. To w każdej chwili może się skończyć tra­
gedią.

ARTUR KOSTECKI

Jeziora bez nadzoru
W tym roku wzrosła liczba uto­

nięć w jeziorach, stawach i rze­
kach. Samorządy gminne, na któ­
rych terenie znajdują się jeziora 
mają - zgodnie z ustawą - obowią­
zek zabezpieczyć miejsca kąpie­
li. Nie wszystkie samorządy wy­
wiązują się z tego obowiązku.

W okolicach Słupska znajduje się 
kilka dużych jezior. My nie poleca­
my kąpać się w jeziorach: Darżyń- 
skim (gm. Potęgowo) oraz Dobre i 
Krzynia (gm. Dębnica Kaszubska). 
W upalne dni przebywa tam wielu 
mieszkańców i letników, ale nieste­
ty nie ma ratowników. Dlaczego? 
Gminy tłumaczą, że brakuje pie­
niędzy.
- Co roku prowadzimy rozmowy 

z władzami gmin o zabezpieczeniu 
kąpielisk. Niestety, najczęściej koń­
czy się tylko na rozmowach. Propo­
nowaliśmy nawet w jednej z gmin, 
że przeszkolimy kilka bezrobotnych 
osób i zapewnimy sprzęt ratowni­

czy. Trzykrotnie spotykałem się z 
wójtem w tej sprawie. Niestety, bez­
skutecznie. Ile można zabiegać o 
coś, co jest obowiązkiem gminy - 
mówi Zbigniew Grabda, szef 
Wodnego Ochotniczego Pogotowia 
Ratunkowego w Słupsku.

* * *
Ajednak znaleźliśmy gminy, któ­

re mimo kłopotów finansowych po­
trafią zadbać o bezpieczeństwo 
mieszkańców i turystów. Wśród 
słupskich gmin przykładem może 
być gmina Kępice, która zorganizo­
wała stanowiska ratownicze na je­
ziorach Korzybie i Obłęże, oraz 
gmina Bytów, która zadbała o bez­
pieczeństwo kąpiących się w jezio­
rach Jeleń i Jasień.

Także wśród koszalińskich gmin są 
takie, które znalazły pieniądze na 
ten cel. Ratownicy są m.in. nad jezio­
rem Pile (gmina Borne Sulinowo) i 
Trzesiecko (Szczecinek). Strzeżone 
są też jeziora Drawsko i Czaplino w 
gminie Czaplinek, (ars, kos)

Nowa metoda badań serca w Kołobrzegu

Zbadaj serce
Wszystkich Czytelników, szczególnie mających niepokojące sygnały 
dotyczące pracy serca, a także po 40-ce, otyłych, żyjących w stresie 
zapraszamy do skorzystania z badania serca

wykonywanego w Ośrodku Wypoczynkowym 
Posejdon (Spacerowa 3) 

przez Instytut Badań Fizykomedycznych z Poznania 
(przeniesione z Sanatorium KORAL)

Jest to nieinwazyjna metoda powstała we współpracy z UAM. Polega 
na komputerowej analizie i zwiększeniu czułości badania EKG. 
Dzięki metodzie można wdrożyć leczenie, gdy EKG jest w 
normie, a istnieje ryzyko powikłań choroby wieńcowej.
Jej wysoka skuteczność została udowodniona naukowo.
Kardiolodzy narzekają że EKG często pokazuje chorobę zbyt późno. 
Nowa metoda pozwala działać wyprzedzająco.

Rejestracja tel. 0507 672 038.
Pacjenci otrzymują od lekarza dokładny opis badania serca, 
diagnozę, oraz zalecenia. Niestety, badanie jest płatne. kb 1116
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Dzisiejszy „Posterunek cenowy” adresujemy do tych, którzy 
jeszcze nie wyjechali na wakacje, a zastanawiają się, czy wy­
jechać zagranicę bez korzystania z pośrednictwa biur pod­
róży. Ile w stolicach krajów UE trzeba zapłacić za nocleg? Ile 
kosztuje posiłek w średniej klasy knajpce? Wreszcie, jakie­
go rachunku możemy spodziewać się w sklepie, kupując pro­
dukty niezbędne turyście?

Nocleg ze śniadaniem
Spośród wszystkich krajów Unii 

Europejskiej najtańszy nocleg w 
hotelu klasy turystycznej (czyli 
skromnej) proponują gościom Cze­
chy. Nocleg dwóch osób w pokoju 
dwuosobowym ze śniadaniem 
kosztuje w Pradze ok. 21 euro, czyli 
94 złote. W Turcji, Chorwacji, na 
Węgrzech i Malcie ceny też są sto­
sunkowo niskie (od 126 do 190 zło­
tych za dwie osoby). W Warszawie 
za taki nocleg podróżująca para 
zapłaci średnio 157 zł.

Sen najdrożej kosztuje w Londynie. 
Jeden nocleg w lokalach o niskim 
komforcie w stolicy Wielkiej Bryta­
nii będzie nas kosztował tyle co sie­
dem porównywalnych noclegów w 
Czechach! (154 euro, czyli 693 zł).

W średniej klasy hotelach UE 
opłaty są o połowę wyższe niż w 
noclegowniach zakwalifikowanych 
do klasy turystycznej. W Warsza­
wie na dwuosobowy pokój ze śnia­
daniem trzeba mieć w portfelu 370 
zł (dla porównania: w słupskim 
hotelu „Atena” - 150 zł, w kosza­
lińskiej „Gromadzie-Arka” 279 zł w 
części trzygwiazdkowej).

Jedzonko
Na trzydaniowy posiłek dla 

dwóch osób wraz z butelką wina (i 
doliczonym podatkiem VAT) w 
słupskiej restauracji „Biały Dom”

trzeba wydać - ok. 90 zł, w kosza­
lińskiej restauracji „Maredo” - ok. 
110 zł), w przeciętnej warszawskiej 
restauracji - ok. 180 złotych. Tyle, 
co warszawski, wyniesie nas po­
równywalny posiłek w Portugalii.

Stosunkowo tanio można zjeść go 
w Czechach (ok. 94 zł), Turcji (138 
zł), na Cyprze (157 zł), w Hiszpa­
nii (145 zł), na Węgrzech (132 zł). 
Najdroższej zjemy w Danii (403 zł), 
Norwegii - (390 zł) i w Wielkiej 
Brytanii (460 zł). Oczywiście, że 
można objadać się za znacznie 
mniejsze pieniądze. Na przykład 
jedzeniem z restauracji „Fast food”. 
Identycznie wyglądająca kanapka 
Big Mac ma różne ceny w różnych 
krajach UE. W Polsce kupimy ją za 
6,50 zł, w Czechach - za 7,60 zł, na 
Węgrzech - 8,5 zł. O wiele droższa 
jest np. w Belgii - 14,50 zł, Danii 
- 16,65 zł, Norwegii - 18,90 zł, w 
Wielkiej Brytanii - 12,15 złotego.

Krem do opalania Nivea 
200 ml...

... film do aparatu Kodak, butel­
ka coca-coli, butelka wody mineral­
nej Evian 1,51, chipsy Pringles, 10 
znaczków i 10 pocztówek. Oto, co 
vrrzucamy do naszego wakacyjne­
go koszyka w sklepach różnych 
krajów europejskich. I płacimy ra­
chunek. W Polsce wydamy ok. 107 
zł, w Czechach - 75,60 zł, w Turcji

■■i

Klasa Klasa Luksusowy
turystyczna średnia hotel

Austria 346 zł 472 zł 913 zł
Belgia 283 zł 567 zł 1.134 zł
Chorwacja 180 zł 315 zł 913 zł
Czechy 94 zł 252 zł 850 zł

l. cypr... ... 220 zł 346 zł 1.197 zł
Dania 315 zł 567 zł 1.228 zł
Francja 252 zł 378 zł 1.575 zł
Grecja 283 zł 315 zł 913 zł
Hiszpania 252 zł 409 zł 976 zł
Holandia 345 zł 472 zł 756 zł
Irlandia 283 zł 504 zł 1.071 zł
Malta 189 zł 283 zł 693 zł
Niemcy 252 zł 441 zł 945 zł
Norwegia 441 zł 504 zł 882 zł
Polska 157 zł 370 zł 630 zł
Portugalia 252 zł 535 zł 756 zł
Szwajcaria 441 zł 598 zł 1.071 zł
Turcja 126 zł 252 zł 472 zł
Węgry 189 zł 346 zł 567 zł
Wielka Brytania 693 zł 1.132 zł 2.230 zł
Włochy 283 zł 441 zł 1.134 zł

81,90 zł, najwyższy rachunek 
otrzymamy w Danii - 163 zł, w 
Norwegii - 170 zł. W Wielkiej Bry­
tanii wydamy - 119,70 złotego.

Opracowanie: Marta Pisera, na 
podstawie danych Federacji Kon­
sumentów (www.federacja-konsu- 
mentów.org.pl.).

Czy to dobrze, że rząd nie 
zgodził się na zrównanie 
wieku emerytalnego kobiet i 
mężczyzn?

Henryk Klcun, bezrobotny ze Słupska:
- Rząd powinien jeszcze obniżyć wiek, w którym moż­
na iść na emeryturę. Przecież teraz już nikt nie za­
trudni nawet 50-latka. Sam mam 59 lat i długo pra­
cowałem jako kierowca. W styczniu straciłem pracę 

i szukam nowej. Wszędzie gdzie pójdę pracodawca 
mówi, żebym już lepiej zajął się wnukami. Zrównanie 
wieku emerytalnego spowodowałoby dramaty wielu 
starszych osób.

Zofia Wodzińska pracuje w 
gospodarstwie rolnym pod Ko 
sząlinem:

- Dobrze, że kobiety mogą 
iść wcześniej na emerytu­
rę, nawet jeśli to oznacza, 
że ta emerytura jest nie­

co niższa niż męż­
czyzn. Bezpiecz- 'si­
niej jest iść szybciej 
na emeryturę i niczym 

się już nie martwić. Chciałabym 
już być na emeryturze. Kobiety 
się w życiu bardziej napracują - 
nie dość, że praca na etat, to 

jeszcze prowadzenie domu i 
wychowywanie dzieci. Nale­
ży nam się!

Irena Minałto, emerytka 
ze Słupska:

- Dobrze się stało. Ko­
biety powinny pracować 
krócej od mężczyzn, bo 
są przecież bardziej 
wrażliwe i słabe. Gdyby nam kazali pracować 
dłużej, to wiele innych pań zostałoby bez pra­
cy i środków do życia. Sama długo prowadzi­
łam sklep, który nie przynosił dochodów. Mu­
siałam go zlikwidować, ale na szczęście na­
leżała mi się już emerytura.

MONIKA ZACHARZEWSKA 
i JOANNA BOROŃ 

Fot. Krzysztof Tomasik i Radosław Brzostek

- r Wędliny
ijdla smakoszy^

Zakład Przetwórstwa Mięsnego
Izabela i Zbigniew Qrabowscy $p. j.

Osciędn 72-300 Gryfice, tel/fax (+4891) 38 457 94 
www.grabowscy.pl

Dziesięcioletnia tradycje w produkcji wędlin pozwoliła Zakładowi 
Przetwórstwa Mięsnego Izabeli i Zbigniewa Grabowskich wypracować 
wyjątkowe i niepowtarzalne kompozycje smakowe produkowanych wędlin,

stoiskach firmowych, gdzie codziennie 

dostarczany jest świeży towar w cenach 
producenta, a co tydzień odbyi/ają się promocje 

cenowe.
Pełną ofertę asortymentową można 

znaleźć na firmowej stronie internetowej.

SIEĆ SKLEPÓW i STOISK
Sklepy firmowe Zakładu Przetwórstwa 

Mięsnego Izabeli i Zbigniewa Grabowskich 

rozlokowane są we wszystkich większych 
miastach województwa zachodniopomorskiego. 

Ostatnio firma rozszerzyła sieć sprzedaży w 

Koszalinie o pięć stoisk firmowych w sklepach 
TORG MINI MARKET.

Finlandia
Dzisiaj w naszych wędrówkach po zagranicznych rynkach pracy po 
raz ostatni zaglądamy do Skandynawii. Tym razem pod lupę wzięli­
śmy Finlandię, w której niestety przez najbliższe dwa lata Polacy 
nie będą mogli swobodnie podejmować pracy. Ale nie jesteśmy bez 
szans.

TAJEMNICE SUKCESU
Wysoka jakość wędlin i ich wyjątkowy 

smak bierze się z najlepszych surowców, 
samodzielnie komponowanych przypraw i 
tradycyjnych receptur. Do produkcji używa się 
wyłącznie świeżego mięsa z własnego uboju 
zwierząt, pochodzących z hodowli stałych, 
sprawdzonych dostawców.

Ostateczny produkt trafiający do 
sklepów i na stoiska firmowe, a za ich 
pośrednictwem do konsumentów, powstaje w 

nowoczesnym zakładzie produkcyjnym, w 
starannie dopracowanym technologicznie 
procesie wytwarzania i transportu, w ściśle 
kontrolowanych warunkach sanitarno­
higienicznych.

Potwierdzeniem wysokiej jakości wędlin 
produkowanych w Zakładzie Przetwórstwa 
Mięsnego I. Z. Grabowskich są: rosnące 
uznanie klientów i liczne nagrody i 
wyróżnienia przyznane firmie i jej wyrobom.

OFERTA FIRMOWA
W ofercie handlowej firmy znajdują się 

wędliny, wędzonki, wędliny podrobowe, 
wyroby z drobiu, wyroby garmażeryjne, mięso 
kulinarne i półtusze.

Pełna gama produktów, z każdej grupy

wyrobów, jest dostępna w sklepach i na

ul. Chrzanowskiego 10 
ul. Piłsudskiego 58 
ul. Reymonta 8 
ul. Spółdzielcza 5 
ul. Kołłątaja 6
W nowych stoiskach firmowych w 
Koszalinie można kupić wyroby 
firmowe w cenach promocyjnych.

Wędliny ZPM Izabela i Zbigniew Qrabowscy 
POLSKA TRADYCJA - DOSKONAŁY POLSKI SMAK

W związku z rozszerzeniem Unii 
Europejskiej Finlandia wprowa­
dziła dwuletni okres przejściowy 
dla cudzoziemców ż nowych 
państw członkowskich. Oznacza to, 
że podejmowanie zatrudnienia w 
tym kraju wymaga uzyskania ze­
zwolenia na pracę. Koszt takiego 
dokumentu to 20 euro. Zezwolenia 
wydają miejscowe urzędy zatrud­
nienia, o ile uznają, że na zgłoszo­
ny wakat nie można znaleźć fiń­
skiego pracownika.

O zgodę na pracę można wystąpić 
jeszcze przed wyjazdem do Finlan­
dii. Odpowiedni wniosek można 
wypełnić na stronach interneto­
wych miejscowego Ministerstwa 
Pracy (www.mol.fi/finnwork). W 
Polsce dokumenty przyjmuje Am­
basada Finlandii (Warszawa, ul. 
Chopina 4/8, tel. (022) 629-40-91). 
Ograniczenia nie dotyczą osób, któ­
re np. w momencie wejścia w życie 
nowych regulacji (czyli 1 maja 
2004) pracowały już w Finlandii na 
podstawie przyznanego zezwolenia 
na pobyt i pracę (nieprzerwanie na 
okres 12 miesięcy).

Od podejmujących roboty sezono­
we w rolnictwie (do trzech miesię­
cy) nie są wymagane zezwolenia na 
pracę. Ułatwienia dotyczą zatrud­
nionych przy zbiorach runa leśne­
go, prac na plantacjach warzyw i

owoców oraz farmach futerkowych. 
Co ważne - polskiemu pracowniko­
wi przyjętemu przez Fina przysłu­
gują takie same prawa jak pracow­
nikowi fińskiemu.

Informacje praktyczne:
• Na miesięczne utrzymanie w 
Finlandii potrzeba od 500 do 600 
euro.
• Wynajęcie kawalerki kosztuje 
minimum 250 euro miesięcznie.
• Bilet autobusowy - 2 euro.
• Litr benzyny - 1,1 euro.
• Litr oleju napędowego - 0,80 
euro.
• Chleb - 1,50 euro.
• Piwo - 3 euro.
• Hamburger - 3,50 euro.
• Cena zwykłego lunchu w restau­
racji wynosi ok. 9 euro.
• Bilet kolejowy np. z Helsinek do 
Turku (160 km) - 21 euro, a z Hel­
sinek do Lahti (100 km) - 17 euro.

Jaka praca?
Potrzebni są głównie pracownicy 

sezonowi przy zbiorach runa leśne­
go, w ogrodnictwie, przy hodowli 
zwierząt futerkowych. Finowie 
chętnie zatrudniają również pra­
cowników branży informatycznej 
(programistów, specjalistów od sie­
ci komputerowych).

W oficjalnych serwisach poświę­
conych ofertom pracy w Finlandii, 
najbardziej poszukiwane są obec­
nie opiekunki do dzieci. Oto kilka 
przykładowych propozycji ze stro­
ny www.europa.eu.int/eures.
■ Opiekunka (w okolicach Helsi­
nek), początek pracy 1 września 
(na rok). Opieka nad dwoma chłop­
cami w wieku 10 i 15 lat. Praco­
dawca zapewnia własny pokój, do­
stęp do Internetu, sponsoruje rów­
nież lekcje języka fińskiego (dwa 
razy w tygodniu).
■ Opiekunka do pracy we 
wschodniej Finlandii (do trzech 
chłopców w wieku 2, 8 i 15 lat i 
12-letniej dziewczynki). Pracodaw­
ca oferuje własny pokój i wymaga 
znajomości języka fińskiego (przY' 
najmniej w minimalnym stopniu)- 
Oferta ważna od 1 września.
■ Trzyosobowa rodzina (dzieci W 
wieku 7 i 10 lat i pracująca matka), 
szukają osoby godnej zaufania i k°' 
chającej dzieci. Konieczne jest do' 
świadczenie, preferowany języ. 
angielski lub fiński albo estoński- 
Zakres obowiązków: opieka na° 
dziećmi, sprzątanie, gotowanie, r0' 
hienie zakupów. Praca przez pi?c 
dni w tygodniu po 6-8 godzi*1 
dziennie (weekendy wolne). Ofe*^ 
ważna do października.
■ Opiekunka dla dwójki dzi®cl
(1,5 i 4 lata) w miejscowości odda 
lonej o 25 km od centrum Helsinek- 
Do wykonania są także drobne P1^ 
ce w ogrodzie. ^

ARTUR KOSTEM
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Aktualne oferty pracy z ukazującego się dzisiaj 
w Londynie polskiego tygodnika
II Potrzebna pani do prowadzenia 
domu i opieki nad dzieckiem praca z 
mieszkaniem min. na 6 miesięcy.
Praca od końca sierpnia, tel. 077 
1779 0594.
II Poszukiwani kierowcy autobu­
sów, nie muszą umieć językd^an- 
gielskiego. Tel. 077 5325 6248. 
I Przyjmę do pracy w biurze 
podróży wymagany doświadcze­
nie w pracy w systemie Ama­
deus, kursy oraz bardzo dobra 
znajomość języka angielskiego, 
tel. 02087675551.

Praca dla kucharzy w Anglii / 
head chefs, sous chefs, chef de 
partie, breakfast chefs, commis 
chefs, pastry chefs/pośredniczy- 
myw znalezieniu pracy dla kucha­
rzy w 3/4 gwiazdkowych hote­
lach i restauracjach. Mieszkanie, 
wyżywienie, ubrania kucharskie 
zapewnia pracodawca /hotel/. 
8 Pośrednictwo pracy - poszukuje­
my: blacharzy, lakierników, elektro­
ników samochodów, pielęgniarek,

ogrodników z doświadczeniem
Polsce, język angielski. Biuro oTfL 
ne pon.-pt. 9.30-17.0O, ^ 
Hampton Road, Twickenham tw 
2., tel. 020 8893 9100.
■ Employment Joice Limited 
ro pracy poszukuje piekarzy. * 
charzy, menagerów sklepów W 
posażenia wnętrz, osoby z 
świadczeniem obróbki met# / 
Nie pobieramy opłat za po^r 
nictwo, tel. 02087356554.

■ Zatrudnię pomocników 
lanych, tel. 077 8648 8283-
8 Panie lub dziewczyny do PraC^ 
w hotelu. 077 8648 8283.

http://www.grabowscy.pl
http://www.mol.fi/finnwork
http://www.europa.eu.int/eures
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To porażające! Gazety i telewizja niemal każdego dnia donoszą o przypadkach wy­
korzystywania seksualnego dzieci. W gronie podejrzanych o pedofilię znaleźli się 
najpierw dyrygent chłopięcego chóru z Poznania, potem znany psycholog, na co 
dzień pracujący ze skrzywdzonymi dziećmi, teraz cień padł na prałata z Gdańska. 
Statystyki policyjne odnotowują też doniesienia o lekarzach, a nawet nauczycie­
lach. Na rodziców padł blady strach. Zastanawiają się, jak uchronić dzieci przed 
niebezpieczeństwem. Podejrzliwie patrzą na wujków i przyjaciół, boją się wysyłać 
swoje dzieci na kolonie. Co się stało? Czy nagły wzrost ujawnionych przypadków 
pedofilii ośmiela innych, by opowiedzieli o krzywdzie dzieci? Czy może psychoza stra­
chu spowodowała, że każde dotknięcie dziecka wydaje się dwuznaczne?

Wróćmy do zdarzeń z ostat­
nich tygodni w naszym regio­
nie.

Koszalin. Mieszkanie w centrum 
miasta. Tu doszło do zgwałcenia 
trzech nastoletnich chłopców przez 
55-letniego mężczyznę. Sprawca 
został zatrzymany przez koszaliń­
ską policję. Jak do tej pory udało 
się potwierdzić, że zboczeniec wy­
korzystał seksualnie 14-latka. Po­
stawiono mu też zarzut rozpija­
nia nieletniego piwem. Podczas 
przesłuchań Bogusław P. przy­
znał się do zarzutów. Jednakże pro­
kuratura nie wyklucza, że lista po­
krzywdzonych powiększy się. Bo­
gusław P. był w przeszłości karany 
za podobne czyny.

Jest rencistą. Nigdzie nie pracu­
je. Kawaler, z wykształceniem za­
wodowym.

Wsiadał do windy
Koszalin. Ul. Jana Pawła II, wie­

żowiec. 55-letni mężczyzna mole­
stował kilkuletnie dziewczynki 
mieszkające na osiedlu Przylesie. 
Wsiadał z nimi do windy. Zanim 
pojechały na wybrane piętro obna­
żał się przed nimi, dotykał, cało­
wał, wypytywał, czy w domu jest 
ktoś dorosły. Sprawcę zatrzymali 
Rodzice, którzy wezwali na miejsce 
Policję. Ta jednak potraktowała 
8Prawę jako „czyn nieobycząjny” i

wlepiła 55-latkowi mandat. Po na­
szej publikacji koszalińska Proku­
ratura Rejonowa wydała nakaz 
zatrzymania mężczyzny. Za późno. 
Zapadł się pod ziemię. Z ustaleń 
policji wynika, że uciekł do Nie­
miec. Organa ścigania niewiele 
wiedzą na jego temat. Jedynie tyle, 
że pomieszkuje w Polsce oraz w 
Niemczech. W Niemczech ma żonę.

Bił, wyzywał, zgwałcił
Wieś pod Sławnem. 20-letni Emi­

lian Ż. zgwałcił 9-letniego chłopca.
- Strasznie mnie pobił. Kopał, 
wszędzie, nawet po głowie. Potem 
rozebrał i mi to zrobił. Straszył, że 
jak komuś powiem, to mnie zabije
- usłyszeliśmy po zdarzeniu od 
skrzywdzonego 9-latka. Emilian Ż. 
zaczepił chłopca, gdy ten bawił się 
koło domu. Zaprosił go na wyciecz­
kę do Ustki. W drodze na przysta­
nek namówił 9-latka, by poszedł z 
nim do opuszczonego budynku we 
wsi. Tam rozegrał się dramat. 
Sprawcę zatrzymał ojciec chłopca, 
który powiadomił policję. Kilka dni 
temu sąd skazał Emiliana Ż. na 
pięć lat więzienia. Młodociany pe­
dofil przyznał się do wszystkiego i 
sam zaproponował wymiar kary (5 
lat więzienia). Powiedział, że był 
pijany i nie pamięta, dlaczego to 
zrobił. Biegły nie stwierdził u nie­
go zaburzeń psychicznych. Skaza­

ny ma wykształcenie podstawowe, 
nigdzie nie pracował. Jest kawale­
rem.

Był przykładną 
głową rodziny

Gmina Tychowo. Dwie dziew­
czynki miały po pięć lat, gdy zain­
teresował się nimi wujek. Przeku­
pywał dziewczynki słodyczami. 
Zapraszał do domu. Wyprowadzał 
w pole. Zaczepiał na podwórku. 
Kazał kłaść się na ziemi. Rozbierał, 
obmacywał. Sprawa wyszła na jaw 
dopiero po dwóch latach, gdy jed­
na z dziewczynek poszła do komu­
nii świętej. Wtedy opowiedziała o 
wszystkim matce. Była przekona­
na, że wszystko jest jej winą. Dru­
ga z dziewczynek uwierzyła, że jest 
chora na AIDS. Swoje obawy wy­
krzyczała matce. Biegły psycholog 
nie miał wątpliwości, że dziewczyn­
ki mówią prawdę. Bogdan B. to 
przykładny mąż i ojciec. W jego 
obronie stanęła żona oraz syn. Sąd 
w Białogardzie skazał go na pięć 
lat więzienia.

Miał słabość do chłopców
Niewątpliwie najbardziej miesz­

kańcami regionu wstrząsnęła spra­
wa księdza Jerzego U. z podda- 
rłowskiego Słowina. Ksiądz był 
proboszczem tej parafii. Padło na

Okaleczone dzieciństwo
~ Bardzo trudno Jest rozmawiać 

* dziećmi, które były wykorzysty­
wane seksualnie. Czasami mam 
'*** dosyć. Ich makabryczne opo­
wieści śnią ml się po nocach. Czę- 

budzę się zlana potem... - wy­
daje Ewa Nowakowska, prowa- 
JJ^ca pogotowie rodzinne w po­
plecie kołobrzeskim.

ty ciągu tego roku do kołobrze- 
**ej Prokuratury Rejonowej zgło- 

®*°no dwa drastyczne przypadki 
ykorzystywania seksualnego 
2leci przez osoby dorosłe. Tych

budzących odrazę czynów dokony­
wali „przyjaciele” rodziny i rodzi­
ce. Pierwszy z nich miał miejsce 
na początku tego roku. Wówczas 
Prokuratura Rejonowa w Koło­
brzegu powiadomiona została o 
wykorzystywaniu seksualnym 
czwórki rodzeństwa. Dzieci, w wie­
ku pięciu, sześciu, ośmiu i dziesię­
ciu lat od marca 2003 roku do li­
stopada 2003 r. wy korzy stywane 
były przez 30-letniego Piotra Ł. z 
Kołobrzegu. Z naszych nieoficjal­
nych informacji wynika, że dzieci 
„wypożyczane” były pedofilowi w

zamian za butelkę alkoholu i drob­
ne pieniądze! Ta wstrząsająca hi­
storia znalazła swój finał w sądzie. 
Pierwsza rozprawa odbędzie się 
we wrześniu.

Kolejny przypadek molestowania 
seksualnego 6-letniegąchłopca i 4- 
letniej dziewczynki przez kolegów 
ojca dzieci ujawniony został zaled­
wie kilka dni temu. W tej sprawie 
trwają czynności procesowe. Poli­
cja i prokuratura ze względu na 
dobro dzieci nie chce zdradzić 
szczegółów.

* * *

- Dzieci wykorzystywane seksual­
nie obnażają się, wchodzą sobie do

niego podejrzenie, że wykorzystu­
jąc swoją pozycję, zmuszał chłop­
ców do różnych zachowań seksual­
nych. Jego ofiary to ministranci. 
Podczas przeszukania w jego domu 
znaleziono m.in. kasety pornogra­
ficzne. Skandal wyszedł na jaw 
dzięki doniesieniu matki jednego z 
pokrzywdzonych chłopców. Ksiądz 
został skazany na dwa lat więzie­
nia w zawieszeniu na pięć. Został 
oddany pod dozór kuratora. Sąd 
uznał go za winnego doprowadze­
nia trzech chłopców poniżej 15. 
roku życia do poddania się „innej 
czynności seksualnej”.

Temida nierychliwa
W rejonie słupskim ostatnio gło­

śno było o 52-letnim Kazimierzu 
R., pedofilu z Sieci. We wrześniu i 
w listopadzie ubiegłego roku męż­
czyzna wykorzystał seksualnie 
dwóch chłopców, niespełna 15-let- 
niego i 13-letniego. Sąd jednak za­
stosował wobec niego dwutygo­
dniowy areszt dopiero wtedy, gdy 
już w czasie procesu nie stawiał się 
na wezwania Sądu Rejonowego w 
Słupsku. Oskarżonemu groziło 10 
lat więzienia. Prokurator zażądał 
dwóch. Jednak sąd potraktował 
pedofila bardzo łagodnie - skazał 
go na dwa lata w zawieszeniu. To 
ośmieliło pedofila. W maju Kazi­
mierz R. zwabił na strych starego 
domu 16-letniego Kamila. Upił 
chłopca piwem z domieszką moc­
niejszego alkoholu i zaczął się roz­
bierać. Do niczego nie doszło, bo w 
porę interweniował ojciec pokrzyw­
dzonego chłopca. Kazimierz R. tra­
fił do aresztu, a niedawno prokura­
tura wysłała przeciwko niemu do 
sądu akt oskarżenia.

Tymczasem po ulicach Słupska 
chodzi Bogdan L. - mężczyzna po­
dejrzany o pedofilię. Prokuratura 
zarzuciła mu, że od kwietnia do 
sierpnia 1999 roku dopuścił się czy­
nów seksualnych wobec małolet­
niego Michała. Natomiast latem 
2000 roku zgwałcił chłopca. - Za­
stosowaliśmy jedynie dozór policyj­
ny, bo od zarzucanych czynów mi­
nęło kilka lat. Pokrzywdzony zgło­
sił to nam dopiero w ubiegłym roku 
- mówi Maria Pawłyna, słupski 
prokurator rejonowy. - Jednak rze­
czywiście sprawa się przedłuża. 
Najpierw były problemy z wyzna­
czeniem przez sąd terminu przesłu­
chania pokrzywdzonego w obecno­
ści psychologa. Stało się to po kil­
ku miesiącach. Później czekaliśmy 
na wyznaczenie terminu obserwacji 
w szpitalu psychiatrycznym. Podej­
rzany w końcu trafił na sześć tygo­
dni do Starogardu Gdańskiego. 
Obserwacja zakończyła się w czerw­
cu, a my do dzisiaj nie mamy opi­
nii biegłych o jej wynikach. Właśnie 
wysłałam do lekarzy pismo pona­
glające.

Bogdan L. twierdzi, że chłopak go 
pomawia, a przyczyną takiego za­
chowania jest fakt, że podejrza­
ny - zajmujący się działalnością 
charytatywną - odmówił chłopcu 
pieniędzy najedzenie.
- Dla oskarżonych o pedofilię 

przed sądem generalnie żądamy 
bezwzględnej kary pozbawienia 
wolności - mówi Maria Pawłyna. - 
Z orzekaniem jest różnie. Zwłasz­
cza, gdy sąd wymierza sprawcy 
karę „za pierwszy raz”.

MARZENA SUTRYK
i BOGUMIŁA RZECZKOWSKA 

Ilustracja Radosław Brzostek

łóżek, zdejmują majteczki, naśla­
dują stosunki seksualne - mówi 
Ewa Nowakowska. - Te dzieci 
„sztywnieją” na skutek dotyku czy 
chęci przytulenia przez drugą oso­
bę. Płaczą, gdy dzwonią do nich 
rodzice, histeryzują, gdy pojawiają 
się w ośrodku. Często są agresyw­
ne w stosunku do siebie i otoczenia. 
Tb dzieci bardzo okaleczone przez 
los, a przede wszystkim przez doro­
słych, którzy tak potwornie je 
skrzywdzili. Wymagają bardzo 
dużo pracy, troskliwej opieki. W 
pracy z tymi skrzywdzonymi dzie­
ciakami najważniejsze jest zapew­
nienie im poczucia bezpieczeństwa 
- podkreśla E. Nowakowska, (abu)

Pedofil w Internecie
W Internecie działa blisko 40 tys. 
ron www z pornografią dziecię- 

nio 5rornuJscych pedofilię. Śred- 
kirk 2,enn,e Przybywa osiem ta- 
Wi ?ron' Ped°Me dzięki Interne­
s'u ez Problemów mogą nawią- 
51- k°ntakty z dziećmi, podając 

“ nP- za rówieśnika.

Pedofil zyska zaufanie dziecka,
skui CZ!f Przystępuje do ataku. Uzy- 
f0t^e niego adres e-mailowy, tele- 
Przlu res omieszkania, a nawet 

°nuje do spotkania. Z badań

wynika, że 20 procent dzieci w ostat­
nim roku otrzymało przez Internet 
propozycję o charakterze seksual­
nym. 86 procent otrzymało propozy­
cję spotkania, a 25 procent spotkało 
się z osobą poznaną w Internecie.
II Matka, która podała się za swe­

go 9-letniego syna (syn pochwalił 
się, że koresponduje z pedofilem). 
Oto co o tym mówi: - Człowiek ten 
proponował mi spotkanie za pienią­
dze (30 zł), chciał mnie dotykać i 
całować w miejscach intymnych. 
Jestem zaszokowana!

H 54-letni Janusz z Krakowa pi­
sze (na stronie, na którą łatwo moż­
na przejść ze strony dziecięcej): 
„Lubię dobrze obluźniony interes, 
małe dzieci, starsze panie, seks 
wszędzie i o każdej porze dnia i 
nocy, z każdym i ze wszystkim, co 
się rusza”.
il „Hej! Wpadnij do mnie” - za­

chęca dziewczynkę, która dyskutu­
je na forum dziecięcym, autor stro­
ny erotycznej, podaje adres.

■ Z rozmowy pedofilów: „Duża 
kolekcja kompletnych witryn na 
płytkach CD na wymianę lub sprze­
daż”. Komentarz '.„Dajcie mi coś, bo 
jak was zlikwidują, to znowu będę

musiał wyjść na ulicę i zrobię 
krzywdę jakiejś małolacie. Dzięki 
wam już 3 lata tego nie potrzebowa­
łem”.

Jak uchronić dzieci przed wirtu­
alnymi pedofilami? Należy prze­
strzec, by nie odbierały e-maili od 
nieznajomych, by nie wchodziły 
na nieodpowiednie strony i były 
ostrożne w nawiązywaniu no­
wych znajomości. Należy też za­
stosować programy filtrujące 
(szczegóły np. na stronie 
www.dzieckowsieci.pl). To roz­
wiązanie to jednak półśrodek, 
który nie gwarantuje bezpieczeń­
stwa. (mas)

Chora „miłość’
Rozmowa 

ze STANISŁAWEM 
DOROSZEM, 

seksuologiem ze Słupska
- Co to jest pedofilia?
- Pedofilia z greckiego oznacza 

miłość do dzieci. Często jest to 
dewiacja seksualna, polegająca 
na osiąganiu satysfakcji seksual­
nej w kontaktach z dziećmi. W 
pedofilii dewiacyjnej niezbędnym 
bodźcem do wywołania podniece­
nia seksualnego i odbycia stosun­
ku jest ciało dziecka w okresie 
przed pokwitaniem płciowym.
- Czy oprócz kontaktów z 

dziećmi, pedofile są w stanie 
współżyć z dorosłymi partne­
rami? Na przykład ten sam 
mężczyzna jako ojciec - z 
małoletnią córką i jako mąż - 
ze swoją żoną?
- Tb przykład pokaząjący raczej 

stosunki kazirodcze, Osoby do­
tknięte pedofilią nie są w stanie 
odbywać stosunków seksualnych 
z partnerami dojrzałymi. Są oczy­
wiście przypadki mężczyzn, 
współżyjących zarówno z dorosły­
mi kobietami, jak i niedojrzałymi 
dziewczynkami, ale takie zacho­
wania nie świadczą jednoznacz­
nie, że mamy do czynienia z pe­
dofilią dewiacyjną.
- To o czym świadczą?
- W niektórych przypadkach u 

mężczyzn decydują o tym kom­
pleksy. Łatwiej im współżyć z 
bardzo młodymi, niedojrzałymi, 
niedoświadczonymi dziewczyn­
kami. W innych przypadkach - 
może to powodować na przykład 
guz mózgu.
- Jak zachowują się pedofi­

le. Czy zawsze dążą do pełne­
go stosunku, czy są tacy, któ­
rych satysfakcjonują - jak to 
określa kodeks karny - inne 
czynności seksualne?
- Pedofile prezentują szeroką 

gamę zachowań i niekoniecznie 
są to zachowania ściśle seksual­
ne. Oczywiście zachowania, na 
przykład opiekuńcze, wywodzące 
się z preferencji pedofilnych, nie 
są karane.
- Wiadomo coś o dziedzicze­

niu tej dewiacji?
- Nie znam dowodów dziedzi­

czenia pedofilii.
- Aczy są jakieś grupy szcze­

gólnie zagrożone tą chorobą?
- Naznaczenie jakiejś grupy 

społecznej nie służy właściwemu 
rozwiązaniu tęgo problemu.
- Czy zdarzył się panu jakiś 

pacjent, który dobrowolnie 
bez nakazu sądu zgłosił się na 
leczenie w obawie przed po­
pełnieniem przestępstwa?
- Tak, są tacy, którzy zgłaszają 

się do lekarza bez wyroku. Nie­
stety, to kosztuje. Nie każdego 
stać na gabinet prywatny, wizy­
ty i leki są płatne.
- Czy pedofilia jest uleczal­

na? Jakie szanse mąją pacjen­
ci?
- Leczenie jest trudne, ale moż­

liwe. Moim zdaniem, najwięk­
szym problemem jest skoncentro­
wanie się tylko na karaniu pedo-

fiów, bo w zasadzie brak oferty te­
rapeutycznej dla tych osób. Obec­
ne plany finansowania ochrony 
zdrowia również nie przewidują 
środków na leczenie seksuolo­
giczne.
- Jeśli to choroba, to dlacze­

go chorych się skazuje? Na 
przykład schizofrenik nie 
idzie do więzienia, tylko do 
szpitala.
- Schizofrenicy mają zazwyczaj 

zniesioną poczytalność. Dlatego 
nie są karani, lecz umieszczani w 
zakładach leczniczych.
- Jaka opinia lekarska decy­

duje o tym, że osobie podej­
rzewanej o pedofilię prokura­
tor nie może przedstawić za­
rzutu, a osoby oskarżone nie 
trafiają do więzienia?
- - Decyduje opinia psychiatrów, 
którzy w takich przypadkach ko­
rzystają także z ekspertyz psycho­
logicznych i seksuologicznych. Je­
śli psychiatrzy rozpoznają choro­
bę, która nie pozwala badanemu 
prawidłowo ocenić sytuacji lub po­
kierować swoim postępowaniem, 
to mąją obowiązek napisać o tym 
w opinii. Sąd traktuje to jako oko­
liczność łagodzącą wyrok lub od­
stępuje od wymierzenia kary.
- Dlaczego pedofile dopusz­

czają się zbrodni na swoich 
ofiarach? Zadają ból, gwałcą, 
a przecież potrafią być dobry­
mi „wujkami”.
- Pedofile prezentują różne 

typy zachowań, w połączeniu z 
sadyzmem mogą dopuszczać się 
nawet zbrodni.
- Czy pedofilem może być 

kobieta?
- Oczywiście, że tak. Jednak 

jest ich wielokrotnie mniej niż 
mężczyzn. Znany jest przypadek 
nauczycielki, która miała dwoje 
dzieci ze swoim dwunastoletnim 
uczniem.
- Coraz większa liczba przy­

padków, o których słyszymy, 
to efekt nagłaśniania spraw w 
mediach czy swoista epide­
mia?
- Niestety, obserwujemy stały 

wzrost wykorzystywania seksual­
nego dzieci i młodzieży. Nagłaśnia­
nie może doprowadzić do poważne­
go ząjęcia się tym bolesnym, a cza­
sami tragicznym problemem.

- Dziękuję za rozmowę.
Rozmawiała

BOGUMIŁA RZECZKOWSKA

ASZA SONDA

Jak karać pedofilów?
- Nie znajduję wytłumaczenia dla tych ludzi. To ma­

kabryczne przestępstwo - mówi Jadwiga Szymań­
ska, inżynier technolog materiałów z Koszalina. - We­
dług mnie powinni być karani jak najsurowiej. Nie je­
stem zwolennikiem kary śmierci. Ale byłabym za 
umieszczaniem pedofili w dożywotnich więzieniach, 
skazywałabym na ciężkie roboty.

- To choroba, której nie da się wy­
leczyć- komentuje Juliusz Busło-

wicz, który pracuje w koszalińskiej służbie zdrowia. - 
Trzy lata więzienia niczego nie załatwią. Nie wiem... 
może dożywotni nadzór ze strony fachowców, życie 
w izolacji, w jakimś zakładzie zamkniętym. Na pew­
no trzeba takie przypadki piętnować. I tu wielka rola 
dziennikarzy.

Gertruda Byszewska, emerytka 
ze Słupska, uważa, że osoby dotknięte pedofilią na­
leży leczyć, nie karać. - / nie wypuszczać z zakładu 
leczniczego. Więzienie nic nie da. Tam się niczego 
nie nauczą. No ale u nas jest mało pieniędzy na le­
czenie...

Odmiennego zdania jest Janusz 
Szerszeń z Warszawy, pracujący 
w Słupsku: - Dla mnie pedofil to naj­

gorszy typ człowieka. A niektórzy z nich to ludzie na 
stanowiskach! Dzieciom robią krzywdę na całe życie.
Jeśli się udowodni w stu procentach, że ktoś jest pe­
dofilem, to nie ma leczenia. Kastracja albo kara śmier­
ci. (mas), (ber)

Fot. Artur Stencel, Radosław Brzostek

I i i

http://www.dzieckowsieci.pl
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W kolejce do Clive’a Harrisa nikt nie pyta, jak on to robi, dlaczego 
i skąd ma ten dar. W kolejce czeka się po zdrowie, po przywróce­

nie wiary w siebie, po nadzieję i ratunek dla bliskich. Na tablicz­
ce ważna informacja: Clive Harris jest w stanie w ciągu kilku se­
kund zlikwidować guza, a złośliwego doprowadzić do formy ła­
godnej. Ale to, że jesteś już zdrowy, musisz sobie uświadomić.

Bo inaczej dalej będziesz żył jak dotąd. Jak cho­
ry człowiek.

Starszy pan o młodzieńczej sylwetce. Z uśmiechem, pół- 
przymnkniętymi oczami. W spodniach i kamizelce ze sztruksu. 
W tle muzyka - słynne arie operowe. Cisza I skupienie. Bez tłu­
mów, jak jeszcze niedawno. Do domu kultury w Ustce, gdzie 
przyjmuje Harris, matka prowadzi dziecko, a żona męża...

Kim jest Clive Harris? - Uzdro­
wicielem. Na pewno nie jest bio­
energoterapeutą - twierdzi Anna 
Łożyńska z Fundacji Clive’a Har­
risa. - Czym jest jego dotyk? Nie 
wiem. To są rzeczy niewytłumaczal­
ne.

Tłum urywał guziki
- Pod koniec lat siedemdziesią­

tych, jako młoda dziewczyna, bun­
towałam się, gdy mama organizo­
wała wyprawy do Harrisa - śmie­
je się pani Ela z Ustki. - Za komu­
ny to był sukces, że w Polsce uzdro­
wiciel przyjmował. Takie wizyty 
odbywały się raz na rok. Mama cią­
gnęła mnie ze sobą do kościołów w 
Trójmieście. Był taki ścisk, że nie 
mogłam oddychać. Tłum urywał

guziki. Tysiące chorych, również 
tych o kulach i na wózkach inwa­
lidzkich, wyczekiwały uzdrowicie­
la z wiarą w oczach, a ja się śmia­
łam, że to jakieś bzdury. Wtedy każ­
dy podchodził z kartką, na której 
wypisano nazwę choroby. Asystent­
ka tłumaczyła ją na angielski i 
Harris dotykał tylko chorą część 
ciała. No a ja w końcu jednak uwie­
rzyłam. Okazało się, że po wizycie 
u Harrisa zniknęło mi z piersi zgru­
bienie wielkości fasolki. Pamiętam, 
że mnie bardzo bolało. Po jakimś 
czasie zauważyłam, że nie ma po 
nim śladu. Teraz sama chodzę do 
niego. Po prostu lepiej się czuję. I 
teraz ja ciągnę ze sobą mojego 
męża. A on taki niedowiarek jak 
byłam ja.

- Żona mi kazała tu przyjść - 
przyznaje pan Marek, który ma 
problemy z sercem. Stoi w kolejce 
do uzdrowiciela. Żartuje, że przy­
szedł do uzdrowiciela „na wszelki 
wypadek”. Inni mężczyźni też 
śmiechem tuszują zażenowanie. - 
Nie ma się czego wstydzić - dodaje 
odwagi emerytowana nauczyciel­
ka. - To dobry, przyjazny i życzli­
wy człowiek. Na pewno nikomu nie 
zaszkodzi. Trzeba się pomodlić, bo 
to Bóg dotyka jego rękoma.

Pani Krysia, emerytka, nie prze­
gapiła żadnej wizyty Harrisa w 
Ustce. - Już tyle razy mi pomógł. 
Tylko dzięki niemu jeszcze jakoś się 
trzymam. Co ja mówię... żyję! Wszy­
scy do niego przychodzą. Przede 
mną była tu lekarka... - szeptem 
wymawia nazwisko pani doktor.

Ewa Wiaderna przyjechała z 
Bolonii na wakacje do Polski. Już 
od 8 lat pracuje we Włoszech jako 
opiekunka osób starszych. Widzia­
ła wiele cierpienia.

Pani Ewa dwa i pół roku temu

przeszła operację kręgosłupa. Te­
raz ma problemy z miednicą, czuje 
bóle mięśniowe. - Medycyna kon­
wencjonalna pomaga mi, ale na 
krótko. A Harris uzdrowił wielu 
ludzi, uznanych przez lekarzy za 
nieuleczalnie chorych - pacjentka 
przygląda mu się bacznie. - Od 
razu widać, że to Anglik. „ Wyspiar­
ska” fizjonomia. Budzi zaufanie, 
emanuje czymś nieokreślonym, cie­
płem. Pani Ewa w skupieniu pod­
chodzi do uzdrowiciela. Harris nie 
pyta, co boli. Jego ręce same znaj­
dują miejsca, które trzeba dotknąć. 
Kilka gestów i po zabiegu. - Nic nie 
czułam w momencie dotyku - zwie­
rza się pani Ewa. -Pół minuty póź­
niej na tych częściach ciała poczu­
łam ciężar, jakby mi kamień ktoś 
położył. Ciężar ustąpił. Czuję teraz 
lekkość psychiczną. Mam jaśniejszy 
umysł. Harris mnie odblokował. Za 
miesiąc przyjdę znowu..

Wstań
- Nie sposób policzyć, ile razy 

Harris był w Polsce i ilu przyjął 
chorych - mówi Anna Łożyńska, 
która pracuje z uzdrowicielem od 
jego pierwszych wizyt w Polsce, od 
początku lat siedemdziesiątych. - 
Uzdrawia od zawsze. Urodził się ze 
świadomością, że może to robić. To 
rzeczy niewytłumaczalne i trudno o 
nich mówić. A świat dowiedział się 
o tym w prosty sposób. Clive jako 
trzylatek trafił do szpitala. Bawił 
się z dwiema dziewczynkami, któ­
re cierpiały na nowotwory. Jego 
obecność przy nich sprawiła, żę z 
dnia na dzień ich stan zdrowia za­
czął się poprawiać. Odkąd w 15. 
roku życia skończył szkołę, zaczął 
jeździć po świecie. Nie ma takiego 
kraju, w którym by nie był. Chorzy 
czekają wszędzie.

Harris ma 61 lat, ale jest w fan­
tastycznej kondycji. A przecież to 
skóra i kości. Je tyle, ile musi. Cho­
ruje jak każdy człowiek. Gdy stanie 
w przeciągu, złapie go przeziębie­
nie. Nie ma żony, rodziny, nigdzie 
nie mieszka na stałe. Skąd czerpie 
siły - ja na to też nie odpowiem. 
Pracuje od świtu do nocy, w niedzie­
le, święta, nie ma wakacji. Jeśli w 
tej chwili nie uzdrawia, to znaczy, 
że właśnie jedzie uzdrawiać. Ciągle 
jest w podróży.

Harris nie tylko uzdrawia. Potrafi 
też odkryć choroby. Często sam za­
trzymuje ludzi, prosi pacjentów, 
by chwilę poczekali i znowu ich 
dotyka. Przychodzą do niego różni 
ludzie, nawet lekarze przysyłają 
swoich pacjentów.

W latach siedemdziesiątych i 
osiemdziesiątych, kiedy Harris 
przyjeżdżał do Polski raz na rok do 
dużych miast, bywało, że na jeden 
seans zjeżdżało nawet kilkadzie­
siąt tysięcy ludzi. - Mieliśmy „ tyl­
ko” 15 tysięcy wejściówek. Wtedy 
prosiliśmy o zaświadczenia lekar­
skie z rozpoznaniem choroby -

O opinię na temat uzdrowicieli poprosiliśmy lekarzy różnych 
specjalności.

-Mam o uzdrowicielach jaknajgorszezdanie - mówi Jerzy Bar- 
czykowski, urolog ze Szczecinka. - Według mnie, co najmniej po­
łowa z nich to zwyczajni oszuści zarabiający na ludzkiej nadziei. 
Nie dziwię się chorym w ciężkim stadium raka, którzy szukają ra­
tunku wszędzie tam, gdzie mogą. Dziwię się tym, którzy zamiast 
leczyć się u fachowców, wydają pieniądze na takie cuda. Przy­
znam, że nie spotkałem w literaturze fachowej choćby wzmianki 
o rzeczywistym uzdrowieniu ciężko chorego pacjenta przez uzdro­
wiciela. To nie uzdrowiciel pomaga choremu, to chory sobie sam 
pomaga, wiarą w uzdrowienie. Cudotwórcy sprzedają placebo...

- Wartość uzdrowicieli polega na tym samym, na czym polega war­
tość psychoterapii. Dają wiarę, nadzieję, siłę na walkę z chorobą - 
uważa Jan Tracewski, psychiatra internista z Kołobrzegu. - Popularność 
uzdrowicieli świadczy o tym, że chorzy nie otrzymują takiej psycholo­
gicznej podpory od swoich lekarzy...

- Źle mi się kojarzą wszyscy ci cudotwórcy, bo z... pieniędzmi, z go­
nitwą za złotówkami - mówi Mariola Tyszka-Matulka, specjalista cho­
rób wewnętrznych ze Sławna. - Uzdrowiciel z powołania chce poma­
gać ludziom bez wynagrodzenia. Trafiąją do mnie pacjenci/którzy 
szukali pomocy u takich ludzi. Dla porządku dodam, że bezskutecz­
nie.

Opinie zebrała Marta Pisera
-.......;......... .......... ....... . ......................................... ........ .....................................................................................................................n-n..ri..........

wspomina pani Anna. - Taraz Cli­
ve jeździ po całej Polsce. Kolejki są 
krótsze, bo częściej odwiedza niektó­
re miasta. Ale w dużych miastach 
jest wciąż tylu chętnych, że spotka­
nie trwa pięć-sześć godzin. W Ust­
ce Harris jest co sześć tygodni.

Pani Anna pamięta młodą dziew­
czynę, może 16-letnią, która przed 
dwudziestoma laty spotkała się z 
Harrisem. - Od urodzenia jeździ­
ła na wózku. Wtedy Clive przyjmo­
wał w Poznaniu. Ta dziewczyna 
przychodziła codziennie. Trzeciego 
dnia ktoś z rodziny pomógł jej 
wstać, a właściwie podtrzymywał 
ją. Po raz pierwszy w życiu stojąc, 
ze łzami w oczach dziękowała za 
uzdrowienie. A Clive na to zażarto­
wał, że teraz musi sobie poszukać 
klubu piłki nożnej kobiet. Widywa­
łam ją później. Najpierw uczyła się 
utrzymywać równowagę, później 
chodzić o kulach. Pamiętam jak 
niemal biegła o kulach.

Z miłością
W domu kultury w Ustce po spo­

tkaniu z chorymi Clive Harris pa­
kuje swoje rzeczy. Za chwilę znowu 
wyruszy w drogę. - Mówię po pol­
sku tylko dzień dobry i do widzenia
- śmieje się, witając się z nami. - 
Znam wiele języków, ale polskiego 
się jakoś nie nauczyłem. W Ustce 
jestem często. Dlaczego1? Bo lubię 
ludzi, którzy tu mieszkają. Ten re­
gion nie jest szczególnie zagrożony 
chorobami. Ludzie chorują tu, jak 
wszędzie na świecie. W Londynie, w 
Nowym Jorku czy Kuala Lumpur
- uzdrowiciel dementuje pogłoski, 
że jego częste wizyty nad polskim 
morzem wiążą się z narastającą 
liczbą przypadków onkologicznych.

Co oznacza tabliczka z informa­

cją, że guz nowotworowy znika na­
wet po kilku sekundach, a pacjen­
ci po wizycie u uzdrowiciela muszą 
natychmiast zrobić badania. - Nie 
chodzi o mnie, ale o ludzi - wyja­
śnia Harris. - Czasami potrzebują 
dowodu, że już nie są chorzy, żeby 
normalnie żyć. Muszą odzyskać 
świadomość, żę znowu są zdrowi- 
Dlatego jest potrzebne świadectwo 
lekarza.

Skąd pochodzi dar uzdrawiania? 
Od Boga? - Tb bardzo trudne pyta­
nie - uśmiecha się Clive Harris. - 
Dar uzdrawiania został mi ofiaro­
wany z pełni miłości i z miłością 
daję go ludziom. Niezależnie od ich 
wyznania, poglądów religijnych, a 
także nastawienia do mnie. Uzdra­
wiam nawet tych, którzy nie wierzą 
we mnie.

Harris uzdrawia za darmo, ale 
pacjenci i tak wkładają do skarbon­
ki pieniądze. Banknoty, bo jak sły­
chać w kolejce, monety rozprasza­
ją energię. Ale w skarbonce też są 
zaświadczenia lekarskie, że choro­
ba ustąpiła i podziękowania.

Przyznamy się. Też wraz z foto­
reporterem stanęliśmy w kolejce do 
uzdrowiciela. Zdawało nam się, że 
poświęcił nam dużo czasu. - Muszę 
być bardzo chora - usiłowałam żar­
tować. Roześmiał się, ale co to mia­
ło oznaczać, tylko on wie.

W czasie seansu nie czułam mro­
wienia, drętwienia, ciężaru czy cie­
pła. Jednak później przez chwilę tro­
chę bolała mnie głowa, choć bardzo 
rzadko trapią mnie takie dolegliwo­
ści.
BOGUMIŁA RZECZKOWSKA 

Na zdjęciu: C. Harris podczas pra­
cy

Fot. Artur Stencel

Mistrz Ramon
W gazecie ukazała się reklama: do Mielna przyjechał wybitny 

specjalista, który „leczy fantastycznie I kontrowersyjnie” oraz 
„uzdrawia bez bólu”. I jeszcze „udowadnia, że psychiczna chi­
rurgia istnieje”.

Ponoć wybitny specjalista po­
mógł już tysiącom ludzi. Usuwa 
guzy, chore tkanki, leczy ślepotę 
i padaczkę, wrzody, prostatę, a 
nawet sklerozę. Wierzyć, nie wie­
rzyć? Postanowiłem sprawdzić na 
własnej skórze. Raz kozie 
śmierć... Dla bezpieczeństwa za­
bieram ze sobą kolegę.

Chwila namysłu
Cudotwórca z Filipin - mistrz 

Ramon Diwag, uśmiecha się do 
klientów już w drzwiach „Park 
Hotelu” w Mielnie. Na razie jednak 
widzimy tylko jego zdjęcie. Wcho­
dzimy do środka. Mijamy zaplecze 
sklepu spożywczego, potykamy się 
o dwa rowery i już - drzwi do gabi­
netu uzdrowiciela stoją przed 
nami. Krząta się tu jeszcze jakaś 
dziewczyna. Zapytana o cudotwór­
cę, też - niczym mistrz Diwag - 
najpierw się uśmiecha (to pewnie 
taki filipiński zwyczaj, choć dodaj­
my, że dziewczyna Filipinką nie 
jest). - Mistrza nie ma. Poszedł na 
kolację - informuje i wraca do skle­
pu. Umawiamy się na kolejną wi­
zytę do mistrza, w końcu tylu lu­
dziom pomógł... Chyba. Rok temu 
w innej gazecie napisali, że ći 
uzdrowiciele z Filipin to oszuści. W 
swoim kraju byli spawaczami, sto­
larzami, bezrobotnymi. Tutaj niby 
uleczają. Ale tak naprawdę nabija­
ją kasę swoim tajemniczym zlece­
niodawcom - wyczytaliśmy. Mimo 
to wracamy następnego dnia.

Akurat jest wolny
- Można? - pytamy młodego, ciem­

nowłosego mężczyznę, który siedzi w 
korytarzu. - My do tego pana z Fili­
pin. Przyjmuje ? Mężczyzna kiwa gło­
wą. Gestem zaprasza na fotel. - 
Mistrz akurat jest wolny. Co dolega, 
co was tu sprowadziło? - pyta. Zmy­
ślamy, że jesteśmy z obozem sporto­
wym w Mielnie. - A koledze wysiadły 
kolana na nartach - tym razem mó­
wimy prawdę. - Od pół roku nie może 
dojść do siebie. Chyba uwierzył, a my 
prowokujemy do dalszej rozmowy. - 
Tak właściwie to my w cudotwórcę nie 
bardzo wierzymy. Niech pan nas do 
niego przekona. Na to chłopak wyj­
muje grubą księgę, do której - jak 
twierdzi - wpisywali się wszyscy pa­
cjenci cudotwórcy. - Tym ludziom 
już pomógł. Byli bardzo wdzięczni - 
mówi z namaszczeniem. - Jedna 
pani przychodziła do niego aż cztery 
razy - kartkuje księgę. Liczymy za­
pisane strony. Jest ich tylko pięć. -Bo 
księgę założyliśmy dopiero przedwczo­
raj - wyjaśnia sekretarz cudotwórcy. 
Dziwne, wpisy są autorstwa pacjen­
tów z Ełku, Bydgoszczy, Koszalina. 
No tak, ale jesteśmy przecież nad 
morzem. Ci ludzie mogli przyjechać 
tutaj na urlop i właśnie teraz odwie­
dzić mistrza.

Płatne z góry
- Jedna pani z Sarbinowa przyszła 

tu o kulach. Pan Ramon ją uleczył. Do 
domu poszła już bez kul - sekretarz

pokaziye wpis cudownie uzdrowionej. 
No, no... Zapamiętujemy nazwisko 
uleczonej. - Bo wiecie - mówi sekre­
tarz, gdy czas się rozliczyć (płatne z 
góry). - Oszustów jest teraz w Polsce 
bardzo dużo. Nawet ci z Filipin też 
oszukują. Pisali o tym w gazetach. Ale 
pan Ramon jest wykształcony. Tylko 
że tym razem dyplomu nie zabrał - 
martwi się pomocnik cudotwórcy.

Cena wyjściowa za cudowne lecze­
nie - 120 złotych. Na szczęście do 
100 złotych można stargować. Tteraz 
zaczyna się najważniejsze. Sekre­
tarz cudotwórcy wyciąga naukowe 
pisma. Na kartce z zarysem ludzkie­
go szkieletu zaznacza strzałką kola­
na i pisze po angielsku - knee. -1 
mam jeszcze takie znamię na szyi. Da 
radę to zlikwidować? - pytam. Mówi, 
że da. Sprawdza w słowniku jak pi­
sze się po angielsku znamię. Odpo­
wiedzi nie znajduje. Na kartce zapi­
suje więc „neck” - szyja. Pyta jesz­
cze o imię, nazwisko, adres zamiesz­
kania i skąd pacjent dowiedział się 
o cudotwórcy. Z gazety oczywiście - 
odpowiadamy.

Tak było wcześniej
Znajomi byli u Ramona Diwaga 

dwa lata temu. Wizytę wspomina­
ją z uśmiechem. Swoją tajemnicę 
zdradzili jednak dopiero wtedy, gdy 
dowiedzieli się, że i ja u niego by­
łem. Tfen sam młody chłopak poka­
zywał im księgę wpisów, miał te 
same karteczki z zarysem ludzkie­
go szkieletu, też mówił, że jest tyl­
ko tłumaczem. Filipiński mistrz 
modlił się nad nimi pięć minut. 
Wśród kadzidełek, na nie pierwszej 
świeżości pościeli, mruczał jakieś 
zaklęcia. Wtedy skaśował też 100 
złotych. Nie wiadomo czy to jego za­

sługa, ale - to prawda - choroby 
zniknęły.

Wejście
Sekretarz cudotwórcy wprowadza 

do gabinetu. Żółte ściany, dwa łóżka, 
stół. Kadzideł brak. W pokoju rozcho­
dzi się tylko woń mięty Cudotwórca 
stoi ubrany w białą koszulę i ciemne 
dżinsy, kiwa głową na swojego sekre­
tarza. Ma dłonie uniesione w górę, 
niczym chirurg przed operacją. Chło­
pak kiepską angielszczyzną tłumaczy 
co mi dolega. Wychodzi. Cudotwórca 
każe się rozebrać. Pokaząje na bluz­
kę i spodnie. -Zdejmnąć - rozkazuje. 
Dąje znak, by położyć się na jedno z 
łóżek. Jest przykryte białym papie­
rem. Łapie za kolano. Uciska, mam­
rocze przy tym jakieś dziwne słowa. 
Niemal każde zdanie kończy słowem 
„amen”. Każe zamknąć oczy. Robi przy 
tym dziwną minę. - Skupić się! - wy­
jaśnia. Znowu kręci rękoma nad kola­
nem. Zdaje się, że minęło już pół go­
dziny. Jego ręce przechodzą nad szy­
ję. Znowu ta dziwna mantra. I słowo 
„amen”. Jakiś niespodziewany dreszcz 
przechodzi przez moje ciało. Uświada­
miam sobie, że to telefon komórkowy, 
włączony na wibracje. Wytrzymam. 
Cudotwórca każe usiąść i podciągnąć 
spodnie. Ściska czoło, strzepuje ręce. 
Koniec. Będę zdrów. Macha ręką na 
pożegnanie. - Good bye.

Epilog
Albo mi zegarek stanął, albo byłem 

tam siedem minut. Sprawdzam u 
kolegi. Godzina jest ta sama. Kolana, 
no jakby takie bardziej gibkie. Zna­
mię na szyi - bez zmian. Może na 
efekty filipińskiej terapii trzeba po­
czekać dłużej?

Sprawdzę jeszcze tę kobietę z Sar­
binowa, co to ją mistrz Diwag wyle­
czył. Zapamiętałem nazwisko - Da­
nuta W. Niestety, w Sarbinowie niko­
go o takim nazwisku nie udało się 
odnaleźć.

Leczył się
JAKUB ROSZKOWSKI

Czy wierzysz 
uzdrowicielom?

- Byłam raz u uzdrowiciela - mówi Krystyna 
Owczarczak, bezrobotna z Koszalina. - Do dziś nie 
mogę jednoznacznie powiedzieć, że mi pomógł. 
Dlatego tak na sto procent uzdrowicielom nie wie­
rzę. Gdyby jednak lekarz nie potrafił mi pomóc, bez 
wahania poszłabym do uzdrowiciela. Choć potrak­
towałabym to jako ostatnią deskę ratunku.

- Wierzę bioenergoterapeu­
tom - stwierdza będąca na 
zasiłku przedemerytalnym ;
Hanna Drabik z Koszalina. - Miałam zostać pod' 
dana operacji ginekologicznej. Już się na nią $zZ' 
kowałam. Bardzo się bałam i wtedy postanowiła171 
pójść do bioenergoterapeuty. Po wizytach u nieg° 
poddałam się badaniu u ginekologa i okazało Sm 
że na operację iść nie muszę, bo mój stan się baf' 
dzo polepszył, (ing)

- Nie wierzę w takie bajki - twierdzi Małgorza­
ta Dąbrowska, sprzątaczka ze Słupska. - Ci wszy­
scy uzdrowiciele to zwykli naciągacze. Ludzie 
dają się nabrać i przychodzą do nich, bo świetnie 
bajerują. Nie przeczę, że i sama bym poszła na 
takie spotkanie z uzdrowicielem, gdyby było za 
darmo. Z czystej ciekawości.

- Nie wierzę w cudowną 
moc uzdrowicieli - mówi .
Wojciech Pesta, współwłaściciel sklepu spozy 
czego w Słupsku. - Tym bardziej że osfafn/o 
się słyszy o oszustach podających się za uzdrc> 
cieli. Wiem jednak, że ci prawdziwi mogą P° , 
wielu chorym tylko oddziaływując na ich Ps/. 
kę. Utwierdzają ich w nadziei, że wyzdrow/e/^^

Fot. Radosław Brzostek
Krzysztof Tomas*



Tak od 30 lat zespół śpiewa i tańczy, a ja gram na akordeonie 
mówi Jerzy Łuczak, kierownik „Kaliny”

ślub Mirka Kamysa z Popowa. 28 
sierpnia będzie następny - Ewa 
Wielgus wychodzi za Waldka 
Kniecia. - Ja też żonę w zespole po­
znałem - mówi J. Łuczak. - Tu 
śpiewała też jej mama, a teraz na­
sze dzieci. U nas to już jest trzecie 
pokolenie, a w niektórych rodzi­
nach nawet czwarte.

Pierwsze stroje panie wymyśliły 
same. Kupiły niebieski materiał na 
długie spódnice. Do tego były białe 
fartuszki i białe haftowane bluzki. 
Każda sama wyszywała swoją na 
wzór kaszubski. W 1976 roku „Ka­
lina” jechała na dożynki centralne, 
wtedy odziedziczyli stroje kaszub­
skie po koszalińskim chórze „Złote 
Kłosy”. Potem zamówili własne

oryginalne stroje kaszubskie w 
„Cepelii”.

Dwie „Kaliny”
Teraz w Dobrzycy są dwie „Kali­

ny” - starsza i młodsza. Jak to się 
dzieje, że w dobie komputerów i 
hip-hopu młodzież garnie się do 
zespołu ludowego? - Bo to jest coś 
innego, coś ciekawego - powiedzia­
ła nam Aśka Hanusz. Radek i 
Mariusz Wasiakowie są w zespo­
le pięć lat. Koledzy chodzili na pró­
by, więc oni też chcieli.

- Każdy tu chodzi, bo chce jeździć 
z „Kaliną” - twierdzi Michał Pod­
górski. -A my wciąż jeździmy. 11 
sierpnia mamy wycieczkę do Krako­
wa i do Zakopanego.

Martę i Łukasza Laskow­
skich z Gąsek rodzice dwa-trzy 
razy w tygodniu dowożą na próby. 
- Przyjeżdżam chętnie, bo tu jest 
dużo młodzieży - mówi Marta. - 
Poza tym dzięki gminie Będzino 
zwiedziliśmy prawie całą Polskę, 
byliśmy też we Francji i Niemczech.
- Nasza „Kalina” to tradycja, któ­

rej w domach uczą rodzice - mówi 
J. Siedlarz. - Zaczyna się od bab­
ci, a kończy na prawnukach.

* * * *
Dziś (7 sierpnia) „Kalina” uro­

czyście obchodzi 30-lecie. Przy­
jeżdża 15 zespołów z powiatu, or­
kiestra dęta z Lubińca, zespół z 
Zagórza, Cyganie ze Szczecinka. 
Zaśpiewają też założycielki zespo­
łu, a wśród nich Rozalia Wielgus. 
Dziś ma 88 lat. Właśnie miała iść 
na operację, ale powiedziała leka­
rzowi, że na razie nie może, bo 
musi zaśpiewać...

IRENA BOGUSZEWSKA
Fot. autorki
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godniu, a czasem codziennie. Z pró­
bami i wyjazdami nie było wtedy 
problemu. Każdy pracował do pięt­
nastej. Ze zwolnieniem na wyjazd, 
nawet na kilka dni, też nie było 
kłopotu. - Wystarczyło, że jako kie­
rownik Domu Kultury zadzwoni­
łem i poprosiłem o zwolnienie - 
mówi J. Łuczak.

Zespół wymyśliła i założyła Sta­
nisława Lebiedowicz, która 
Wówczas była kierowniczką Ośrod­
ka Nowoczesnej Gospodyni. Poma­
gała jej Teodora Marek.
- Często zachodziłam do ośrod­

ka., bo tam wciąż się coś działo. Były 
kursy gotowania, szycia, haftowa­
na itd. Jeden się kończył, a drugi
*Qczynał - wspomina Maria Błą­
kała. - Kiedyś pani Stasia powie­
działa, że powstaje zespół. Śpiewa- 
tam od początku razem z córką 
^olą. Jola miała wtedy 11 lat.
- Mnie pani Stasia na ulicy spo- 

lkała. Spytała czy bym nie chciała 
d° zespołu. A ja: dlaczego nie? Bar- 
5*0 chciałam - zapamiętała Maria
Wanat.

Nazwę wymyśliła Krystyna 
^*czak (wtedy Wielgus): - 
iPJo mama często śpiewała 
“Tam koło młyna rośnie kalina”.

Tak się do mnie ta kalina ucze­
piła, źe zaproponowałam taką 
nazwę.

Półka od gorzałki
Próby zaczęły się w lipcu 1974 

roku. Panie śpiewały piosenki ze 
swoich rodzinnych stron. Uczyły 
się też nowych z magnetofonu. 
Pierwszy raz wystąpiły we wrze­
śniu na dożynkach gminnych. Za­
błysnęły przyśpiewkami: „A w na­
szym sklepie nigdy szynki ni ma, 
za to od gorzałki półka się ugina”. 
I to była prawda, bo tak wtedy 
było.

- Przez kilka lat dziesięć pań 
śpiewało, a ja grałem na akorde­
onie - opowiada Jerzy Łuczak, 
kierownik zespołu. - Jeźdżiliśmy 
po domach kultury, klubach rolni­
ka, turniejach, po kilka razy w ty­

Z brzuchem 
na scenie

W 1976 roku „Kalina” była w 
Bydgoszczy na przeglądzie zespo­
łów ludowych. Po występie otrzy­
mała zaproszenie na dożynki cen­
tralne w Kaliszu. Próby trwały ty­
dzień. Zespół opieką muzyczną oto­
czył Jan Kępczyński, kapel­
mistrz orkiestry wojskowej z Ko­
szalina. To on zaprosił do zespołu 
panów. Powstała też kapela. Zespół 
zaczął tańczyć, początkowo nie­
śmiało dwie-trzy pary kółeczka 
kręciły.

- Jakie nieśmiało! - protestuje 
Maria Lesiak. - W ciąży byłam, w 
dziewiątym miesiącu, i z brzuchem 
na scenie wywijałam.

Wesele
jamneńskie

W 1995 roku „Kalina” podjęła 
współpracę z Muzeum Okręgowym 
w Koszalinie. Pracująca tam Lija 
Szadkowska zainteresowała ze­
spół kulturą jamneńską. Pojecha­
ła do Niemiec, bo tamtejszy zespół 
„Hannover Minstrels” kultywował 
właśnie tradycje kultury jamneń- 
skiej, m.in. przedstawiał wesele 
jamneńskie. „Kalinie” się spodoba­
ło. Zaczęło się odtwarzanie strojów, 
tekstów, tańców. Pani Szatkowska 
napisała scenariusz wesela. Próby 
trwały pół roku. Później „Wesele 
jamneńskie” było wystawiane wie­
le razy na przeglądach, konkur­
sach i zdobyło mnóstwo nagród.

„Kaliniacy” wielokrotnie wy­
jeżdżali do Gdańska na Jarmark 
Dominikański. Kiedyś mieszkali w 
akademiku. Wieczorem zacieśnia­
li więzy ze studentami, wśród któ­
rych byli Murzyni. Lila i Julian, 
którzy mieli wkrótce brać ślub, za­
prosili wszystkich na wesele. Nie 
myśleli, że ktoś przyjedzie. - Lila! 
Ilu Murzynów na weselu miałaś? - 
pytają koleżanki.

- Trzech - śmieje się Lila. - Jak 
ich zobaczyłdm, oniemiałam. Bawi­
li się razem z nami przez trzy dni. 
Nawet nam grali, jeden o mało nie 
rozwalił perkusji, a drugi pozrywał 
struny w gitarze...

Małżeństw, które poznały się w 
zespole, jest sporo. A kiedy jest ślub 
członka zespołu, to cała „Kalina” 
wraz z kapelą idzie do domu rodzi­
ców, potem do kościoła i na wese­
le. Trzy tygodnie temu odbył się

Pierwszy występ „KALINY”, dożynki w Dobrzycy 1974 r.

Dobrzyca w gminie Będzino. Tu niemal w każdym 
domu mieszka ktoś, kto jest, był lub ma w rodzi­
nie członka zespołu „Kalina”, który właśnie świę­
tuje trzydzieste urodziny. Teraz zespół liczy 70 
osób, ale przewinęło się przez niego około 300.

———------—------ --------- ---—--------- -------

Uśmiechy i grymasy
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ekologiczną gminę. W nagrodę Po­
lanów otrzymał 300 tys. zł. Pienią­
dze te będą przeznaczone na kolej­
ne inwestycje służące ochronie śro­
dowiska, m.in. na budowę kanali­
zacji w Chociminie, Wietrznie i 
Polanowie.

Andrzejowi 
Cieślińskiemu
... 34-letniemu mieszkańcowi Lipni­
cy za zdobycie tytułu „As bezpiecz­
nej jazdy” w ogólnopolskim konkur­
sie tygodnika „Auto-Świat”. Pan 
Andrzej pokonał pięć tysięcy kierow­
ców, a w ścisłym finale - 29. W na­
grodę, prócz tytułu, otrzymał opla 
astrę.

Władzom 
Słupska
... za „Zieloną oazę”, tj. kompleks 
budynków mieszkalnych dla osób 
samotnych po 70. roku życia. 
Pierwsi mieszkańcy wprowadzą się

już we wrześniu. W jednopiętro­
wych domach będą mieli wszelkie 
wygody włącznie z windą. Stałą 
opiekę lekarską oraz możliwość 
korzystania z posiłków zapewni im 
funkcjonujący po sąsiedzku Domu 
Pomocy Społecznej. Czynsz ma być 
bardzo niewielki. Warunkiem 
otrzymania mieszkania jest odda­
nie dotychczasowego mieszkania w 
centrum Słupska.

Oddziałowi Banku 
Zachodniego WBK 
w Połczynie Zdroju
... za przekazanie 5 tys. zł siostrom 
salezjankom na organizację waka­
cji dla dzieci. Tyle brakowało na 
wyjazd 40 kolonistów. Placówka ta 
nie pierwszy raz dała pieniądze na 
cele charytatywne. Założyła bo­
wiem fundację „Bank dziecięcych 
uśmiechów”, która pomaga dzie­
ciom z rodzin ubogich i bezrobot­
nych.

Miejskiemu 
Zakładowi 
Komunikacji 
w Koszalinie
... za złamanie prawa podczas 
przeprowadzenia przetargu na 
dostawy 4 milionów litrów pali­
wa w latach 2004-2006. Do 
przetargu stanął tylko PKN Or­
len i go wygrał, żądając za pali­
wo 32 ińln złotych. Firma ta za­
strzegła, aby jej oferty nie ujaw­
niać konkurencji. Prezes Urzędu 
Zamówień Publicznych uznał, że 
oferta z takim zastrzeżeniem 
powinna od razu trafić do kosza. 
A my zastanawiamy się, dlacze­
go władze MZK nie zadbały, by 
do przetargu stanęło więcej 
firm...

Urzędom marszałkowskim 
w Szczecinie
1 Gdańsku
... za to, że z rozkładów jazdy PKP w 
naszym regionie znika coraz więcej 
pociągów. Regionalne przewozy kole­
jowe finansowane są przez samorzą­
dy wojewódzkie. Aponieważ przezna­
czyły one na ten cel za mało pienię­
dzy, kilka połączeń przestanie istnieć 
od 1 września, a kolejne - od grudnia. 
Na domiar złego pociągi, które jesz­
cze jeżdżą, mogą niedługo dowozić 
nas tylko do granic województw, bo 
urzędnicy „marszałkowscy” nie mogą 
się dogadać w sprawie utrzymania 
połączeń np. ze Szczecinka do Słup­
ska. Co mają zrobić ludzie, którzy 
nie będą mogli na czas dojechać po­
ciągiem do pracy czy szkoły? A to 
już urzędu zupełnie nie obchodzi.

Kierownictwu gdańskiego 
oddziału 
Narodowego 
Funduszu 
Zdrowia
... za niegospodarność i marnotra­
wienie pieniędzy podatników. Pięć 
lat temu władze funduszu zdecydo­
wały o kupnie siedziby w centrum 
Gdańska za 9,5 min zł, dodatkowe
2 min wydano na jej adaptację. 
Teraz okazuje się, że kamienica 
warta jest 6 min zł. NFZ chce ją 
teraz sprzedać i jeszcze tłumaczy, 
że to dla oszczędności.

Telewizji kablowej 
Vectra
... za podwyżkę od 1 sierpnia ceny 
abonamentu telewizyjnego dla 
słupszczan. Vectra w Słupsku jest 
droższa niż w innych miastach Po­
morza. Na dodatek jej kierownictwo 
tłumaczy pokrętnie, że podwyżka to 
wychodzenie naprzeciw oczekiwa­
niom widzów, którzy chcą więcej 
programów. Z naszych informacji 
wynika, że coraz więcej widzów 
chce... zrezygnować z usług Vectry.

Firmie „Gama-System” A 
z Oleśnicy Y
... która sprzedaje słupszczanom 
piecyki gazowe do podgrzewania 
wody za dwa razy wyższą cenę, niż 
podgrzewacze tej samej klasy, któ­
re można dostać w sklepach. Na 
dodatek przedstawiciele firmy wci­
skaj ą swój towar na siłę osobom 
starszym i samotnym, które nie 
mają rozeznania na rynku.

Właścicielom sieci 
komórkowej Heyah T
... za negatywną kampanię rekla­
mową. Najpierw poustawiali w naj­
większych miastach Polski tablice 
z napisami „Nie jedźcie nad morze”. 
Potem sami przyjechali do Rowów 
w gminie Ustka i przy zejściach na 
plaże poustawiali tablice: „Strefa 
zagrożenia” i „Uważaj na nosicieli” 
- odstraszające turystów.
Oprać. IRENA BOGUSZEWSKA 
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Pszczoły, osy, trzmiele, szerszenie

Jad z żądła
Przed owadami najlepiej jest uciec, ale nie zawsze się to 

udaje. Jeśli rój zaatakuje nas nad wodą, można się przed 
nim schronić właśnie w wodzie. Ale gdy pszczoła czy osa 
już nas dopadnie i użądli, warto wiedzieć, jak się zachować. 
W większości przypadków po usunięciu żądła i zastosowa­
niu prostych domowych sposobów, ból i obrzęk ustępują. 
Bywają jednak przypadki, szczególnie wśród osób uczulo­
nych, że bez pomocy lekarskiej się nie obejdzie. W skraj­
nych sytuacjach użądlenie może nawet zagrażać życiu.

- W momencie użądlenia owad 
wstrzykuje nam w tkankę skóry 
toksyczny jad, który powoduje 
gwałtowny stan zapalny, ból, za­
czerwienienie i obrzęk. Użądlenie 
i obrzęk w jamie ustnej może być 
bardzo niebezpieczny, bo unie­
możliwi oddychanie -wyjaśnia in­
ternista Janusz Grzybowski (na 
zdjęciu) z Ustki. - Dlatego najpierw, 
i to jak najszybciej, trzeba usunąć 
żądło, bo inaczej jad będzie nadal 
przenikał do skóry. Dopiero potem 
można zastosować miejscowo teki 
przeciwzapalne, na przykład hy- 
drocortizon lub pochodne. Zimny 
okład złagodzi ból.

Warto wiedzieć, że pszczoła 
miodna (złoto-brązowa) może użą­
dlić tylko raz. Po użądleniu ginie. 
Z kolei osy, szerszenie, trzmiele 
mają żądła „wielokrotnego użytku" 
i dlatego ich atak może się powtó­
rzyć. Szczególnie niebezpieczne 
są osy. Zabicie tego owada powo­
duje, że z jego woreczka jadowe­
go uwalniają się substancje che­
miczne prowokujące inne osy do 
ataku.

- Owady mogą być nosicielami 
różnych chorobotwórczych bakte­
rii, dlatego nie wolno lekceważyć 
nie tylko użądleń, ale również uką­
szeń na przykład komara czy 
muszki - przestrzega doktor Grzy­
bowski. - Miejsce ukąszenie czy 
użądlenia trzeba dokładnie zde­
zynfekować.

Jednym z najprostszych sposo­
bów ulżenia sobie jest wtarcie w 
miejsce użądlenia roztartej i zwil­
żonej aspiryny, która neutralizuje 
zawarte w jadzie substancje o 
działaniu zapalnym. Tej metody nie 
mogą jednak stosować osoby 
uczulone na kwas acetylosalicylo­
wy. Innym sposobem jest przemy­
cie skóry roztworem amoniaku lub

u m

sody oczyszczonej, które znajdu­
ją się w niemal każdym domu. 
Można też zrobić okład z roztartej 
tabletki węgla polanego wodą. 
Węgiel aktywowany szybko wycią- 
gniejad.

Amerykański alergolog dr Geo­
rge Shambaugh, wykładowca w 
Szkole Medycznej Uniwersytetu 
Północno-Zachodniego w stanie 
Illinois, twierdzi, że owady mają 
skłonność atakowania ludzi z nie­
doborem cynku. Dlatego swoim 
pacjentom skarżącym się na częst­
sze, niż innych, użądlenia przez 
owady, zaleca przyjmowanie cyn­
ku w tabletkach.

Kiedy należy bezwzględnie zgło­
sić się do lekarza? -Zwykle obrzęk 
i ból ustępują po kilku godzinach. 
Jeśli jest inaczej, może to świad­
czyć o uczuleniu na jad i doprowa­
dzić do wstrząsu. Gdy pojawią się 
wymioty, nudności, zawroty głowy, 
świszczący oddech, uczucie ści­
skania w klatce piersiowej, omdle­
nia, bladość, nie wolno zwlekać - 
ostrzega doktor Grzybowski. - Trze­
ba jak najszybciej zgłosić się do 
lekarza. W skrajnych przypadkach 
może być nawet konieczne lecze­
nie szpitalne - dodaje.

Doktor przypomina, że szcze­
gólnie narażeni na toksyczne dzia­
łanie jadu owada są wszyscy aler­
gicy. Oni powinni zachować wyjąt­
kową ostrożność, unikać miejsc, w 
których gromadzi się dużo pszczół 
czy os, na przykład kwitnących łąk 
lub ogrodów. (LL)

Fot. Bartosz Arszyński

Karczoch ■ ulga

dla wątroby

Nie jest zbyt popularny w naszym kraju i nie tak łatwo go do­
stać, ale w dobrych sklepach warzywniczych z pewnością kar­
czochy kupimy. To popularna roślina rejonu Morza Śródziem­
nego. Na południu Francji trudno wręcz sobie wyobrazić warzyw­
niak bez karczochów.

Dno kwiatowe i dolne części kie­
licha kwiatów uznawane są w kra­
jach śródziemnomorskich za sma­
kołyki. Na nasze stoły trafiają 
głównie z Grecji, Francji, Portuga­
lii i Izraela. Kwiat karczocha przy­
pomina trochę ogrodowy oset. Po­
nieważ jest bardzo ozdobny, niektó­
rzy zamiast na talerz wstawiają go 
do... wazonu.

Dlaczego karczochy uznawane 
są za rośliny lecznicze? Głównie 
dzięki zawartości składników o 
działaniu żółciotwórczym, które 
pobudzają wątrobę do wzmożone­
go wydzielania żółci. Pobudzają też 
uwalnianie cholesterolu, obniżają 
poziom tłuszczów. Likwidują nud­
ności, wzdęcia, uczucie pełności 
spowodowane niejednokrotnie 
osłabioną czynnością wątroby.

Swoje lecznicze działanie karczo­
chy zawdzięczają aktywnemu 
związkowi - cynarynie, która nie

tylko chroni wątrobę, ale ma też 
zdolność odmładzania komórek. 
Karczoch jest bogaty w witaminy z 
grupy B i C, karoten, żelazo i ma­
gnez.

Karczochy są w różnych kolo­
rach: białe, zielone, fioletowe. War­
to zwrócić uwagę, by nie kupować 
karczochów zbrązowiałych, bo te są 
już stare, a kolor wskazuje, że były 
długo przechowywane. Karczochy 
można też dostać w słoikach i pusz­
kach.

A oto jak przyrządza się to warzy­
wo: po umyciu i odcięciu łodygi 
należy ustawić je pionowo w garn­
ku z osolonym wrzątkiem oraz so­
kiem z cytryny i gotować około pół 
godziny. Po ugotowaniu macza się 
je w ulubionym sosie majonezo­
wym i wysysa miąższ. Karczochy 
mogą być podawane na ciepło i na 
zimno.

(LL)

Głos Koszaliński/Głos Słupski SOBOTA - NIEDZIELA, 7-8.08.2004 r.

To nie prawda, że panie o 
ciemnej karnacji nie muszą 
obawiać się słońca. Jeśli za­
żywają leki hormonalne, np. 
antykoncepcyjne, I godzina­
mi paradują po plaży, szyku­
ją sobie niemiłą niespodzian­
kę. Jest niemal pewne, że na 
ich skórze pojawią się nieład­
ne i, niestety, trwałe przebar­
wienia. O tych, którzy powin­
ni unikać kąpieli słonecz­
nych, rozmawiamy z dr Gra­
żyną Mrożek - Melką, kierują­
cą poradnią dermatologiczną 
w Szpitalu Wojewódzkim w 
Koszalinie.

- Osoby stosujące hormonalne 
leki antykoncepcyjne powinny chror 
nić skórę przed słońcem kremami z 
wysokim filtrem - podpowiada dr 
Grażyna Mrożek-Melka. Lista 
leków, które „nie lubią słońca”, jest 
długa. I tak na przykład osoba za­
żywająca lek na arytmię (amido- 
ran) po dniu spędzonym pod silny­
mi promieniami słonecznymi, 
może nabawić się na twarzy czer­
wonych plam. Zostanie po nich 
trwała pamiątka - szaro-niebie- 
skie przebarwienia skóry. I nie zli­
kwiduje ich nawet najlepszy der­
matolog.

Antybiotyk - pefloksacyna (sto­
sowany w leczeniu zakażenia ukła­
du moczowego, pokarmowego i od­
dechowego) obecna w organizmie 
opalającej się kobiety także może 
zafundować jej swędzące czerwone 
plamy - podobne do występujących 
w poparzeniu słonecznym.

Lista fototoksycznych leków jest 
długa. Należy do nich wiele anty­

biotyków starej generacji. Są wśród 
nich m.in. leki podawane przy cho­
robach krążenia. Słońca nie lubią 
beta-blokery (np. propanol), nie­
które leki moczopędne, część spe­
cyfików obniżających poziom cho­
lesterolu (np. fenofibraty), również 
niektóre leki przeciwbólowe, prze­
ciwzapalne, przeciwdepresyjne i 
zażywane przez pacjentów z choro­
bą Parkinsona.

Substancje fototoksyczne zawie­
rają też niektóre specyfiki przeciw- 
łuszczycowe (psolery), przeciwłu- 
pieżowe, przeciwtrądzikowe. - 
Przyjęcie takiego leku w dniu inten­
sywnego opalania może skończyć 
się nie tylko uczuleniem na skórze, 
może także szkodliwie odbić się na 
oczach - przestrzega dr Grażyna 
Mrożek-Melka.

Warto więc poradzić się lekarza, 
czy przepisane przez niego specy­
fiki nie spowodują podczas nasze­
go urlopu podobnych „niespodzia­
nek”.

a na promienie
W Polsce ponad dwa miliony Polaków cierpi na nadwrażliwość na 

promienie słoneczne. Te osoby, jeśli wystawią swe białe, nie przy­
gotowane na spotkanie z silnym słońcem wdzięki, ryzykują pojawia­
niem się drobnej, swędzącej wysypki.

Kilkutygodniowa terapia, polegająca na podawaniu preparatów 
antyhistaminowych (przeciwalergicznych) i wapna przez kilka tygo­
dni łagodzi objawy uczulenia. Właściwa terapia odczulająca przepro­
wadzana jest zimę. Polega m.in. na... opalaniu! A dokładniej - na 
fototerapii promieniami UVA i UVB przeprowadzanej w specjalnych 
kabinach, (pis)

Nąjpierw wyleczyć, 
potem opalać

To rada dla osób z grzybicą na­
skórkową - dokładniej z łupieżem 
pstrym. - Ta dolegliwość dokucza 
wielu ludziom - mówi dr Grażyna 
Mrożek-Melka. - Schorzenie wywo­
łuje brunatne plamy na plecach. 
Pacjenci beztrosko je opalają, tym-

Domowe sposoby na oparzenia słoneczne
Na pierwszy rzut oka wydawać by się mogło, 

że przy takim lecie jak tegoroczne o oparzeniach 
słonecznych nie ma co mówić. A jednak wiele 
osób zachowuje się lekkomyślnie, chce wykorzy­
stać każdy słoneczny dzień. Może właśnie dlate­
go ludzie godzinami wylegują się na słońcu? Nad 
wodą nie czują gorąca, dopiero po powrocie z 
plaży zaczyna się płacz.

Poparzone ciało można schłodzić stosując różne 
kompresy. Najprostszy to okład z zimnej wody. Trze­
ba go zmieniać co kilka minut, gdyż szybko się nagrze­
wa. Innym sposobem jest okład ze zsiadłego mleka, 
gdyż białko mleka ma działanie łagodzące. Mleko 
należy rozcieńczyć wodą. Jeśli mamy w domu płyn 
Burowa (można go kupić w aptece), to okład z niego 
jest także niezłym sposobem na złagodzenie dolegli­
wości, szczególnie gdy skóra mocno swędzi. Inną 
starą metodą są okłady z zimnej wody, w której wcze­
śniej namoczyliśmy płatki owsiane.

Do skóry poparzonej słońcem nie jest wskazane 
używanie mydła ani mocno pieniących się płynów 
do kąpieli. Trzeba stosować możliwie najłagodniej­
sze środki myjące lub tylko spłukać ciało wodą. 
Skórę po kąpieli należy osuszyć, ale nie trzeć jej 
ręcznikiem, następnie posmarować kremem na­
wilżającym. Jeśli go przedtem trochę schłodzimy 
w lodówce, przyniesie dodatkową ulgę. Znane jest 
również kojące działanie soku z aloesu. Wystarczy 
zerwać liść tego leczniczego kaktusa i wypływają­
cym z niego sokiem posmarować poparzone miej­
sca.

Spośród innych znanych domowych sposobów 
warto pamiętać, że ulgę przyniesie okład z mąki ku­
kurydzianej, z której należy przygotować papkę. Pla­
stry świeżego ogórka, ziemniaka lub jabłka także zła­
godzą dolegliwości. Na obrzmiałe, piekące od słoń­
ca powieki polecamy kompresy z herbaty.

(LL)

czasem pod wpływem słońca ten 
grzyb odbarwia skórę. I powstają 
pseudobielacze plamy trudne do 
zlikwidowania.

Pani doktor uczula też mamy 
przed nadmiernym opalaniem 
małych dzieci. - Na plaży obowiąz­
kowo nakładajmy dzieciom kape­
lusz, osłaniajmy ramiona i stosuj­
my preparaty ochronne z wysokim 
filtrem - podpowiada dr Grażyna 
Mrożek-Melka. Przypomina, że w 
godzinach najsilniejszego promie­
niowania (tzn. w godz. godz. 11-14) 
powinniśmy wstrzymać się z przy­
piekaniem wdzięków na plaży.

Kiedy 
do lekarza?

Zwykłe poparzenie słoneczne je­
steśmy w stanie łagodzić domowy­
mi sposobami (piszemy o nich w 
ramce). Które zmiany na skórze, 
pojawiające się po intensywnym 
opalaniu, powinny nas jednak skło­
nić do szybkiej wizyty u lekarza? - 
Koniecznie trzeba pokazać lekarzo­
wi ciężkie i rozległe oparzenia skó­
ry, z rumieniem i pęcherzami " 
mówi dermatolog. - Powinien też 
zobaczyć wysypkę grudkołowatą> 
pęcherzykową i krostki.

MARTA PISERA 
Fot. Radosław Brzostek

Pojawia się nie wiadomo skąd, wymęczy człowieka porządnie, 
a potem - jak gdyby nigdy nic znika. Bywa uciążliwa, kłopotli­
wa, wstydliwa. Towarzyszy nam od pierwszych chwil życia.

Wiele mam ciężarnych wyczu­
wa czkawkę u swojego dziecka na 
długo przed przyjściem maleństwa 
na świat. Ta sama dolegliwość do­
pada niemowlaki już w pierw­
szych miesiącach życia, zwykle po 
posiłku, bywa że w trakcie śmie­
chu. A bywa że bez powodu. Takie 
same niespodzianki sprawia doro­
słym.

re „ataki” można jednak przewi­
dzieć. Sprzyja jej szybkie jedzenie i 
przejadanie się, picie bardzo gorą­
cych lub bardzo zimnych napojów, 
nadpobudliwość lub stan wzmożo­
nego napięcia nerwowego, ciąża, 
nadmierne palenie papierosów czy 
też nadużywanie alkoholu...

Ten zaproponuje leki przeciwskur- 
czowe, rozluźniające mięśnie i ha­
mujące działalność układu nerwo­
wego. W ostateczności stosuje się 
również zabieg chirurgiczny mają­
cy na celu zablokowanie nerwu 
przeponowego.

Dokuczliwa czkawka może poja­
wiać się również po operacjach na 
okrężnicy, pęcherzyku żółciowym, 
żołądku czy gruczole prostaty, a 
także podczas regularnego przyj­

mowania niektórych leków. W ty111 
ostatnim przypadku należy pf^ 
najbliższej wizycie u lekarza poi11' 
formować o zbyt częstych skul" 
czach przepony i prosić o zmi»11^ 
leku.

Regularnie powtarzająca się d?' 
legliwość może sugerować takze 
choroby nerek, jelit, płuc lub serc»- 
W takich wypadkach należy ro^'
nież zgłosić się do specjalisty.

(pis)

Z TEKI DARIUSZA PIETRZAKA

Jak powstaje?
Gdy oddychamy, przepona kur­

czy się. Powiększa się natomiast 
klatka piersiowa, rozszerzają się 
płuca. Skurcze przepony kontrolo­
wane są przez nerwy przeponowe, 
odchodzące od rdzenia kręgowego 
w okolicach szyi i biegnące w dół do 
przepony. Jeżeli gdziekolwiek na 
swojej drodze zostaną podrażnione, 
powodują nagłe zamknięcie krtani 
i gwałtownie zaczerpnięcie powie­
trza. Tb nie może dotrzeć do płuc. I 
tak powstaje... ups! Czkawka.

Na próżno szukać jednoznacz­
nych powodów powstawania 
czkawki u dzieci. Jeśli któreś do­
padnie, zwykle wystarczy trzyma­
nie malucha na rękach i lekkie po­
klepywanie go po plecach, aby usu­
nąć powietrze, które prawdopodob­
nie rozdyma przełyk bądź żołądek.

Dorosłych czkawka napada zwy­
kle bez wyraźnego powodu. Niektó-

Ilu rozmówców, 
tyle rad 

na czkawkę
Spośród dziesiątków domowych 

sposobów na tego nieproszonego 
gościa, wiele bywa skutecznych. W 
przypadku typowej czkawki zwykle 
pomaga chwilowe powstrzymywa­
nie oddechu, picie zimnej wody 
małymi łykami, seria długich regu­
larnych oddechów, zrobienie serii 
przysiadów, żucie suchej skórki 
chleba, łyżeczka cukru, a także 
przestraszenie osoby czkającej. Tb 
tylko niektóre ze sposobów, które 
mają na celu... odwrócenie naszej 
uwagi od czkawki. Wówczas ta 
mija sama.

Zdarzają się jednak sytuacje, gdy 
skurcz przepony nie przechodzi. 
Taka nieprzerwana czkawka może 
zwiastować poważną chorobę, np. 
infekcję w mózgu czy też w central­
nym układzie nerwowym. Jeśli do­
legliwość dokucza nam podejrzanie 
długo, należy zgłosić się do lekarza.
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- Nie było czasu na kombinacje. Pomyślałam - albo rybki, albo 
akwarium, wzięłam rozbieg i rzuciłam. A oszczep frunął i frunął... 
'tak Barbara Madejczyk wspomina rzut, który zapewnił jej udział 
w tegorocznej olimpiadzie w Atenach.

Zawodniczka usteckiego Jantara 
do krajowej czołówki należy od lat. 
Była w kadrze narodowej, zdoby­
wała medale mistrzostw Polski, ale 
największe światowe imprezy do­
tąd ją omijały. Do dziś nie może 
zapomnieć europejskiego champio- 
natu rozgrywanego dwa lata temu 
w Monachium. Marzyła o tym star­
cie, była świetnie przygotowana, 
ale Polski Związek Lekkiej Atlety­
ki nie zakwalifikował jej do składu. 
Jako przyczynę podano, że wyma­
gane minimum uzyskała... o ty­
dzień za wcześnie. - Byłam zała­
mana, w pierwszej chwili odechcia­
ło mi się wszystkiego, tym bardziej 
że w ten sposób straciłam szansę na 
stypendium olimpijskie. Ale zaka­
sałam rękawy i zawzięłam się jesz­
cze bardziej.

Terapia z kamieni
Tegoroczny sezon w karierze 

28-letniej ustczanki miał być wy­
jątkowy. Perspektywa udziału w 
igrzyskach dodawała jej sił - solid­
nie przepracowała okres przygoto­
wawczy, nie oszczędzała się na tre­
ningach, szlifowała formę aż w Re­
publice Południowej Afryki. Po raz 
pierwszy trenowała w tak egzo­
tycznym miejscu, a wróciła stam­
tąd z piękną opalenizną, wspo­
mnieniami i głodem sportowych 
sukcesów. Wydawało się, że ma­
giczną granicę - 60,50, m, stano­
wiącą minimum olimpijskie, uzy­
ska z marszu, jednak kolejne star­
ty były coraz gorsze. Niemcy, Ho­
landia, Słowacja - podczas mityn­
gów oszczep wyrzucany z potężną

siłą niestety lądował bliżej niż po­
winien.
- Basia w każdy rzut wkładała 

ogromną siłę, z techniką jednak 
była na bakier. Brakowało luzu, 
była spięta, a wszystko przez to, że 
tak bardzo chciała - komentuje 
trener oszczepniczki Henryk Mi­
chalski, który widząc, że olimpij­
ska szansa wymyka się z rąk, za­
stosował wariant awaryjny. Jego 
podopieczna odstawiła oszczep na 
bok i przerzuciła się na... kamie­
nie. Zbierali je wspólnie na plaży, 
a „zawody” urządzali w lesie. Po 
dwóch tygodniach takiej terapii 
nabrała świeżości oraz pewności 
siebie. Pełna nadziei jechała na 
zawody ostatniej szansy - mi­
strzostwa Polski do Bydgoszczy. 
Wygrała je w cuglach i po raz dru­
gi z rzędu została mistrzynią kra­
ju, ustanawiając przy tym rekord 
życiowy (60,04 m). Jednak żeby 
wystąpić w olimpiadzie, to ciągle 
było za mało...

BARBARA MADEJCZYK - zawodniczka 
Jantara Ustka; rekord życiowy - 61,31; 
sukcesy: akademicka mistrzyni świata 

; (2003), 2-krotna mistrzyni (2003, 2004), 
2-krotna wicemistrzyni oraz brązowa me­
dalistka mistrzostw Polski seniorek, w kra­
jowych championatach juniorek wywal­
czyła 7 medali (3 złote, 3 srebrne, 1 brązo­
wy).
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W życiu i na boisku
Ma 180 cm wzrostu i 80 kg wagi. 

To idealne parametry dla oszczep­
niczki, ale sprawiają trochę proble­
mów w życiu prywatnym.
- Jak każda dziewczyna lubię cho­

dzić po sklepach i kupować nowe ciu­
chy, mam jednak duże kłopoty z dobra­
niem odpowiednich rozmiarów. Po 
prostu horror - przyznaje ustczanka. 
W wolnych chwilach lubi poczytać - 
preferuje książki podróżnicze i roman­
se, czasem wyskoczy z przyjaciółmi do 
kina czy na dyskotekę, jednak niemal 
całe jej życie kręci się wokół sportu. 
Rzut oszczepem trenuje profesjonalnie 
już od 15 lat, a w ten okres wpisują się 
setki startów, łzy szczęścia i gorycz 
porażek, litry potu przelane na trenin­
gach, no i trapiące ją nieustannie kon­
tuzje. Ale to również ukończone studia 
naAkademii Wychowania Fizycznego 
w Gdańsku oraz praca w charakterze 
nauczycielki w usteckim liceum ogól­
nokształcącym, w którym jest zatrud­
niona od roku.

Pani magister mieszka wspólnie 
z rodzicami i to właśnie oni są jej 
największymi kibicami. Dopingu­
ją, podtrzymują na duchu, a kiedy 
ledwo wiązała koniec z końcem - 
bo klub płacił grosze - wspierali ją 
także finansowo. Dziś mogą być 
dumni z córki olimpijki.

Ostatnia kolejka
Jest pierwszą ustczanką, która

weźmie udział w igrzyskach, i jedy­
nym sportowcem z regionu słup­
skiego startującym w tegorocznej 
olimpiadzie. A niewiele brakowało, 
żeby to największe sportowe świę­
to przeszło jej koło nosa. Na mistrzo­
stwach Polski w Bydgoszczy nie 
uzyskała wymaganego minimum, 
jednak jej manager i trener wysta­
rali się o jeszcze jeden start. Ostat­
nią imprezą w lekkoatletycznym 
kalendarzu był memoriał Żyle wieża 
w Gdańsku. Tyle tylko, że w progra­
mie zawodów nie było rzutu oszcze­
pem. Pomogli organizatorzy - w 
ostatniej chwili ściągnięto inne 
oszczepniczki. Basia mogła spróbo­
wać jeszcze raz. Pierwszych pięć 
rzutów to ciągle nie było to, na co 
liczyła. Wreszcie ostatnia kolejka. 
Krótki rozbieg, potężny zamach, a 
oszczep frunął, frunął i frunął... 
Wspaniały rekord życiowy (61,31), 
aplauz na trybunach, łzy szczęścia.
- Spełniły się moje marzenia. Na 

olimpiadzie zrobię wszystko, żeby 
awansować do finałowej ósemki - 
zapewnia B. Madejczyk, a trener 
Michalski dodaje, że jego pod­
opieczna jest dopiero u progu spor­
towej kariery: - Co prawda ma 28 
lat, ale w tej dyscyplinie najlepsze 
wyniki uzyskuje się po trzydziestce. 
Wszystko przed nią...

I my trzymamy kciuki za olimpij­
ski start pani Barbary.

PIOTR GULBICKI
Fot. Ryszard Mazur

Nieotwieraną od czterdziestu lat kołobrzeską kasę pancerną 
oglądało wcześniej dwóch kasiarzy pracujących w koszalińskich 
bankach. Jednak z zamkiem tajemniczej kasy poradził sobie 
dopiero on. Adam Porkuszewski - kasiarz z certyfikatem MSW 
rozprawił się z blokującym kołobrzeski ratusz kolosem (a ści­
ślej z zamkiem do niego) w godzinę i pięć minut. Jak to zrobił 
pozostanie tajemnicą. Od asystujących mu dziennikarzy oddzie­
lało go czarne przepierzenie. Poprosiliśmy mistrza, by zdradził 
kilka szczegółów ze swojego fachu.
- Jak szybko potrafiłby pan Pierwszy klucz służy za klamkę, a

otworzyć policyjne kajdanki?
- Nigdy nie otwieram na czas. Kie­

dy pracuję staram się nie uszkodzić 
zamka. Włamującemu się złodziejo­
wi idzie na pewno szybciej. Ale zło­
dziej nie waha się niszczyć...
- A zamek kasy pancernej w 

kołobrzeskim ratuszu, którą pan 
otworzył, nie był zniszczony?
- Nią był... Tbn zamek został ura­

towany. Jestem w stanie doprowa­
dzić go do normalnej używalności. 
Kasa będzie w pełni sprawna.
- Kasa, którą pan otworzył 

waży około tony, więc przenieść 
ją w inne miejsce byłoby trudno. 
Czy równie trudno było pokonać 
jej zamek?
- Tb nie był zbyt skomplikowany 

zamek. Składa się z dwóch części.

drugi zwalnia zapadki. Szczerze mó­
wiąc otwieranie poszło mi dość łatwo.
- Czy - dajmy na to - z sejfem 

w gabinecie komendanta policji 
też tak szybko by pan sobie po­
radził?
- Tb zależy od wielu czynników. Ale 

jedno mogę powiedzieć na pewno: 
złodziej otwiera sejf od ręki tylko na 
amerykańskich filmach. I zawsze 
używa jednego wytrychu. Tb bzdura.

- A czego prócz wytrychu, po­
trzeba do otwarcia kasy pancer­
nej?
- Wyobraźni. Tfego zamku też nie 

znałem wcześniej. Musiałem się go 
dopiero nauczyć.

Rozmawiał 
KAMIL PAWEŁOSZEK 

Fot. Karol Skiba
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Popularne wśród Niemców powiedzenie: „Jedź na urlop do 
Polski - twoje auto już tam jest” należałoby zmodyfikować, na­
dając mu bardziej aktualny wydźwięk. Organizatorzy „Unijnej 
giełdy samochodowej” w Szczecinie Płoni zdają się nawoływać: 
„Nie spędzaj urlopu na poszukiwaniu auta w Niemczech - ono 
jest już w Polsce”.

Giełda działa od 6 czerwca. De­
biut nie wypadł okazale, ale inte­
res najwyraźniej się rozkręca. Na 
placu wyraźnie przybyło zarówno 
wystawianych do sprzedaży pojaz­
dów, jak i potencjalnych klientów. 
Pomysł organizatorów polega na 
tym, by po używane samochody nie 
trzeba było jeździć samemu za gra­
nicę. Namawiają więc niemieckie (i 
nie tylko) komisy, żeby część swo­
jej oferty pokazały na giełdzie w 
Płoni. Jak dotąd się to nie udaje. 
Jednak inicjatywa spotkała się z 
odzewem polskich drobnych impor­
terów oraz handlarzy z Niemiec, a 
także mieszkańców przygranicz­

nych landów usiłujących pozbyć się 
leciwych aut. Efekt? W stosunku 
do skromnych początków, liczba 
samochodów na obcych numerach 
rejestracyjnych wystawianych na 
unijnej giełdzie potroiła się. Ostat­
nio wystawiono ich około pięciuset. 

❖ ❖ ❖
- Próbujemy zarabiać gdzie się 

da - mówią nam przyjezdni z Pren- 
zlau. Proponują passata rocznik 97 
1.9 TDI 110 KM. Wóz z przebie­
giem 182 tys. km jest ładnie utrzy­
many, jak twierdzą - bezwypadko­
wy. Ma elektryczne szyby, ABS, 
cztery poduszki, radio i odtwarzacz 
CD. - W Internecie takie można

znaleźć w cenie od 5,5 tys. euro. My 
chcemy właśnie tyle lub 25 tys. zł. 
Ale sprzedać ciężko. Wydaje się, że 
Polacy najpierw muszą się najeź­
dzić do Niemiec, a wtedy obojętnie 
co kupi, jest szczęśliwy. A w Niem­
czech wykupiony jest już prawie 
cały złom. Przy tym, co się tu spro­
wadza nasz Volkswagen to super- 
bryka.

<C>
- Nadal staramy się ściągnąć na 

naszą giełdę komisy samochodowe. 
W tym celu przygotowaliśmy biuro 
i specjalnie wydzielony teren na 80 
samochodów, których nie trzeba by 
przywozić i wywozić, lecz zostawiać 
je na miejscu, aż do znalezienia 
nabywcy. Na razie cieszymy się, bo 
zwykle podczas wakacji na gieł­
dach panuje zastój, a u nas ruch się 
wzmaga - twierdzą Magdalena 
Kupraszewicz i Rafał Wasilew­
ski, pracownicy giełdy.

Wkrótce kupujący będą mogli

wszystkie formalności załatwić na 
miejscu. Działa już agencja celna. 
Niedługo rusza punkt sprawdzania 
legalności i stacja diagnostyczna z 
uprawnieniami do przeprowadza­
nia przeglądów technicznych. 
Trwają rozmowy z miastem, aby 
wydelegowało pracownika reje­
strującego pojazdy i wydającego 
tablice.

Ponieważ do Płoni przyjeżdża 
wielu rolników z okolicy oferta zo­
stała wzbogacona o używane ma­
szyny rolnicze z Danii. Pierwsza 
transakcja dotyczyła kultywatora.

-O <C>
Wiele osób odwiedza giełdę w 

poszukiwaniu części. Wśród stoisk 
wyróżnia się dobrze zaopatrzony 
szrot firmy „Tadek i Ibrahim”. Szef 
interesu Ibrahim jest tu popular­
ną postacią. Pochodzi z Egiptu. Po 
wyjeździe ze swojego kraju handlo­
wał w Berlinie. Teraz również w 
Szczecinie. Ma polską żonę, która 
towarzyszy mu także w pracy. Cały 
czas jest oblegany przez klientów. 
Udzielanie informacji i dobijanie 
targu odbywa się błyskawicznie.
- Ile chcesz za ten klosz - pada 

pytanie.
- Dziesięć.
... (Kupujący jest wyraźnie zszo­

kowany groszową ceną.)
- Co, za tanio, czy za drogo ? A ile 

masz - targuje się właściwie sam 
ze sobą Ibrahim.
- Dużo ludzie potrzebuje tanie 

części. Ja sprzedaję tanio. Wszyst­
ko oclone - Ibrahim wyjaśnia nam 
przyczyny powodzenia swego 
przedsięwzięcia. - Jestem zadowo­
lony dużo zajęcia, trochę zarobku.

❖ <>
Jak wszędzie przy giełdach, 

„kwitną” tu stragany oraz kramy 
z mydłem i powidłem. Gdyby wkro­
czyła tutaj Unia, to pewnie z wra­
żenia by zasłabła. Skrzynki z ryba­
mi stoją na zakurzonej betonowej 
podłodze hali, sąsiadując o metr 
z górą rupieci wprost ze stry­
chu czy piwnicy. W ramach 
promocji można nawet 
skosztować na­
dziany na

Egipcjanin Ibrahim (na zdjęciu z polską żoną) jest na giełdzie po­
stacią popularną.

VW golf 1.8 z 1996 r. -3600
Seat toledo 1.8 z 1994 r. - 1850
Citroen ZX 1.4 z 1994 r. • 1250
Ford focus 1.8 z 1999 r. - 7500 J
Mercedes 190E z 1987 r. - 1650
Toyota previa 2.5 z 1992 r. -3250 J
BMW 320i z 1992 r. -3400
Audi 80 2.0 z 1992 r. - 2650
Opel astra 1.6 z 2000 r. • 5400
Renault megane 1.6 z 1997 r. -3100 J

patyczek kawalątek łososia. 
Ale ten przynajmniej jest ory­
ginalny. Wszędzie wokół pe­
łno podróbek ciuchów, perfum 
i kompaktów.

Tekst i fot. ROBERT 
WAŁĘGA

Handlarze z Prenzlau

Listy z Rijadu

Ministerstwo Edukacji Arabii 
Saudyjskiej zdecydowało ostat­
nio, że każdy student wnoszący 
na teren uczelni telefon komórko­
wy wyposażony w kamerę, zosta­
nie relegowany.

a dra­
stycz­
na dla 

Europejczyka 
decyzja została przyjęta przez 
wielu, zwłaszcza studentki, z 
aplauzem. Niemal codzien­
nie arabskie gazety donoszą 
o kolejnym incydencie zwią­
zanym z użyciem kamery i 
przesyłaniem zdjęć przez 
Internet. Media przypomi­
nają ustawicznie, że posiada­
nie takich telefonów jest nie­
legalne, choć przyznają jedno­
cześnie, że można dostać je bez 
trudu na czarnym rynku. 
„Arab News”, dziennik wyda­

wany w Rijadzie, doniósł, że na 
weselu zorganizowanym w cen­

trum miasta doszło do bójki mię­
dzy zaproszonymi gośćmi, kiedy z 

kobiecej części przyjęcia wyciekła 
informacja, iż jedna z pań ukrad­

kiem robiła współbiesiadniczkom 
zdjęcia swoją telekamerą. Mężowie fo­

tografowanych kobiet poczuli się znie­
ważeni i rękoczynami dali to odczuć 

mężowi obwinianej o niecny czyn kobie-

Kobiety zakryte od stóp do głów to na pewno Saudyjki

kolei studentki na uczelni 
skarżą się rodzicom, że ich 
koleżanki straszą je, iż zrobią im 

zdjęcie i rozpowszechnią 
w Internecie. Li­
sty od czytelni­
ków, pojawiają­
ce się dość regu­
larnie w tym 
dzienniku, 
sprawiają wra­

żenie, że wśród kobiet 
zapanowała wręcz psy­
choza, niektóre rezygnują nawet z 
uczestnictwa w imprezach publicz­
nych. Warto tu dodać, że wArabii Sau­
dyjskiej mężczyźni i kobiety bawią się 
na uroczystościach osobno, kobieta od­
słania swoją twarz jedynie w domo­
wym zaciszu, a i to jedynie w towarzy­
stwie domowników lub jedynie w ko­
biecym gronie. Żaden obcy mężczyzna 
nie ma prawa ujrzeć jej twarzy, chyba 
że ojciec, brat lub mąż wyrazi na to 
zgodę.

Zatem zdjęcie nieznanej kuzynki, 
siostry, matki koleżanki czyjejś sio­
stry staje się nie lada gratką dla spra­
gnionych sensacji nastolatków lub 
rozochoconych mężczyzn. Dziw jedy­
nie bierze, że znające obyczaje swego 
środowiska owe siostry, córki lub czy­
jeś żony same robią te zdjęcia wywo­
łujące tyle emocji. Mieszkaniec Rija­
du otrzymał ostatnio bez żadnego pro­
blemu rozwód jako powód podając, że 
zdjęcie żony krążyło po Internecie. Ale 
ze zdjęcia wynikało niezbicie, że zosta­
ło zrobione na jakimś weselu.

I
nna sprawa, że mężczyzna mu­
zułmanin nie ma kłopotu z uzy­
skaniem rozwodu, choć musi wów­
czas zapewnić swej byłej żonie utrzy­

manie na odpowiednim poziomie. Re­
ligijne prawo szariat obowiązujące w 
Arabii Saudyjskiej i większości krajów 
muzułmańskich powoduje jednocześnie, 
że niemal zawsze dzieci pozostają przy 
ojcu, nawet jeśli to kobieta występuje o 
rozwód i go otrzyma, bo mąż np. się nad 
nią znęcał. Głośna jest obecnie w Arabii 
sprawa znanej saudyjskiej prezenterki te­

lewizyjnej, którą mąż tak pobił, że nie­
przytomna trafiła do szpitala. Ów mąż 
dostał jedynie pół roku więzienia i 300 
batów. I wcale nie jest oczywiste, że kobie­
ta otrzyma rozwód, bo furiat się nań nie 
zgadza.

Media przewidują, że będzie jej także 
ciężko otrzymać prawo opieki nad dwoma 
synami, bo wedle szariatu opiekę nad 
dziećmi sprawuje ojciec, choć 7-letni chło­
piec może już zdecydować, czy zechce po­

a pańs

Tl

Mekka - święte miejsce islamu

wypada, za kogo wyjdzie za mąż, czy może 
się kształcić i pracować. W wielu krajach 
arabskich wśród ludzi wykształconych jest 
to już oczywiste, że może, że powinna sić 
uczyć, pracować jeśli sama tego pragnie» 
ale konserwatywne rodziny nadal kieru­
ją się prawem szariatu lub zwyczaj owy#1’ 

laństwo się temu nie przeciwstawia.
\e wszystkie obostrzenia dotyczace 
kobiet najczęściej nie mają związku 
z islamem. Z Koranu wynika, ze 

mężczyzna wcale nie ma większych pra^ 
do dzieci czy rozwodu niż kobieta. Hist°' 
ria dowodzi, że kobiety wczesnego islaiuu 
miały większe prawa niż dziś, mogły jeźdzlC 
konno, dosiadać wielbłąda, same się prze' 
mieszcząc. Dziś w Arabii nie wolno im n^' 
wet prowadzić samochodu ani podróżować 
samej bez zgody ojca lub męża, a naWe 
mając takową musi mieć męskiego opieku' 
na z rodziny.

Liberalne gazety podnoszą problel11 
praw kobiet, ale jak na razie poza dekla 
racjami rząd Królestwa nie podjął ża<J 
nych decyzji.

Muzułmanki, z którymi stykam się na c 
dzień, spoza Arabii, a które w porównam 
do Saudyjek i tak cieszą się nieporówm 
walną swobodą, gorzko stwierdzają, że z# 
w świecie patriarchalnym i muszą czekaj 
aż decyzję w ich sprawie podejmą W 1 
imieniu sami mężczyźni. Czy będzie 
możliwe jeszcze w tym pokoleniu czas P 
każe. . -

Jak na razie ze zdumieniem czytuj*? . 
dzienniku ukazującym się w stolicy Saud^ 
czyków ogłoszenia matrymonialne. 
nym z nich hinduska rodzina poszuk 
dla swej rozwiedzionej 32-letniej córki k 
dydata na męża. Dziewczyna ma Id* 
wzrostu, jasną skórę, jest religijna i ma 
ższe wykształcenie - jest inżynierem e c 
tronikiem. Pożądany kandydat musl ^ 
szyitą, urodzonym w Indiach, powinie*1 
też wykształcony i dobrze sytuowany- ^ 

Czytają mnie państwo w sierpniu ^ 
roku, ale często sama nie mogę w to u wie j

Świat się zmienił technologicznie» ^

społeczeństwa za takim postępeII^aje) 
nadążają. A może tylko nam się 
że się zmienił...

zostać z matką czy z ojcem. Ale w przypad­
ku dziewczynek sprawa jest oczywista, to 
ojciec decyduje o ich życiu, czasami nawet 
śmierci, choć zawsze załatwiane jest to po 
cichu i w gronie rodziny. W arabskiej ro­
dzinie wedle prawa to ojciec, mąż lub brat 
decyduje, co jest dobre dla kobiety, co jej

PROBORS«
MALONE

Od redakcji: Autorka jest dzień
ro rw AC7olirió nKnnmn TTllP.SZk^ ^



Podrywanie trudna sztuka
Wypatrzyć cud dziewczynę żadna sztuka. Pięknych kobiet

- naszych i tych z wakacyjnego importu - nie brakuje. Trud­
niej do takiej kobiety podejść i zagadać tak skutecznie, by 
zgodziła się na pierwszą randkę. To, że się zgodzi też nie 
oznacza, że sukces murowany. Zdobycie kobiety marzeń to 
nie lada sztuka.

Podczas wakacji naturalnym się zorientować czy cud kobiecie 
terenem wypatrywania jest pla- n*e towarzyszy ochroniarz, czyli 
ża. Kobiety wystawiają na słońce luby. Banda przyjaciółek też może
- i nie tylko - swoje ponętne ciała. bya Przeszkodą. Potem trzeba 
Jednak podryw plażowy wymaga znaleźć wiarygodny i niewy- 
sporo zachodu -najpierw trzeba świechtany powód, by się ode­

zwać. Tekstów: „która godzi­
na?”, „może nasmarować ci ple­
cy, żebyś się nie spiekła raka?” i 
,, mogę pożyczyć gazetę?” nie 
polecamy.

Znacznie łatwiej zrobić ten 
pierwszy krok na dyskotece, któ­
rych w sezonie nie brakuje. Za­
wsze można poprężyć się na par­
kiecie przed wypatrzoną piękno­
ścią, a potem - na pozór przypad­
kowo - zaprosić na szklankę mi­
neralnej z lodem, tab)

Sposób na podryw
Jarosław l-’ ~

Macko z Ko- I . fP
łobrzegu:
prawda je- l+jSi 

stem już za- fl
jęty, ale kilka Utf 
sposobów
na podryw i
przychodzi | 
mi do głowy.
Po pierwsze, podrywający męż­
czyzna musi być ubrany zgodnie 
z obowiązującymi trendami i ład­
nie pachnieć markową wodą ko- 
lońską. Jeżeli do tego ma portfel 
wypchany pokaźną gotówką i 
szybkie auto, to podryw na sto 
procent mu wypali.

- Jestem fo­
tografikiem i 
ładne dziew- *j 
czyny podry- j 
wam ,,na § 
aparat”. Naj- L 
częściej pod- 
chodzę i pro­
ponuję profe- v

nu je" po swo­
jemu. Wydaje mi, że latem najszyb­
ciej można znaleźć dziewczynę w 
miejscu, gdzie spotyka się wiele mło­
dych osób. Jest to plaża albo dysko­
teki. Ważne jest, aby zwrócić na sie­
bie uwagę i rozpocząć rozmowę. 
Reszta albo pójdzie jak z płatka, 
albo... [śmiech] (abu, ars, bmk)

Fot. Karol Skiba, Artur Stencel, Radosław Brzostek

sjonalną se-jj>______ 'v-, T,
sję fotogra­
ficzną w plenerze. Większość 
dziewczyn zgadza się, a to ozna­
cza, że pierwsze lody zostały 
przełamane. Umawiamy się na 
wieczór, bo... o zachodzie słońca 
nie tylko zdjęcia najlepiej wycho­
dzą -wyznałTomasz Siebert, fo- 
tograf z Łeby.

polski. Zawsze do Mielna, bo tu - jak mówi - w dzień 
można poplażować, a wieczorem wybawić się za 
wszystkie czasy, tab)

Fot. Radosław Brzostek Wakacyjny podręczny
Konkurs rozstrzygnięty, czyli My tam 

będziemy, 
bądź i Ty!

TWORZY- ------——------------
WA SZTUCZNEGO Fisz) „kochlika- 
mi”. Te pobudzają do miłosnych 
uniesień np. podczas tańca. Jeśli 
chcesz miło „pogibać” się ze znajo­
mymi, do muzycznego plecaka ZA­
PAKUJ „ESKA Summer Patrol 
2004”. „Kochliki” powinny ujawnić 
się przy np. „What’s Your Num­
ber?” CYPRESS HILL, „Left Outsi­
de Alone” ANASTASII czy „Następ­
ny będziesz ty?” Marcina Rozynka.

Jeśli w ■
letnie wie- 8 , 
czory, są- 8
cząc spo- ■ 
kojnie ja-jH
kiś napój B 
nie lubisz 8 
s ł u c h a ć H
tzw. ka­
mieni milowych światowej 
muzyki rockowej i jeśli nie lu­
bisz rocka oryginalnego, 
przestrzennego, melodyjne­
go i działającego na wy­
obraźnię, do muzycznego 
plecaka NIE PAKUJ ,,Dark 
Side Of The Moon” PINK 
FLOYD.

brązowo, 
ale nie lu­
bicie bez­
czynnie le­
żeć na pla­
ży, to... 
weźcie ze

Mamy zwycięzcę naszego kon­
kursu na obozową opowiastkę. - 
Jest nim Stanisław Wanatowicz 
z Koszalina. W nagrodę wyjedzie 
na ufundowany przez firmę Me- 
gacamp obóz adaptacyjny, na któ­
rym będzie się dobrze bawił, na­
uczy się jak przetrwać w studenc­
kim świecie [właśnie dostał się na 
studia do Warszawy) i pozna ze­
spół, .Sistars”.

A oto fragmenty jego nagrodzo­
nej historii obozowej pt., ,Na obo­
zie jest ciężko”

....Na obozie bezdyskusyjnie
jest ciężko. A najgorzej jest rano, 
bowiem dopiero wtedy czujesz na 
sobie oddech wczorajszej - za­
rwanej - nocy. Nie ma znaczenia 
pora, o której wstajesz - i tak je­

steś wypluty. Wieczorem siedzisz 
przy ognisku, jest ciepło i przytul­
nie... czas nie ma znaczenia. 
Znaczenie mają komary. Komary 
są przebiegłe i perfidne...

Jednak najciężej jest po obiedzie 
w tzw. wolnym czasie. Obóz zale­
wa wtedy fala obezwładniającej 
nudy. Słońce też nie ułatwia spra­
wy, od jego nadmiaru przegrzewa­
ją się obwody. To dobra pora by 
utopić się w śnie. Nie wiadomo 
jednak, gdzie tego dokonać. W 
namiocie jest jak w piekarniku, a 
na plaży jak na... rożnie. Obozowe 
menu tortur jest okazałe.

Wreszcie przychodzi wieczór. I 
wszystko się zaczyna od nowa - 
ognisko, komary... Tak na obozie 
jest ciężko.”

Największe przeboje Krzysz­
tofa Krawczyka usłyszymy w 
najbliższy poniedziałek, 9 sierp­
nia w koszalińskim amfiteatrze 
[koncert rozpocznie się o godz. 
19.30). Krzysztof Krawczyk 
jest artystą uniwersalnym, 
śpiewa dla babci, mamy i cór­
ki. Jego piosenki jak żadne inne 
nadają się do nucenia nie tylko 
pod prysznicem. W poniedział­
kowy wieczór podczas gali pod­
sumowujące 40-lecie pracy 
artystycznej piosenkarza usły­
szymy jego przeboje m. in. ,,Jak 
minął dzień”, ,,Bo jesteś Ty”, 
„Parostatek” i dużo, dużo wię­
cej.

Bilety na koncert są do naby­
cia w Koszalinie: w kinie „Ad­
ria” i „Kryterium”, „Emce”, 
biurze „Orbis” oraz w kinie 
„Hawana” w Mielnie. Kosztują 
25 złotych. Spóźnialscy kupią 
bilety przed koncertem, (mil)

❖ ^ ❖
Gwiazda polskiego hip-hopu, 

poznaniak Peja i towarzyszący 
mu: Dj Decks, Slums Attack, 
Wiśniowy Ski Skład i Medi Top 
Glon w ramach mini nadbałtyc­
kiej trasy koncertowej, zawita­
ją w sobotę do kołobrzeskiego 
amfiteatru. Impreza ochrzczo­
na nazwą , .Atak Hip-Hopu" roz­
pocznie się o godz. 20. O tej 
samej porze, dzień później cała 
ekipa zagra w amfiteatrze w 
Ustroniu Morskim, (ima)

książkę Mfellfaii 
,,Hawke” Bf 
Teda Bel- B
la. Nawet
nie zauważycie^ied^abierz^ 
cie głębokiej opalenizny. Ci, któ­
rzy mają bardziej wrażliwą skó­
rę (albo wolniej czytają), niech 
uważają.

Płyty do wakacyjnego bagażu 
wybierał Radosław Czerwiński, 
książkę Joanna Boroń.Jeśli chcecie się opalić na

Pazerny
Wdychał jodu dawki 
Aż się nabył czkawki

Cuda
Latem spotkasz cudów wiele 
Nawet w deszczu schną portfele

Dla wspólnego dobra
Rybka lubi pływać 
Rybak smutki topić
- Rybkę i smuteczki 
Warto więc zakropić

Czar Bałtyku
Choć w to lato wody tyle 
Że się topią leszcze 
- Bałtyk umie oczarować 
Nawet w takie deszcze

Kolej rzeczy
Morze bursztyn szum muszelki 
Taniec szampan noc bąbelki 
Luz muzyka zapomnienie
- Świt ból głowy otrzeźwienie

Zygmunt Królak

W naszę ręce trafiły Wasze kartki z życzeniami i 
pozdrowieniami. Czekamy na więcej!

Letnia kolekcja
Lato plaże piękne czyni 
Ubierając je w bikini

Reakcja
Stringi topless brąz 
Plaża - oczopląs

Wytrwałość
Kiedy ranne wstają zorze 
Tylko morze szumieć może

Dzika plaża
Kiedy lato się zaczęto 
Tu i słonko szmatki zdjęło

Kocham Ustkę! - dekla­
ruje na przesłanej nam 
kartce Krzysztof Antko­
wiak z Piły. - A jeszcze bar­
dziej Kocham moją Kasię, 
którą tu poznałem. Będę 
tu bywał częściej. Oczywi­
ście, razem z Kasią!

Przesyłam bardzo, bardzo, 
bardzo gorące pozdrowienia 
ratownikom z Sarbinowa - pi­
sze za pośrednictwem naszej 
internetowej strony Inka z Po­
znania. - Żeby być ratowaną 
przez takich ratowników, mo­
głabym się topić codziennie!

Wakacyjne podzięko­
wania za cudownie 
spędzony czas w 
ośrodku „Pionier" w 
Dźwirzynie (na kartce 
Własnej produkcji) 
Przesyłają koloniści z 
fundacji Ochrony Zdro­
wia „Janina” z Libiąża. 
' Gdybyśmy mogli wy­
różnić ten ośrodek- pi- 
szą - to proponujemy 
tytuł „Przyjazny Dzie- 
uiom”. Do podzięko­
wań dołączają gorące 
Pozdrowienia dla in- 
n.ych kolonistów, którzy 
kochali nad nasze mo- 
rze. (ab)

Niespodzianka od „Oriflame
oriflameNadesłaliście - drodzy Czytelnicy- 

bardzo wiele prawidłowych odpowie­
dzi na zorganizowany przez naszą 
redakcję wspólnie z firmą „Orifla­
me” konkurs „Zielona herbata”. 
Nagrodami - zestawami, ,Tea Tree” 
mogliśmy obdarować tylko trzy oso­
by. Ale mamy też nagrody pociesze­
nia - żele oczyszczająco-tonizujące 
„Tea Tree”. Przypominamy, że ko­
smetyki tej serii zawierają naturalne 
wyciągi roślinne (w tym z drzewa 
herbacianego), które oczyszczają 
cerę z toksyn i zapewniają jej prawi­
dłową ochronę.

Żele trafią do: Izy Sycz z Tychowa, 
Andrzeja Bilnika z Czaplinka i Hele­
ny Korneluk ze Słupska. Upominki 
prześlemy pocztą, (mil)

Na opinie, pomysły i refleksje czekamy pod internetowym adresem 
lato@rondo.com.pl. Tradycjonaliści mogą do nas napisać kartkę 
lub list na adres „Głos Koszaliński/Słupski”, ul. Sportowa 14, 
75-503 Koszalin (koniecznie z dopiskiem: LATO).

przygotowała 
JOANNA BOROŃ

TED BELL

mailto:lato@rondo.com.pl
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Polska marka
Od dawna wiadomo, że stolicą światowej mody jest Paryż. Tak 

było, tak (nadal) jest, ale czy tak będzie? Na rynku mody coraz 
mocniejszą pozycję zdobywają: Mediolan, Rzym, Nowy Jork czy 
Londyn. Wśród młodych projektantów przebijających się do 
światowej czołówki, są także polskie nazwiska. W gronie utalen­
towanych Polaków są i tacy, którzy już odnieśli sukces. Czyżby 
więc na naszych oczach rodziła się polska marka?
Arkadiusz Weremczuk (w

świecie mody znany jako Arkadius) 
w 2001 roku znalazł się w presti­
żowym gronie 10 najlepszych pro­
jektantów brytyjskich. I pomyśleć, 
że gdy wyjeżdżał z Polski w roku 
1992, nie znał nawet dobrze angiel­
skiego. Modą interesował się jed­
nak na tyle, że postanowił prze­
rwać studia pedagogiczne na Uni­
wersytecie Jagiellońskim. W Lon­
dynie studiował w Central St Mar­
tin College, zadebiutował podczas 
Londyńskiego Tygodnia Mody w 
1999 roku. Arkadius znany jest ze

swych niesamowitych propozycji 
dla młodych ludzi, ale w Londynie 
ceniony jest także jako autor szy­
kownych kreacji dla kobiet nowo­
czesnych, aktywnych, a jednocze­
śnie świadomych swej kobiecości.

Inna Polka, nie mniej sławna 
Ewa Minge, koncertowo podbija 
Włochy. Swoją ostatnią kolekcję na 
jesień i zimę 2004/2005 zaprezento­
wała w Rzymie 11 lipca. Ewa Min­
ge, która pochodzi ze Szczecinka, 
sama wygląda jak modelka. Na swo­
jej stronie internetowej informuje, że 
proponuje klientkom trzy marki:

Eva Minge - to 
kreacje szalone, czyli takie, jakie 
nosi sama, Minge - to ubiory bar­
dziej oficjalne, do pracy, wreszcie 
Mingus - czyli moda młodzieżowa.

Arkadius na stronie interneto­
wej pisze o sobie, że zainteresował 
się modą dlatego, że dawniej w 
Polsce moda w zasadzie nie istnia­
ła. Dziś w dużych i mniejszych pol­
skich miastach mamy butiki świa­
towych firm, w których można ku­
pić modele z najnowszych kolekcji. 
Ale dziś mamy także coraz większą 
grupę młodych, zdolnych projek­
tantów, podbijających świat mody. 
Mamy też nazwiska, które w tym 
świecie coraz więcej znaczą. I o to 
chodzi!

ALINA KONIECZNA 
Na zdjęciu: Ewa Minge na wybie­

gu, po pokazie swojej kolekcji
Fot. PAP/AP 

Marianna Bertagnolli

Seksskandalista
Eriksson!

Specjalnie dla „GK” i „GS” z Berlina pisze PIOTR CYWIŃSKI
„Mój seks ze Svenem” - to tytułowe wyznanie Faril Alam z 

„The Sun” zapewniło gazecie błyskawiczną sprzedaż całego na­
kładu. Szparka-sekretarka z federacji piłki nożnej zapełniła let­
nią dziurę w brytyjskiej prasie i napędziła paru gościom strachu 
o posady. I dobrze im tak, patałachom.

W
 wielkim skrócie rzecz ma 
się tak. Fari do tego stop­
nia kocha piłkę nożną, że 
równocześnie zaspokajała chucie 

trenera kadry Svena-Görana 
Erikssona, sekretarza generalne­
go federacji FA Marka Paliosa 
oraz innych. Kogo? Sekretarka wy­
jawi, gdy otrzyma milion funtów - 
zaoferowała na łamach „Evening 
Standard”. Na zachętę zdradziła 
kulisy współżycia z Erikssonem; se­
lekcjoner wylewał łzy na jej piersi z 
powodu rozstania z przyjaciółką i 
„tak na mnie polował, aż mu ule­
głam”. „Daily Mail” i „Times” wyda­
ły wyroki: Eriksson musi odejść! Że 
taki niemoralny. Tym Brytyjczy­
kom chyba zupełnie odbiło. Jak tak 
dalej pójdzie, nigdy nie wygrają z 
Niemcami. Gdyby ci ostatni wypy­
chali z kraju trenerów i piłkarzy za 
pozastadionowe wyczyny, na ich 
boiskach zostaliby chyba tylko pił­
karscy imigranci z Polski.

Weźmy takiego Olivera Kahna, 
bramkarza FC Bayem, którego ro­
dacy jeszcze niedawno uważali za 
„najlepszego bramkarza świata”. 
Kahn był uosobieniem germań­
skich cnót. Znaczy, taki sumienny, 
obowiązkowy, świadomy celu, wy­
trwały itd., rozpisywały się media 
całej republiki. Więcej: „boski Oli” 
o wyglądzie zbliżonym do goryla 
Magilli, uznany został za „symbol 
seksu”. Tb tak, jakby z Andrzeja 
Gołoty zrobić primadonnę baletu 
moskiewskiego, ale - cóż, każdy 
naród ma takich bożków, jakich 
sobie wybiera. Niestety, Kahn sam 
uwierzył w swą bezkarną boskość. 
Gdy jego żona Simone liczyła go­
dziny do porodu, on sprawdzał się

z goła, z niejaką Vereną. Rzecz ja­
sna, obowiązkowy, wytrwały, sym­
bol seksu na dodatek, nie mógł tak 
po prostu zostawić brzuchatej żony 
w domu, by rzucić jakąś panienkę 
na łopatki albo odwrotnie. Więc w 
kraju kultu Olego zaczęto docho­
dzić, dlaczego.

Wolfgang Schmidbauer, autor 
książki o „Skrywanej miłości”, do­
strzegł w łóżkowych wyczynach 
bramkarza „aspekt psychologicz­
ny”: Simone, żona i matka cztero­
letniej córki, nie mogła być dla 
Kahna atrakcyjna, skoro akurat 
miała wydać na świat kolejny owoc 
jego boskich uniesień. Trudno wy­
magać, by zaprzątał sobie boski 
umysł przyziemną fitomelioracją 
(zmiana naturalnych czynników, 
niekorzystnych dla uprawy roli). 
Jeśli więc znalazł inny obiekt, by 
dać upust swej boskości, jest uspra­
wiedliwiony. Bo „małżeństwo jest 
stałym kompromisem z mniej pięk­
nymi stronami partnera”, napisał 
psychoanalityk z Monachium. Jego 
wnioski poparł Dietrich Schwa- 
nitz, też psychoanalityk i też au­
tor: „Plemniki w spermie mężczy­
zny liczą się w miliony. I co się sta­
nie, gdy trochę z tego bogactwa po­
daruje komuś innemu?”, spytał. W 
odbiorze społecznym seks bożka 
uznano za amoralny, bo jego żona 
była tuż przed porodem, wywodził 
Schwanitz, tymczasem on brał 
inną, bo w domu nie miał tego, co 
chciał, albo tego, co w domu miał, 
nie chciał. Obu autorów wsparła 
Heide-Ulrike Wendt, autorka 
książki pt. „Ty mnie zdradziłeś”. 
Kahn „mógł pragnąć innej skóry, 
ust i włosów”, jednak nie usprawie­

dliwia to jego nieobecności w domu: 
gdy mu buzowały hormony „mógł 
wpaść na szybki numer do burde­
lu”, skrytykowała.

Tb się nazywa pragmatyczne po­
dejście do sprawy. Bożków piłki noż­
nej przyłapanych na spółkowaniu z 
pospólstwem jest w Niemczech, że 
ho, ho. Żonaty parę razy prezydent 
FC Bayem Franz Beckenbauer 
podarował plemniki klubowej sekre­
tarce Heidrun Burmester, która 
powiła mu syna. Obrońca Sammy 
Kuffour został dwukrotnie ojcem w 
ciągu kilku dni... Trener Ottmar 
Hitzfeld, prócz żony, obdarował na­
sieniem pewną Brazylijkę. Bawar­
scy zawodnicy siali również na klu­
bowym poletku: Stefan Effenberg 
ofiarował część swojej spermy Clau­
dii, żonie kolegi obrońcy Thomasa 
Strunza, a Katja, żona Alexandra 
Zicklera, kiedyś miss dyskoteki 
.Airport”, przyjęła plemniki odMeh- 
meta Scholia i Christiana Ziege.

Boskim futbolistom wolno 
wszystko, ale tylko do czasu, gdy 
nie zaczną dawać plam na mura­
wie. Po przedwczesnym przyjeź- 
dzie Kahna & Co. z Portugalii wy­
rozumiałość Niemców zgasła. 
Śmiem twierdzić, że gdyby brytyj­
scy reprezentanci nie spudłowali 
jedenastek, nie byłoby seksskanda- 
lu Erikssona, Marka Paliosa, nota­
bene obaj nie są żonaci, posłuchu 
dla wyznań Fari Alam, a David 
Beckham, też uosobienie cnót 
wszelakich - nie musiałoby bronić 
godności swych szefów. Dziś Eriks­
sona może uratować już tylko kró­
lowa. W końcu Windsor nie skazał 
na banicję członka błękitnokrwi- 
stej familii, zdybanego w łóżku ze 
służącym... No tak, ale Eriksson 
nie jest Brytyjczykiem. Jest Szwe­
dem. I przegrał mistrzostwa, i spla­
mił sztandar Zjednoczonego Króle­
stwa. A to niemoralna Świnia!

Wigilijne knedlkzki 
w środku lata

Moja wakacyjna wyprawa do 
Słowackiego Raju nie była 
udana. Winny jest temu oczy­
wiście deszcz, który utrudniał 
wędrowanie po rajskich szla­
kach. Na szczęście deszcz - 
nawet najbardziej ulewny - nie 
przeszkadzał w wędrowaniu 
po słowackich „Jedliczkach”, 
czyli jadłodajniach, gdzie w 
kartach dań królują oczywiście 
knedliczki. Dziś będzie więc o 
knedliczkach.

Zauważyłam z przykrością, że w 
słowackich jadłodajniach kucharze 
często idą na tzw. łatwiznę i serwu­
ją knedliczki gotowce (do kupienia 
w każdym tamtejszym sklepie za 
parę koron), które przed podaniem 
tylko odgrzewają. Na szczęście w 
naszym rodzinnym zeszycie ze 
sprawdzonymi przepisami, którego 
strzeżemy jak oka w głowie, jest i 
przepis na prawdziwe knedliczki 
od prawdziwego Słowaka.

Składniki knedliczków (porcja 
dla czterech - sześciu osób) to: pół

kilograma maki, jeden mały pro­
szek do pieczenia, jedno jajko, sól, 
czerstwa biała bułka (albo kawałek 
bagietki czy bułki paryskiej) oraz 
3/4 szklanki mleka uzupełnionej do 
pełnego gorącą wodą. Suche skład­
niki i bułkę pokrojoną w mniej wię­
cej centymetrową kostkę, miesza­
my w misce, dodajemy rozbełtane 
jajko oraz mleko z wodą i wyrabia­
my.

Z ciasta robimy - w zależności od 
wielkości garnka - podłużne wałki 
przypominające kształtem nie­
mieckie Uboty. Jeśli będziemy go­
tować je w garnku, to robimy czte­
ry, jeśli w brytfannie - dwa. Uwa­
ga: należy wziąć pod uwagę, że 
knedliczki zwiększą dość znacznie 
swoją objętość. Wałki wrzucamy na 
wrzącą, lekko osoloną wodę. Gotu­
jemy pod przykryciem około 20 
minut, często obracając. Delikatnie 
wyciągamy z wody, kroimy na uko­
śne plastry mniej więcej centyme­
trowej grubości.

Do knedliczków niezbędny jest 
sos, który będzie w nie wsiąkać. 
Może być mięsny, towarzyszący 
zrazom, bitkom albo klasycznej 
sztuce mięsa. Może być też grzybo­

wy albo śmietanowo - pieczarko­
wy. Idealnie pasuje niezbyt gęsta 
zasmażana kwaśna kapusta z 
kminkiem.

Chociaż nasze domowe knedlicz­
ki są o nieba lepsze od tych, które 
mi serwowano w krainie knedlicz­
ków, to jednak coś z tej krainy wy­
niosłam - pomysł na słodkie kne­
dliczki z makiem przekręconym z 
cukrem, serwowane z kwaśnym 
dżemem. Pomysł poddałam obrób­
ce i... wymyśliłam sos makowy 
przypominający ten do wigilijnych 
klusek z makiem albo łamańców 
Szklankę maku sparzamy i .prze­
kręcamy przez maszynkę. Do 
maku dolewamy wody (około 
szklanki), w której rozpuściliśmy 
łyżkę miodu i dwie, trzy łyżki cu­
kru oraz cukier waniliowy (do sma­
ku). Dodajemy też drobno pokrojo­
ne bakalie i skórkę pomarańczową 
oraz kilka kropli soku z cytryny- 
Można też dodać odrobinę arako­
wego aromatu. Takim gęstym i 
słodkim sosem polewamy plastry 
knedliczków. I tak w środku lata 
możemy sobie na talerzu wyczaro­
wać odrobinę wigilijnego smaku. / 

JOANNA BORON

Mieczyki lubią słońce
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Symbolami zostały oznaczone związane z Księżycem daty siewu, 
sadzenia i pielęgnacji różnych grup roślin: listek - rośliny „liściowe”, 
jabłko - rośliny „owocowe”, marchewka - rośliny „korzeniowe”, kwiatek 
- rośliny kwiatowe

Nadchodzący czwartek I piątek to okres opadającego Księżyca, za 
tern według kalendarza ogrodniczego są to najlepsze dni na sadzenk 
roślin I cięcie drzew oraz krzewów. Równie sprzyjające będą wszyst 
kie dni w kolejnym tygodniu. Oby tylko pogoda dopisała.

pozostały zdrowe. Stąd nasza rada 
na wrzesień. Wykopmy je podczas

suchej (to ważne) pogody, nie cze­
kajmy na zżółknięcie pędów. Czę®c 
nadziemną odłamuje się nad bul­
wą, podziemną - zostawmy do z*' 
schnięcia. Dopiero wtedy oddziel® 
się starą bulwę z korzeniami 
Trzeba ją, na wszelki wypadek, 
spalić razem z odłamanymi pęd®' 
mi. Tb działanie profilaktyczne, by 
się ustrzec zarażenia nowej bulwy- 
Potem wystarczy bulwy przez dw® 
tygodnie wysuszyć i już można Je 
przechowywać w chłodnym P°' 
mieszczeniu aż do wiosny. .

Wspomnieliśmy o fungicydach 
- zwolennicy uprawy ekologie2' 
nej mogą na to kręcić nosem- 
mają rację. Stanowczo lepie-l 
wzmacniać rośliny preparatach 
sporządzonymi według starych 
receptur - z pokrzyw, ze skrzyp 
polnego czy czosnku. Ten 
ni preparat brzydko pachnie, z ^ 
to jest bardzo skuteczny. 
my! 50 g rozgniecionych ząbko 
czosnku zalewa się pięcioma 
trami wody. Po 24 godzin®^ 
płyn przecedza się, można g° 
rozcieńczyć. Używa się g° Pr^ 
ciw różnym chorobom Srz^ Q. 
wym, również przeciw tak P?s? a 
litym szkodnikom jak poły®nl 
marchwianka i przędziorki-

EWA ŚWIETLIC 
Fot. B. Brzostek

Kiedy tylko pojawiło się więcej 
słońca, zaraz mieczyki poczuły się 
lepiej. Należą bowiem do tych 
kwiatów, które do pełnego rozwo­
ju potrzebują dużo promieni sło­
necznych. Tb chyba najpopularniej­
sze kwiaty cięte.

W wazonie wyglądają szczególnie 
efektownie i długo cieszą oczy. Pod 
warunkiem, że zostaną w odpo­
wiednim momencie ścięte, to zna­
czy wtedy, gdy rozwinął się kwiat 
najniżej położony. Aby ładnie wy­
glądały w wazonie, regularnie usu­
wamy przekwitłe kwiatostany, na­
stępne rozwiną się same.

Mieczyki zwane też gladiolami, 
zależnie od odmiany, zaczynają 
kwitnąć w lipcu. Jeśli wysadzimy 
różne odmiany, także późno kwit­
nące, zdobią ogród jeszcze przez 
sierpień. Zatem będziemy mieli z 
nich jeszcze sporo pociechy. Z tym, 
że trochę kłopotu też mogą jeszcze 
sprawić. Porażane są przez różne 
choroby bakteryjne i grzybowe. 
Objawia się to plamistością, żółk­
nięciem i obumieraniem liści. 
Trzeba je wtedy zapobiegawczo 
opryskiwać fungicydem, a bardzo 
chore rośliny - z bólem serca - 
usunąć i spalić. Choroby wirusowe 
mieczyków można łatwo poznać - 
widać to po wąskich, białych smu­
gach na liściach i plamach na 
kwiatach. Każdemu chyba zależy, 
by nowe odmiany mieczyków za­
chować na następny sezon, żeby
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- Szkoda czasu
- Warto obejrzeć
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Litery z pól dodatkowo ponumerowanych, odczyta1 
ne kolejno od 1 do 31 utworzą rozwiązanie - aforyzm 
Kornela Makuszyńskiego.

Poziomo: 1) np. niedzielny kierowca, 6) fonia w te­
lewizorze, 9) najwyższe w Europie, 10) druga pod 
Względem powierzchni wyspa Japonii, 11) małe deli­
katne włoski, 12) skąpe damskie majtki, 13) angiel­
ski odpowiednik Małgorzaty, 14) spawane złącze, 17) 
śląski taniec, 19) żołnierz wyborowej piechoty turec­
kiej, 22) krwawa rzeź, 23) proszek do pfaniajak duch 
z „Burzy” Szekspira, 24) podstępne, szkodliwe dzia­
łania, dywersja, 26) Ela pieszczotliwie, 27) zjazd har- 
cerzy, 29) mównica dla księdza, 31) miasto w Holan­
dii , miejsce słynnej alianckiej operacji powietrzno-de- 
8&ntowej w 1944 r., 34) krótkie spodnie plażowe, 35) 
Robotnik pracujący przy rzece w dawnej Rosji, 37) 
narząd rozrodczy kobiet, 38) młody samiec wśród dro­
biu, 39) kolekcja, 41) górski żywioł, 44) zniewaga, 47) 
dukany w lesie, tępiony na ścianach, 48) artystka fil­
cowa, 49) karierowiczostwo, 50) wznoszony za zdro­
je solenizanta, 52) lekarskie oględziny, 56) do pomia­
rów kątów w astronomii, 59) żywica, składnik politur 
1 lakierów, 60) układa horoskopy, 61) odezwa do lud- 
ńości, 62) rzymski konny pojazd bojowy, 63) zmierza­
cie do celu, 64) nie tam, gdzie Rzym, w powiedzeniu, 
b5) zmasowany atak, 66) ozdobnik.
pionowo: 1) dawna nazwa Beninu, państwa w Za­

chodniej Afryce, 2) miasto w pn.-zaeh. Belgii, siedzi- 
ba klubu piłkarskiego, w którym występowało wielu

Zagadka 

2 DiabUkiem
Wpisaliśmy już ci dwie litery. Rozwiąż krzyżówkę i 

°dpowiedz, kogo ukryliśmy w 7 poziomo?
. POZIOMO: 2) na patyku, w rożku, 5) pierwsza to 
Ja, druga to ty, trzecia to on (mała powtórka z j. pol­
skiego), 6) przysmak bociana, 7) rozwiązanie. 

PIONOWO: 1] pracują na kutrach, 2) najlepsze 
Miejsce w cyrku, 3) zostaje na dnie szklanki po wy­
piciu kawy, 4) 24 godziny.

i
1

2 3 4

5

6

7B Z

J^ysytamy nagrody...
pw . , , SER - to jest natomiast hasło zagadki Diablika,

ha«ło i 1 Zegarki są wynalazkiem ludzi - takie było który wysyła swoją nagrodę Julii Janczak z Ustki.
'■'y)ń°krT0Wk: 1Tke.nä?m “■ ®18-,A ,nagrodę Pozdrawiamy!

-^■yiosował Pan Andrzej Bilnik z Czaplinka.

Los nas nie rozpieszcza - 
znów pogodę mamy w kratkę. 
Żeby się poczuć letnio w tym 
roku, trzeba się wybrać do... 
kina. Najlepiej na filmik bardzo 
letni - za przyczyną tematu 
(wakacyjna miłość), gatunku 
(komedia) I miejsca akcji (go­
rące Hawaje), czyli „50 pierw­
szych randek”.

Cóż, przyznaję się bez bicia, przy 
decyzji na jaki się wybrać film do 
kina argumentem przeważającym 
okazało się nazwisko Adama San- 
dlera. Otóż bardzo tego pana lubię, 
chociaż grywa w filmach, do któ­
rych trochę wstyd się przyznawać 
(głupawe komedie), robi to jednak 
świetnie. Czasem zdarza mu się też 
zagrać w produkcjach z niższej pół­
ki cenowej (czytaj: niskobudżeto- 
wych), ale za to lepszej jakości (po­
lecam gorąco film „Lewy sercowy” 
Thomasa Paula Andersona, re­
żysera kultowej „Magnolii”). Po za­
powiedziach spodziewałam się, że 
„50 pierwszych randek” będzie wła­
śnie taką głupawą komedią. Oka­
zało się, że jest komedią, ale nie 
głupawą, tylko uroczą.

Wszystko opiera się na prostym 
pomyśle - bohater (Henry) prowa­
dzi beztroskie życie w raju zwanym 
Hawąje. Podrywa piękne turystki 
i jest mu z tym dobrze. Aż tu nagle 
na horyzoncie pojawia się ona - 
Lucy (świetna Drew Barrymore). 
Henry zakochuje się z marszu. Nie­
stety, po pierwszej randce okazuje 
się, że Lucy cierpi na dziwną przy­
padłość - pozbawiona jest pamięci 
krótkotrwałej (po wyjaśnienie co to 
oznacza odsyłam do filmu „Memen-

to”). Lucy nie pamięta randki, nie 
pamięta Henry’ego. Henry musi 
więc zauroczyć sobą Lucy jeszcze 
raz i jeszcze, i jeszcze... Perypetie 
bohaterów podczas pierwszych 
randek są zabawne, zabawni są 
pierwszoplanowi bohaterowie i 
wybijający się z drugiego planu 
Rob Schneider.

Jednak ten film jest nie tylko za­
bawny, jest też wzruszający - w kil­
ku scenach, kiedy Adam Sandler 
zrzuca z twarzy maskę komedian­
ta i pokazuje dramatyczne emocje, 
coś ściska w dołku żeńską część 
publiczności i powoduje westchnie­
nia, które w podtekście mają marze­
nie: „żeby mnie tak ktoś kochał...”

Jeszcze jednym walorem filmu 
jest tło - słoneczne, bajecznie ko­
lorowe Hawaje, które dla zziębnię­
tych i spragnionych słońca mogą 
się wydawać rajem. Ostatnie dobre 
słowo kieruję do twórców ścieżki

66

słynnych polskich piłkarzy, m.in. Grzegorz Lato,3) 
nosi ciężary za pieniądze, 4) powierzchnia mieszka­
nia przekraczająca normę przewidzianą w przepisach, 
5) stolica nad Morzem Śródziemnym, 6) zwolnienie z 
zajmowanego stanowiska, 7) prawy dopływ Wisły, 
przepływający przez Dębicę, 8) udąje człowieka na wy­
stawie, 15) kobieta w pociągu, 16) fajka wodna, 17) 
zawody motocyklowe w pokonywaniu wymyślnych 
przeszkód, 18) placek z jaj i mąki, 20) sygnał ostrze­
gawczy, 21) na twarzy do chmurzenia się i pukania, 
25) stan USA, który oddzielony jest od reszty kraju 
przez Kanadę, 27) gangrena, 28) aktor i reżyser, współ­
założyciel „Reduty”, 29) duży soczysty owoc, 30) czło­
wiek często bierze na nie ciężar, 32) wyspa w Wielkich 
Antylach, 33) brana przez krawca, przed szyciem ubra­
nia, 36) artystka cyrkowa, 37) molik, groźny szkodnik 
zbożowy, 40) kosynier z powstania kościuszkowskie­
go, którego uwieczniono w popularnej pieśni, 42) była 
mężatką, 43) japoński gatunek literacki obejmujący 
dziennik dworski i pamiętnik z podróży (różni się jed­
ną literą od słowa NITKI), 45) nauka o moralności, 46) 
nieudany wypiek, 48) reprezentuje państwo na pla­
cówce dyplomatycznej, 51) część utworu wykonywa­
na przez jednego wykonawcę, 53) powóz konny, daw­
na taksówka, 54) napełnienie butelki, 55) Jan, popu­
larny aktor filmowy i teatralny („Sól ziemi czarnej”, 
„Doktor Judym”), 57) zespół komórek w ciele o podob­
nej budowie i funkcji, 58) jeśli górnych dróg oddecho­
wych, to katar, 59) zimowa siwizna.

Bowłe

1. 21 gramów
2. Między słowami
3. Rachunek sumienia
4. Dziewczyny z kalendarza
5. Trzynastka

Sean Penn wreszcie doczekał 
się upragnionego „Oscara”, któ­
rego przyniosła mu znakomita 
kreacja w „Rzece tajemnic” i 
dostał dwa cenne wyróżnienia za 
rolę Paula w obyczajowym filmie 
„21 gramów” - Nagrodę Głów­
ną na festiwalu w Wenecji i na­
grodę National Board of Review 
dla najlepszego aktora. Także 
partnerzy Penna spisali się do­
skonale i zostali obsypani wyróż­
nieniami, a najważniejsze z nich 
to nominacje do „Oscara” - dla

Naomi Watts (Cristina Peck) za 
główną żeńską rolę i dla Benicia 
Del Toro (Jack Jordan) za męską 
rolę drugoplanową. Obraz „21 gra­
mów” jest adresowany do wymaga­
jącego widza, lubiącego trudne fil­
my. Akcja nie toczy się gładko, lecz 
cofa się, to znów wybiega naprzód, 
zupełnie jakby montażysta pociął 
kliszę, a potem ją posklejał na chy­
bił trafił. Nie po raz pierwszy zasto­
sowano w filmie taki zabieg, wi­
dzieliśmy to już w „Memento” 
Christophera Nolana (nomina­
cja do „Oscara” za scenariusz i 
montaż). Nie zrelaksujemy się przy 
tym filmie, bo trzeba wytężyć całą 
uwagę, by nie zgubić wątku. War­
to jednak to uczynić. Sezon ogórko-

dźwiękowej - miło słucha się tych 
piosenek, oj miło...

JOANNA BOROŃ

| Reżyseria: Peter Segal 
III Występują: Adam Sandler, 1 

Drew Barrymore, Sean 
I Astin, Rob Schneider

wy w pełni, co najlepiej widać po 
premierach filmowych, których 
jest jak na lekarstwo. I właśnie 
dlatego sięgamy po stare, spraw­
dzone, a nieco zapomniane tytu­
ły-

A oto notowania: z pierwszego 
miejsca spadł film „Między sło­
wami”, z drugiego - „Rachunek 
sumienia”, z trzeciego 
„Dziewczyny z kalendarza”, z 
czwartego - „Guru” i z piątego - 
„Torque. Jazda na krawędzi”. 
Autorem listy jest: KOSZALIN - 
Czesław Kroplewski, VIDE- 
OMODA, ul. Kopernika 33 
(pon.-sob. 10-20, niedz. 14-20), 
ul. Połtawska 10, Torg (15-22), 
pasaż „Millenium”, ul. Krzywo­
ustego 2AG2-21, niedz. 12-20).

WANDA KONARSKA

★★★★ - znakomity 
★★★ - bardzo dobry 
★★ - dobry 
★ - średni

■
*** 21 gramów

Paul Rivers 
(Sean Penn) 
umrze, jeśli nie 
dostanie nowe­
go serca. Zona 
namawia go, by 
zgodził się na 
sztuczne za­
płodnienie, bo 
chce mieć z nim 
dziecko. Dawna 
narkomanka 
Cristina Peck 

(Naomi Watts) żyje szczęśliwie z 
mężem i dwiema córkami. Rodzinę 
założył też Jack Jordan (Benicio 
Del Toro), dawny kryminalista, 
który stał się bardzo pobożny. Wy­
padek samochodowy na zawsze 
burzy życie trzech rodzin. Reż. Ale­
jandro Gonzales Inarritu.

VIDEOMODA

** Bądźmy poważni 
na serio

Wiktoriańska I 
Anglia. Jack |
Worthington, 
mieszkający na 
wsi, korzysta z 
miejskich uciech 
udając swego 
nieistniejącego 
brata Ernesta.
Zaleca się też do 
Gwyendolyn, 
siostrzenicy swego przyjaciela Al- 
gy’ego, której matka nie akceptuje 
takiego kandydata do ręki córki.

Tymczasem Algy dowiaduje się o 
Cecylii, kuzynce Jacka i przedsta­
wia się jej także jako Ernest. Reż.
Oliver Parker, grają: Rupert 
Everett, Colin Firth, Frances 
O’Connor, Reese Witherspoon, 
Judi Dench, Tom Wilkinson.

**** Rio Bravo
Joe Burdett trafia za kratki za 

zabicie człowieka. Próbuje go uwol­
nić Nathan, jego bogaty brat, któ­
ry trzęsie całą okolicą i ma na usłu­
gi bandę zbirów. Szeryf Chance 
(John Wayne) jest właściwie bez 
szans, bo ma do pomocy tylko ku­
lawego Stampy’ego (Walter Bren­
nan), alkoholika Dude’a (Dean 
Martin) i młodego rewolwerowca 
Colorado (Ricky Nelson). Dudę 
zaczął pić, gdy rzuciła go kobieta, 
a teraz atrakcyjna niewiasta (An­
gie Dickinson) podrywa szeryfa. 
Reż. Howard Hawks, 1959.

** Różowy Cadillac
Tbmmy Nowak 

(Clint Eastwo­
od) jest świet­
nym łowcą na­
gród. Właśnie 
dostał nowe zle­
cenie: ma dopro­
wadzić przed 
sąd Lou Ann 
(Bernadette 
Peters), która 
złamała zasady warunkowego 
zwolnienia i opuściła granice sta­
nu. Kobieta nie wie, że w bagażni­

ku samochodu, który zabrała mę­
żowi, jest ćwierć miliona dolarów. 
Pieniądze należą do nacjonali­
stycznego ugrupowania, którego 
członkiem jest jej mąż. Właścicie­
le ruszają za LouAnn, Tbmmy rów­
nież. Reż. Buddy Van Horn.

** Mieć i nie mieć
1940 r., Martyniką rządzą francu­

scy faszyści. Ka­
pitan Harry 
Morgan (Hum­
phrey Bogart) 
ma tu swój ku­
ter, który wy­
najmuje boga­
tym klientom do 
połowu ryb.
Amerykanin 
stroni od polity­
ki i nie współpracuje z ruchem opo­
ru. Wszystko się zmienia, gdy spo­
tyka piękną Marii (Lauren Ba­
call), która nie ma pieniędzy na wy­
dostanie się z wyspy. Harry próbu­
je zarobić je dla niej przerzucając lu­
dzi poszukiwanych przez gestapo. 
Reż. Howard Hawks, 1944.

*** Maty Wielki Człowiek
121-letni Jack Crabb opowiada 

historykowi dzieje swego życia. In­
dianie Paunisi zamordowali jego 
rodziców, gdy miał zaledwie 10 lat. 
Wychowywali go najpierw Czejeni, 
a potem pastor z żoną. Jack był re­
wolwerowcem, pomocnikiem wę­
drownego oszusta, właścicielem 
sklepu i mężem żony porwanej 
przez Indian. Ponownie do nich tra­
fił i jako jedyny biały ocalał w bitwie 
pod Little Big Horn. Reż. Arthur 
Penn, grają: Dustin Hoffman, 
Faye Dunaway, Chief Dan Geo­
rge, Martin Balsam, Jeff f>orey.



! SKUP SAMOCHODÓW POWY­
PADKOWYCH. 0-602-506-359.

! „AUTOKOMIS - BANAŚ” - odkupu- 
jemy. Koszalin, 0-94/342-56-57.

! AUTOKOMIS „MAX-CAR” - naj­
większy wybór. Bezpośredni impor­
ter. Najszybsza sprzedaż, uprosz­
czone kredyty, leasing, pakiety 
ubezpieczeniowe - najtaniej. Kosza­
lin ul. Szczecińska (Stare Bielice 2). 
Skutery. 346-59-16 www.max-car.pl

I AUTOKOMIS „Mix-Car" Lisowski - 
pośrednictwo sprzedaży bez opłaty 
skarbowej, atrakcyjne kredyty, pro­
fesjonalna obsługa. (094) 346-23- 
55, 0501-531-938. Koszalin, Gnieź­
nieńska^____________________

„AMC” Auto Komis Etc, Sucheccy. 
150 samochodów w ofercie. Kupuje­
my i zamieniamy samochody. Kredyt 
0 %. Wpłaty bez zaświadczeń. Kosza­
lin, Gnieźnieńska 18, www.amcspj.pl 
(094) 34-60-659, 34-62-060.

126 BIS 89/91, (094) 348-97-00.

126p (1995), stan idealny, (094) 
3163-301.

126p (1996) 0888-896-511. 

126p (XII 1999). 0506-536-082. 

126p, 340-53-23.____________

ASTRA 1,7 TD kombi (1994), bus 
VW T4 ben. + gaz 2,0 (1992), 
0506-161-649. '

ASTRA combi (1998) 2.0 DTI, za­
dbana. 0505-015-362.

AUD1100 (1984) 2,3 gaz - 2.300 zł,
0604-394-280.

AUDI 80, diesel (1989), 
0-880-585-245.

FIAT tipo 1.4 1991 w dobrym sta­
nie, tanio. 0-693-284-958; (0-94) 
35-140-56 wieczorem.

FIESTA (1994) 0509-332-567.

FORD escort kombi 1,6 16V (94), 
0509-157-376.

FORDfiesta(94) 1,3i, 0509-157-376.

GOLF (1988) 1.3B, 5.200 do uzgod­
nienia. 312-83-43

G O L F 1,3i (1989) idealny 
094-375-98-00.

GOLF 1.9TDI (1995), toledo 1.9TDI 
(1997), fiesta 1.8 D (1994) 5-drzwio- 
wa, 0601-635-939.

GOLF I11,6 D tanio, 0888-385-585.

GOLF III kombi (1994) benzyna, 
stan b. dobry, 14.000+ akcyza,
0601-705-314, 0608-142-668.

HONDA accord 2.0 LS (1993) auto­
mat. 0602-78-24-71.

IVECO 35-8 max dł., wys., (1989) 
DMC do 3,51 tanio, 0-506-050-352.

KADETT 3.000, 0506-928-056.

KEMPING 2.500, 0-880-585-245.

KUPIĘ vectrę (1994-95) 
0607-122-315.

LANCIA debra 2.0TDS (91) bogate 
wyposażenie 5.500zł 0888-416-572.

MARPOL autoserwis oleje, filtry, 
wymiana gratis, dobre ceny, Szcze­
cińska 38.

MARPOL opony używane, duży 
wybór. Automechanika Szczecińska 
38. 346-29-88, 0605-962-557.

MATIZA kupię, 0602-49-59-69.

MAZDA 626 (1995) 1,8+ gaz - 
14.500, 0602-669-579.

MAZDA 626 2.0 16V (1991/92) ben­
zyna, bogate wyposażenie, garażo­
wany, cena 10.000. 341-74-93, 
0696-092-604.

MAZDA 626 2.0i (1991) polonez 
truck izoterma (1996) 2.0 diesel, 
346-07-05.

MERCEDES 124 200D 1987.
0600-447-056.

AUTOGAZ MM. 0-504-025-573

BMW 320 czarny 1986 - 5.500. 
0-501-682-939.

BMW 524 2,4 TD (1991). 
0607-10-20-14.

CALIBRA. 0501-78-75-39.

CINQUECENTO (94), 0,9i, 0509- 
157-376.

CINQUECENTO 0.7 kat. (1997) 
0504-305-804.

CINQUECENTO 704 (96/97), 
0509-385-900.

CITROEN AX (91) 1,11, 
0509-157-376.

CITROEN C-25D (1993), ambulans, 
(094) 342-35-00,0606-898-023.

DAEWOO tico (199$) I właściciel, 
cena 8.600, 0504-973-755.

DAF 400 dostawczy 2.5 TD (1993) 
stan idealny. 312-20-39._________

DIESLE: audi 80 (1988) 6.200, 
toledo (1992) 6.200, astry kombi 
(1996) 11.200 (1992) 6.200. 
0608-83-33-63.

ESCORT (1989) 1.3 5-drzwiowy, 
0-605-054-815.

ESCORT (95) kombi 10.000,00. 
0691-45-86-63.

ESCORT 1,8D kombi (1995), stan 
bdb., tanio, 0-604-859-850, (0-59) 
84-31-519.

ESCORT combi ( 1 99 3) 
0509-332-567.

FIAT 126p (1992), 0606-857-810.

MERCEDES E 124 300D (1994)
38.000. 312-69-49.

MERCEDES sprinter 210 2,9TDi 
1999. 0604-279-394.

MITSUBISHI colt 1.3 (1991) 3.000 
+akcyza, Ö888-921-007._________

NISSAN serena van (094) 
340-74-60.

NYSA, 340-62-22.

OKAZJA opel Vectra 1,616v 2000r. 
bezwypadkowa 0-502-050-667, 
0502-051-447.

OMEGA kombi (1999). (094) 
3405-919; 0502-435-895.

OPEL Omega 2,3TDi, ABS, alarm, 
centralny zamek, combi. Ford transit 
(1995) ABS, elektryczne szyby, lu­
sterka, 2,5D, bus 6-osobowy. 094- 
373-22-55, 0600-234-185._______

OPEL astra kombi (95) 1,6i, 
0509-157-376.

OPEL calibra (91) 2,0i, 
0509-157-376.

OPEL corsa (1987). 312-85-95.

OPEL kadett 1.4 1990 kombi, za- 
dbany 3.900,00. 0504-938-141.

OPEL kadett 1989 automat 
0-605-606-005 2.000, - 0-605-606-005.

OPEL Vectra (89) bogate wyposaże- 
nie+ gaz na gwarancji, stan bdb. 
9.500, - 0-607-164-620, 314-49-76.

OPEL Vectra (92) 1.8B pełna elek- 
tryka 5.900 akcyza. 0888-085-776.

PALIO weekend van z homologacją 
(2001), 0691-024-333.__________

Serdeczne podziękowania składam całemu Zakładowi Pogrzebowemu 
„Atena ” w Koszalinie, ■

a szczególnie dziękuję Panu Edmundowi Lutyriskiemu 
za profesjonalność i organizację pogrzebu mojego Męża

WITOLDA KOZIEŁA
Serdecznie dziękuję Rodzinie, Przyjaciołom i Znajomym za udział w 

ceremon ii pogrzebowej.
Osobne podziękowanie składam wolontariuszowi 

Panu Andrzejowi Grzyśce za wielkie serce i opiekę w ostatnich 
dniach i godzinach życia mojego Ukochanego Męża

Alicja KoziełGB-3239

PASSAT (95) 1.9TDi; passat (95) 
1.9TD; passat (98) 1.9TDi; passat 
(98) 1.6. 0880-139-087._________

PASSAT B5 combi (1997) 1.9 TDI -
33.000, 0509-316-777. _____

PASSAT B5 kombi TDi 110PS 
klima, elektryka 7.200 euro. 
0508-060-803.

PASSAT combi 1.8E (1990). 
0888-299-852.

PASSAT kombi 1,9D (90) 7.800zł 
0-888-416-572.

PEUGEOT 205xR (1990) 80.000 
niska cena; 0888-661-529.

PEUGEOT 206 HDI XS 2.0 (2001)
0600-987-817.

PEUGEOT 309 1.1 (91) cena do 
uzgodnienia. (094) 31-55-155,
0605-738-246.

PEUGEOT 405 combi, 305, 
0-607-284-675.

PEUGEOT J5 max (1992) 1,9 TD, 
blacharka do remontu - 4.000,
0604-504-969.

POLONEZ 1.6 (1993) alarm, elek- 
tryczne szyby, 2.900.0607-178-064.

POLONEZ atu plus (1997) gaz, pil- 
nie. 0600-295-066, 0604-053-428.

RENAULT Clio (1993) 1,2,
30drzwiowy, czerwony, alufelgi + 
zimowe opony, (0-59) 844-35-98, 
0-601-630-308.

RENAULT clio, opel kadett i inne 
880-292-732.

RENAULT kangoo, 0696-204-504.

RENAULT megane 1.9D (1997), 
345-31-98.

RENAULT megane coupe 2.0 
(2000). 0604-183-494.__________

RENAULT trafie 1.4 benzyna, gaz, 
stan średnio dobry 4.800,00 rok 
1988. Tel. 0600-156-106.

SEAT cordoba (XII) 1993 
0-605-606-005.

SEAT ibiza (92) 1,2i, 0509-157-376.

VW polo (89) 1,3, 0509-157-376.

VW polo clasic (1996) po wypadku, 
(094) 341-38-53._______________

VW T2 (1990), silnik 2000, (0-59) 
810-36-41, 0-508-200-409.

WARSZAWA 223 na chodzie, Ko­
szalin, 0608-520-877.

WARTBURG, (094) 342-31-04,
0606-400-577.

NIERUCHOMOŚCI- SPRZEDAŻ

! OSIEDLE chronione Bałtyk - Grzy­
bowo 300 m od morza - domy seg­
menty, apartamenty. Biuro sprzeda­
ży otwarte w pn.-pt. od 8.00 do 16.00 
- tel. 35-425-61.

„ABELARD” Nieruchomości, Ko­
szalin 341-02-51, Zwycięstwa 155 
(zielona kamienica) www.abelard.pl

„ANKAM NIERUCHOMOŚCI" - związ­
kowiec 094/342-38-39,0605-405-744, 
www.ankam.com.pl______________

„ANKAM” - atrakcyjne działki nad 
morzem Mielenko.

„GADOMSKA - NIERUCHOMOŚCI"
0600-248-093. Sikorskiego 3-poko- 
jowe (56,4).____________________

1 -POKOJOWE. 0601-212-058; 
(081) 525-26-02._______________

2-POKOJE 33 m III p. spółdzielcze 
własnościowe 0-600-069-339.

2-POKO JOWE (47), 0602-723-717.

2-POKOJOWE (53) Koszalin, 
0505-534-857.

3-POKOJOWE „Przylesie".
0606-94-90-89.

3-POKOJOWE (45) 66.000, 
0604-361-412.

3-POKOJOWE (48 m) w Koszalinie 
ul. Karłowicza, pilnie, 0502-49-11 -01, 
346-92-87.

3-POKOJOWE (52) Mścice, 
0603-928-906.

3-POKOJOWE (54,9) I piętro, (094) 
343-24-70, 0503-647-859.

DZIAŁKA ogrodowa, altana muro­
wana, Niekłonice; 0504-747-708.

DZIAŁKĘ budowlaną kupię w Ko­
szalinie, 34-330-89.

DZIAŁKĘ pod agroturystykę 2,0 h 6 
km. od Koszalina z domem w stanie 
surowym zadaszonym. Wszystkie 
media. Staw, rzeka, lasek brzozowy, 
piękna okolica. Cena 320.000 zł 
tel.0-608-355-709.

DZIAŁKĘ przy jeziorze Jamno tanio. 
0693-847-120.

DZIAŁKI budowlane 12-arowe 
Kłos, za salonem Opla Kauffmana. 
0693-344-903, (094) 345-10-61.

DZIAŁKI budowlane Mścice, 
31-65-185.

DZIAŁKI budowlane widokowe nad 
morzem k. Jarosławca 8-20 zł m. kw.
501-311-888.

DZIAŁKI nad morzem w Rewalu, 
ładnie położone 0-698-15-12-22.

GĄSKI 3.000 m kw. uzbrojona, bu­
dowlana, centrum przy morzu. 
0608-689-463.

JAROSŁAWIEC działki rekreacyjne 
300 m od plaży, 0-505-601-600.

KAWALERKA, 0505-555-492.

KAWALERKĘ30 m kw., III piętro, ul. 
Orla. 0880-132-324. .

KIOSK, Koszalin 0-606-242-370.

KOŁOBRZEG nowa dzielnica willo­
wa, 947 m kw., pełne uzbrojenie 
0-504-801-786, 35-288-19.

KOSZALIN - NIERUCHOMOŚĆ 
ZABUDOWANĄ HALĄ, STA­
CJĄ PALIW, 0661-047-428.

MIELNO dom parterowy szeregowy 
narożny, działka (838 m), garaż, bli- 
sko morza. (094) 3189-806.______

MIESZKANIE 81 m, w centrum Bia­
łogardu. Tel. (094) 312-20-01, 
0696-468-496.

NA ranczo piękne 2 ha, 6 km od 
Koszalina, budowlana, uzbrojona, 2 
stawy 50.000 euro. 0608-689-463.

OS. PÓŁNOC II fundamenty. 
0604-882-189.

DZIAŁKĘ Sarbinowo, Gąski 
316-56-16._________________

KAWALERKĘ Koszalin, 340-52-73.

ZIEMIĘ z (zabudowaniami lub bez) 
lub dom w atrakcyjnym miejscu 
(woda, las) 0504-485-008.

SPRZĘT-MASZYNY

DĘTA typ 100 lub na części, uszko­
dzony - blok, wiele nowych części, 
0697-114-854. ____

MAGAZYNY zbożowe do wynaję- 
cia, koło Białogardu. 0608-318-079;

SPRZEDAM suszarnię do drewna 
„Hajnówka”. 0506-390-610. _

USŁUGI kombajnem 0-502-451 -437.

SPRZEDAŻ RÓŻNE

I TELEFONY komórkowe, radiood­
twarzacze samochodowe. Lombard. 
Sprzedaż, skup, serwis, SIM-LOCK 
(od 10 zł). Karty doładowujące do 
10% taniej. Koszalin, Laskonogiego 
1 (obok katedry), (0-94) 347-12-76. 
Rynek Staromiejski 12 (przy Ratu- 
szu) (0-94) 341-94-95.__________

AMSTAFFY. (059) 843-53-63, 
0509-345-625; 0509-435-825.

APARAT fotograficzny Contax RTS 
II, obiektyw 50, f 1:7 carl zaiss; 
0504-684-209.

BARAKOWÓZ mieszkalny w bar­
dzo dobrym stanie sprzedam 
0608-819-200.

BILARD producent, raty, dzierżawa. 
0695-758-182.

CAMPING. 0505-155-032.

DACHÓWKĘ rozbiórkową 094/ 
346-92-67.

DREWNO kominkowe, opałowe, 
0696-365-703.

DREWNO opałowe, brzoza, sosna, 
0880-449-478.

DZIAŁKĘ siedliskową koło Koszali­
na, kupię rosyjski motocykl 094/318- 
58-63, 0693-802-174.

BIURA HANDLOWE 
Koszalin

ul. Lechicka 39
tel.342-0945

TUR-HAS
CZAPLINEK

www.tur-plast.com.pl KB-1171PC i

Kołobrzeg
ul. Koszalińska 52 c
tel.354-55-13

Czaplinek
ul. Pławieńska 7
tel.37544-95

SIENA 1,4 (1998) salonowa, I wła­
ściciel + LPG. (059) 84-72-115,
0607-16-46-63.________________

SKODA fabia (2001) pierwszy wła- 
ściciel, 0601-434-580.___________

SKODA felicia (1996) 9.400 zł 094/ 
367-22-37,____________________

SPRINTER (1995), 33000. VW T-4 
(1999), 36000 netto. Transit (2000), 
44000 netto. Mercedes 308 (1994), 
kontener z regałami 22000 netto. 
Passat combi (1996) 22000, - 0-94/ 
340-38-69, 0-509-265-378.

TANIO! VW golf 1,9 SDI (1997), audi 
A-4 1,9 TDI (1995), 0-507-145-723.

TOYOTA avensis (1999) 
0606-81-77-37.________________

TOYOTA corolla 1.3 12V
(1991) zadbana 7.000 + opła- 
ty, 0601-315-777.____________

TOYOTA starlet 1.3 (1991) zadba- 
na 8.000 zł, 0504-452-052.

VAN 7-osobowy, pilnie.
0602-490-953.

VECTRA 1.8 + gaz (1991) 7.800. 
0880-072-729._________________

VOLVO 343 1.4 (1988) gaz, 1.500 
zł. 311-73-45.__________________

VOLVO 440 benzyna - gaz, okazyj­
nie 0-508-689-262.

VW golf combi TDi (1997), (059) 
810-31-88.____________________

VW golf II idealny; 0695-649-706.

VW jetta 1.6 TD (1991) 8.500.
0502-158-478.________________

VW passat combi 1,9 TD 1994 
0-693-050-767.

3-POKOJOWE (66) atrakcyjne, 
0606-28-77-95.________________

3-POKOJOWE 70,36 m kw., Kosza- 
lin, 341-52-11._________________

3-POKOJOWE centrum o podwyż­
szonym standardzie w Sławnie 
0-505-056-118._________________

3-POKOJOWE Koszalin, 
340-52-73.____________________

3-POKOJOWE. 0600-312-538.

4-POKOJOWE I p. (65) „Przylesie” 
(0-94) 340-84-08, 0600-613-296.

BIAŁOGARD, mieszkanie 2-poko- 
jowe, parter, własnościowe. (061) 
826-18-97.____________________

BORNE Sulinowo 38,26 m 
0-692-169-809.________________

BUDYNKI gospodarcze.
0603-809-185.

DARŁÓWKO - działki 200 m od pla­
ży 0-602-362-183.

DARŁÓWKO - Kopań 50 m od mo- 
rza. 0695-72-55-32._____________

DOM (220) w zabudowie usługowo 
- mieszkalnej - Słupsk, Osiedle Nie- 
podległości, 0-600-854-340.

DOM (zachodniopomorskie) - Dal- 
kowo 5 - sprzedam.

DOM w centrum Białogardu z lokalem 
użytkowym. Tel. (094) 312-20-01, 
0696-468-496.__________________

DOM wolno stojący Rokosowo,
0607-952-403._________________

DOM wolno stojący, Białogard, 
0600-144-988.

POJEZIERZE Drawskie dom, 
ogród, zabudowania gospodarcze - 
2100 m kw., działka rolna 2900 m 
kw., 0606-148-028._____________

PÓŁ bliźniaka Konikowo, stan suro- 
wy, tanio, 0606-399-359.________

PÓŁ domu - pilnie; Białogard 
312-21-04.

DZIAŁKĘ warzywną 0608-710-689-

GARAŻE BLASZANE WY­
PRZEDAŻ! RATY. TRANS­
PORT, MONTAŻ GRATIS. (091) 
317-57-06, 0505-036-609, (091) 
317-88-72.

PROMOCYJNA SPRZEDAŻ 
NOWYCH MIESZKAŃ OD 55- 
110 M KW., 5KM OD CENTRUM 
KOSZALINA. DUŻE RABATY 
DLA PIERWSZYCH KLIEN­
TÓW, 0503-427-479.

GARAŻE ocynkowane, producent, 
dowóz i montaż, raty. (055) 237-40-23, 
(055) 230-21-38, 0602-49-49-81. 
www.stal-tom.com.pl

RĄBINO jednopokojowe sprzedam. 
Tel. 0609-570-335.

GLAZURA, TERAKOTA-HUR­
TOWNIA, NAJNIŻSZE CENY. 
BIAŁOGARD - NAPRZECIW 
URZĘDU SKARBOWEGO, 
312-00-47, TRANSPORT.

SKLEP w Białogardzie.
0604-418-189.

SPRZEDAM 3-pokojowe lub za­
mienię na mniejsze, Białogard, 
0600-144-988._________________

SPRZEDAM garaż w Białogardzie, 
Piastów. 0607-050-325.

STACJĘ LPG z gruntem, Przegonią. 
(094) 311-10-16._______________

SZEREGOWY 4 Marca, surowy. 
(094) 316-56-70._______________

USTRONIE MORSKIE działki od 300 
m kw. powierzchni 0-505-70-75-05.

HURTOWNIA odzieży używanej 
Sianów, 3185-647, 0600-299-412^

HURTOWNIA odzieży używanej 
ul. Harcerska Szczecinek- 
0600-587-614._______________

KANAPO - sofa 2-osobowa, tanio- 
34-04-711.____________________

KIOSK sprzedam, wydzierżawią 
3462-317, 0509-115-177.

KIOSK, tanio, 0504-716-881-__ ..

KIOSK - lokalizacja, 34-518-84___

KOTKA perska. 0602-241-980;___

LABRADORY szczeniaczki. (059)

ZIEMIA 4 ha Manowo, 318-32-29. 84-13-002, 0602-29-22-42^

NIERUCHOMOŚCI • KUPNO

DOM wolno stojący kupię w Kosza­
linie, 34-330-89.

2-POKOJOWE Koszalin do 64.000, 
3181-768._____________________

2-POKOJOWE Koszalin, 
0661-141-557._________________

CZĘŚĆ domu lub mieszkanie w 
domku w Koszalinie (0-94) 
3186-452.____________________

DOM mieszkalno - handlowy do
300.000, (094) 340-46-56._______

DWUPOKOJOWE, okolice Racła­
wickiej - Koszalin, (0-59) 844-27-13, 
0-501-845-796.________________

DZIAŁKĘ budowlaną uzbrojoną. 
(059) 842-10-43.

LAPTOP Fuji Zimens Pentium 4, *P 
+ akcesoria; 0504-684-209. __

MATY grzejne podłogowe klimaty 
zatory 346-07-08, Kolejowa 3 M*' 
GIS"_______________________ -

MŁODE jenoty, 3450-420._____ -*

NOWE łódki 094/35-17-461.__ —■

OSIOŁKA i kuce - szetlandy t0,‘ 

311-79-56, 694-626-535. ---- .-----

PALETY 600 x 800. 0602-862jgł

PRAWIDŁOWO ułożone owczarki 

kaukaskie - szczenięta czter? iny. 
sięczne. Idealne psy dla ro 
0604-468-154
www.tungus.webpark.pl ——■*" 

PROSIĘTA 311-12-58.

http://www.max-car.pl
http://www.amcspj.pl
http://www.abelard.pl
http://www.ankam.com.pl
http://www.tur-plast.com.pl
http://www.stal-tom.com.pl


SADZONKI i drzewka (świerk, brzo­
za, buk, jodła, kosodrzewina, buksz- 
Pąn). 0600-328-492.____________

SADZONKI truskawki 318-86-05.

SOLARIA. 0604-513-042.

SPRZEDAM klacz. (094) 312-64-46.

SPRZEDAM meble przedwojenne. 
(094) 36-321-74.

SPRZĘT KOSMETYCZNY 
0507-643-088._________________

SUKNIA ślubna, 0691-578-706.

SYBERIAN husky rodowodowe, ta­
nio, 0604-217-447.___________ _

SYPIALNIA roczna; 697-657-514.

szczenięta rottweiiery 
0505-775-135.

SZNAUCER olbrzym szczenięta 
094/318-60-14.

SZNAUCERKI miniaturowe białe, 
0504-293-880.

SZNAUCERY średnie, 0-94/314-96-46, 
0602-501-449.

ŚWINKI wietnamskie. 312-99-11.

Tanio przyczepę kempingową Nie­
ładów 126 501-545-543._______

WÓZEK dziecięcy Deltim Voyager 
• dwufunkcyjny, na gwarancji, 
0600-833-731, 34-71-743 po 16.

WÓZEK dziecięcy, 0603-659-375.

WYPRZEDAŻ materiałów budowla­
nych, stolarki, Koszalin, Gerberowa 
50, 346-80-08.

YORKI miniaturki, suczki. 3415-507.

YORKI rodowodowe. (094) 35-16-225.

ZIEMIA ogrodowa. 0604-388-464, 
(094) 343-27-73._______________

Ziemię ok. 13 ha, (094) 3168020.

KUPNO - RÓŻNE

DREWNO: topola, olcha, inne. Ko­
łobrzeg 0-601-862-499.__________

Epidiaskop (powiększalnik); 
0504-747-708.— ---------

MARKI, pfennigi RFN kupię tel. 
0694-239-663.

pianino. 0601-88-22-60.
. -

PRZENOŚNY pawilon handlowy.
0507-816-245.—
SILNIK renault 2,2 benzyna 12v, 
(0-59) 810-24-67, 0-600-655-402.

Kredyty 25 tys. bez poręczycieli, 
^ata 500 zł. (094) 345-91-27, 0608- 
089-350.______________________

Kredyty 4,9%, 3477269.

MOTORYZACJA
2^04-52-06-69 POWYPADKOWE!

J.! TŁUMIKI. Zbigniew Czekaj, Kosza- 
iHjSzczecińska70, (094) 34-67-664.

Uautoalarmy” radioodtwa­
rzacze, WZMACNIACZE, GŁO­
SIKI, NAWIGACJE, DVD. Autory­
zowany przedstawiciel. Profesjonal- 
ne nagłośnienia CAR-AUDIO. Ko- 
|2a'in, tereny podożynkowe, (094) 
^35-883, 0602-134-796________

Najtaniej tłumiki, Zwycięstwa 
^342-05-97.

''UTOCZĘŚCI USA. (094) 346-55-66, 
^^02-557-917._________________

^OKLIMA. 0602-524-247.

Haki holownicze, slupsk,
^59)841-44-14, 841-44-13.

^POMAGANIE kierownicy - 

o prawa. Koszalin, Kupiecka 3. 
°'606-998-59l.

2203-767.
■991 ROZBITE!

POWYPADKOW

\r^YpADKOWE, GOTÓWK 
^-189-334.

CAŁE powypadkowe 0604-28-34-35.

POWYPADKOWE
0-602-50-63-59 ROZBITE, WYSO­
KIE CENYł

0-604-997-422 POWYPADKOWE!

KUPNO AUT
0-601-624-184 ROZBITE, SPALO­
NE!

B U S A 3-raty do 15.000, - 
0604-317-818.

KUPNO

ANTYKI: meble, przedmioty ze sre­
bra, metalu, wszystkie starocie 
przedwojenne, itp. Zdecydowanie 
kupię. 0-694-226-983.___________

HDS-3 polski - kupię, (0-59) 857-21 -80.

STARE przedwojenne: meble, zega­
ry. Wszystkie przedmioty pochodze­
nia antycznego, itp. (0-59) 84-33-834.

USŁUGI

MM! „TELENAPRAWA” u klien­
ta, gwarancja, bezpłatny dojazd. 
345-74-61.

„ELEKTRONIK". Magnetowidy, 
monitory, komputery, sprzedaż! 
(094) 341-45-75; Fałata 15.

AGREGATY chłodnicze - awarie - 
klimatyzacja - tanio. 0-602-11 -60-07.

AGREGATY, urządzenia chłodni­
cze, klimatyzacja. Koszalin, 
0602-524-247.

ANTENY wszystkie - montaż, tanio, 
34-26-382.

BALUSTRADY, ogrodzenia. 
0502-329-219.

BALUSTRADY - ogrodzenia.
0605-054-878.

CYKLINOWANIE, układanie, 0-94/ 
343-53-07, 0-507-244-648.

CYKLINOWANIE, układanie. (094) 
343-69-20.

CZYSZCZENIE dywanów, tapicer- 
ki. „FROT”. (094) 343-19-52;
0608-245-353.

DACHY 0603-295-015.

DO właścicieli kutrów Informa­
cje o SPO w rybołówstwie wy­
pełnianie wniosków - po­
średnictwo 0508-814-374.

ELEKTRYCZNE, wodne, gazowe, 
awarie, przeróbki, regipsy, gładź, 
terakota, 0606-193-467,346-03-34.

FACHOWO gładzie, regipsy, glazu­
ra, remonty domów, mieszkań. VAT. 
0-94/340-39-12, 0600-61-33-44

GAZOWE urządzenia, naprawa, 
wymiana 342-02-50, 0606-579-846.

GLAZURA, gładzie, malowanie, 
345-42-81.

GLAZURA, gładź, 0504-431-257.

GŁADZIE, panele, 0602-877-660. 

HYDRAULICZNE, 0600-180-393.

HYDRAULIK - awarie, przeróbki.
0605-451-963.

JUNKERSY, naprawa, tanio, gwa- 
rancja. 340-25-25.____________ _

KOSZENIE zboża. (059) 846-26-08, 
0502-965-634.

LODÓWKONAPRAWY, pralki, 
0503-623-101.

MEBLE kuchenne na wymiar - ni­
skie ceny. Wyprzedaż wystawki. Ko­
szalin, Dzieci Wrzesińskich 19a/13, 
(094) 341-82-55._______________

MEBLE na wymiar: kuchenne, ła­
zienkowe, szafy, garderoby, lustra 
kryształowe. Promocja - montaż gra­
tis! „KRYSTOM". Koszalin, Wąwozo­
wa 15A, (094) 345-32-62.________

NAPRAWA RTV. Autoryzowany ser- 
wis „Grundig". (094) 34-16-189.

NAPRAWA, pralki, lodówkozamra- 
żarki. /094/343-68-18,0603-59-25-03.

OKNA „SALAMANDER” PCV: nowy 
styl - nowa forma, 5-komorowe. Krót­
kie terminy. Rabaty. (094) 341 -41 -86, 
Morska 48.

OKNA drzwi PCV, tanio, solidnie. 
Raty. (094) 343-17-65, Bohaterów 
Warszawy 2.___________________

OKNA PCV - producent. Profil 5- 
komorowy, biała uszczelka. „Trax” 
Koszalin, Przemysłowa 6, (Elmet) 
346-67-05(06)._____________

PARAPETY, blaty, fronty, okleino- 
wanie, 0-94/346-28-44.

POLBRUK, bruk, układanie. 
0600-680-820.

POLBRUK, brukarskie usługi,
0606-75-17-17.

POLBRUK, granit układam, ogrody, 
oczka wodne. (059) 857-27-60,
0608-063-961.

POLBRUK, kamień. 0696-277-595.

PRALKI automatyczne - naprawa, 
0-94/ 346-42-80, 0503-994-346.

PRALKI „AMICA” - NAPRAWA, 
0-94/346-42-80, 0-503-994-346.

PRALKI, 347-41-69.

PRODUKCJA mebli gastrono­
micznych ze stali nierdzewnej, 
0-505-171-321.

PRZEPROWADZKI, (094) 343-50-84, 
0502-637-252.

REMONTY 0507-331-372.

REMONTY mieszkań, tanio, 
34-333-94.

REMONTY. 0606-377-143.

SCHODY drewniane. 0502-667-683.

STANY surowe, remonty, więźby, 
pokrycia; 0604-317-818._________

WERSALKI, tapczaniki, producent.
0601-843-986.

WIĘŹBY, pokrycia. 0888-109-568.

ŻALUZJE, roletki „Elma”.
0503-346-583, 34-16-214._______

ŻALUZJE, roletki, verticale. (059) 
843-30-60.

ŻALUZJE, rolety, verticale. (094) 
343-20-67, 345-47-75.

TRANSPORT

! I ZLECĘ transport zboża, (0-59) 
810-85-85.

WYWROTKA, 0606-992-096.

LOKALE
2-POKOJOWE do wynajęcia 
Poznań, Hetmańska/Głogowska
0601-699-651.

2-POKOJOWE do wynajęcia, 
3164-278.

2-POKOJOWE do wynajęcia, 
343-64-44.

2-POKOJOWE do wynajęcia - Sta- 
szica, (094) 345-49-41.__________

2-POKOJOWE do wynajęcia. 
0503-406-870.

2-POKOJOWE do wynajęcia. Ko­
szalin, 0600-257-765.

22 km od centrum Warszawy, nowy 
dom 120 m kw. z ogrodem, cena 
1500 zł. 0502-520-039.

3-POKOJOWE 61 m kw. - Gdańsk,
0602-73-28-25.

2-OSOBOWY studentom - Akade- 
micka, (094) 343-47-90._________

ATRAKCYJNY lokal 150 m kw., Ko­
szalin, 0504-038-604.____

DO wydzierżawienia garaż, Słupsk, 
Bogusława X, (059) 8437-790, 
0503-003-149.

DO wynajęcia dom, zabudowa sze­
regowa (blisko Kwiatkowskiego).
0601-76-06-55.

DO wynajęcia lokal pow. 130 m na 
sklep, usługi. Spokojna 50 tel. 
0604-971-675

DO wynajęcia pomieszczenia ma- 
gazynowe. Słupsk, 0601-343-112.

DUŻA umeblowana kawalerka do 
wynajęcia. 0606-906-228,345-27-38.

FIRMA odzieżowa poszukuje do 
wynajęcia sklepów pow. 50 m kw. do 
200 m kw. w ścisłym centrum mia­
sta (rynki, deptaki, główne ulice) 
pow. 10.000 mieszkańców na tere­
nie woj. zachodniopomorskiego. Tel. 
0601-568-347.

HALA do wynajęcia Manowo. 
318-32-29.

JEDNOOSOBOWY (Bosmańska) 
(0-94) 34-13-957._______________

JEDNOPOKOJOWE do wynajęcia, 
(094) 345-21-18._______________

KAWALERKA 0606-150-176.

KAWALERKA centrum. 34-12-915.

KAWALERKA do wynajęcia, 
343-14-01.

KAWALERKA komfortowa do wy­
najęcia Koszalin 502-168-238,
603-544-954.

KAWALERKA w domku do wynaję- 
cia (094) 340-58-95, 0601-787-129.

KAWALERKA, (094) 3417634.

KAWALERKA, 0602-73-28-25.

KAWALERKA, 0880-119-621.

KAWALERKĘ małżeństwu, Kosza­
lin, 0508-271-274.

KWATERĘ zgłoś. Znajdziemy loka- 
tora. (94) 340-87-04.____________

LOKAL (18) Koszalin - Boczna,
0607-524-078.

LOKAL do wynajęcia w centrum 60 m 
kw., (094) 347-50-54, 0603-132-100.

LOKAL na Dworcowej do wynaję­
cia, 0601-646-555. ____

LOKAL, centrum Koszalina do wy- 
najęcia. 0604-144-290.__________

NOWY lokal, centrum Koszalina 
- do wynajęcia lub sprzedaży.
0602-111-743, (094) 341-05-68.

POKÓJ (0-94) 341-61-72._______

POKÓJ (osobne wejście). 
345-78-13, 0603-39-22-12.

POMIESZCZENIA magazynowo - 
biurowe 200 m kw., rampa, plac 
ogrodzony, pierwszy miesiąc gratis! 
(0-94) 343-38-47._______________

POSZUKUJĘ do wynajęcia miesz­
kania 2-, 3-pokojowego w Koszali­
nie. 343-09-55.

SPRZEDAM sklep - centrum Kosza­
lina ok. 100 m kw., dziesięcioletnia 
umowa z Zieloną Żabką, cena
270.000, 0502-744-677.

STANCJA (0-94) 348-92-17.

STANCJA, 0501-548-475._______

WYNAJMĘ pokój. Koszalin. (094) 
312-75-80, 0605-669-653.

ZAMIANY
2-POKOJOWE centrum, parter 
39 m kw., na 2-3 pokojowe, Kosza­
lin, 0-880-203-727.

2-POKOJOWE na kawalerkę z do- 
płatą, 0698-269-600.____________

3-POKOJOWE na 2-pokojowe +1- 
pokojowe z dopłatą, (094) 345-15-16.

3-POKOJOWE, 74 m na 2-pokojo- 
we. (094) 346-88-44.____________

KAWALERKĘ (Orla) na 1 lub 2-po- 
kojowe, 0505-991-240.__________

KOSZALIN 3-pokojowe (48 m) na 
Poznań. 0603-997-699.

LOKAL usługowo - handlowy na lo­
kale mieszkalne lub domek Kosza­
lin, 0604-442-788.

NAUKA JAZDY
„WEEKEND". (094) 342-05-84;
0604-755-953.

NAUKA

nauka poza godzinami pracy 
bez ograniczeń wieku

Policealne Studium
FARMACEUTYCZNE
W Słupsku (istnieje od 2003 r.)
Zifiisy: 059/ 845 64 48
Zespół Szkół Agrotechnicznych 

Słupsk, ul.Szczecińska 36
W Koszalinie (W organizacji) | 
Informacje: 094/ 345 27 72 II

! ANGIELSKI - profesjonalnie, 
348-06-23, 0691-404-204.

„De-eM". MATEMATYKA - prościej. 
(094) 348-03-47._______________

ANGIELSKI konwersacje. 
0-691-375-417.

CHEMIA. 0-502-121-668.

MATEMATYKA, (0-59) 845-73-94, 
0-607-56-84-49.

NIEMIECKI - doświadczenie, 
0600-197-753.

NIEMIECKI - kursy, korepety­
cje. 342-40-56.

INFORMATYCZNE LICEUM OGÓLNOKSZTAŁCĄCE
Koszalin, ul. H. Modrzejewskiej 71 

tel. (094) 34-11-741, 34-11-329
www.cc.edu.pl

zaprasza młodzież i dorosłych do nauki w 3-letnim 
liceum z rozszerzonym nauczaniem informatyki

INFORMATYCZNA SZKOŁA POLICEALNA
Koszalin, ul. H. Modrzejewskiej 71 

tel. (094) 34-11-741, 34-11-329
www. cę.ę.dMtfil

zaprasza młodzież i dorosłych do podjęcia nauki w zawodach:
♦ technik-informatyk (o specjalnościach: grafika komputerowa, sieci 

komputerowe, projektant strony WWW i inne)
♦ technik-administracji
4 technik-ekonomista, technik-rachunkowości (ukończenie nauki 

na kierunku oraz 5-letni staż pracy uprawniają do zajmowania 
stanowiska głównego księgowego)

4 technik-archłwista
"Computer College" jest szkołą z tradycjami. Szkoła posiada uprawnienia 

szkoły publicznej. Zapewniamy dobry 
poziom i niskie czesne. Słuchacze posiadają stały dostęp do Internetu

4«ir.
Wyrtiil NflUk Pfemuslraipii 1 Zmylm* Unłwnytou Sitóntółklop.'

UNIWERSYTET SZCZECIŃSKI
WYDZIAŁ NAUK I KONOMK ZNYt ll 

I ZARZĄDZANIA
71-101 Szczecin, ul. Mickiewicza 64. lei. 091-444 19-2?

PUNKT WYKŁADOWY W KOSZALINIE 
Zaprasza na

Zaoczne studia licencjackie:
y Finanse i Bankowość. Ekonomia. Zarządzanie i Marketing. Informatyka 

i Ekonometria
Zaoczne uzupełniające studia magisterskie: Zarządzanie i marketing, 

y Finanse i Bankowość. Informatyk i Ekonometria 
^ Studia podyplomowe:
y Informatyka w nauczaniu 
y Systemy i sieci komputerowe 
y Rachunkowość 
y Doradca zawodowy 
y Zarządzanie zasobami ludzkimi 
y Zastosowanie technik multimedialnych 
y Informatyka w biznesie 
y Zarządzanie i organizacja placówką oświatową

Sekretariat Punktu Wykładowego
Koszalin, ul. 11. Modrzejewskiej 71 („Computer College”) 

tel. 094/ 34-11-741, 34-11-329 
www.cc.edu.pl; e-mail: cc@cc.edu.pl

ŚREDNIE - MATURA 1/2 
ROKU. ROZPOCZĘCIE WRZE­
SIEŃ. KOSZALIN 342-38-49, 
SŁUPSK 845-67-52,845-64-48,
0606-724-712

ZAPISY: handel zagraniczny, prawo 
i administracja celna, spedycja, logi­
styka, doradztwo celno-podatkowe. 
Koszalin, Przemysłowa 8 (JAS, FBG) 
(0-94) 345-42-01, (0-87) 621-34-71.

PRACA

PRACA W OKRESIE WAKACYJNYM!»
Agencja Promocji Wydawnictw Prasowych

PRESSPROM
40-004 Katowice, al. Korfantego 2/437 

zatrudni

----------HOSTESSY-----------
Do promocyjnej sprzedaży prasy § 
w miejscowościach nadmorskich

wybrzeża bałtyckiego. tń
Akcja Lato 2004 i»

Czas trwania akcji sierpień 2004 r. g
Zgłoszenia telefoniczne: J

O 503 715 356,0 509 191 702

FRYZJERKĘ(ra). 0601-811-337.

HURTOWNIA „Makropol” zatrudni 
przedstawiciela handlowego. Oferty 
pisemne: Szczecińska 38 Koszalin.

MURARZY; 0604-317-818.

ODPOWIEDZIALNYM domową pra­
cę oferuje wydawnictwo 1250 brut­
to. 0609-13-96-41.

OSOBĘ do poprowadzenia sklepu 
ogólnobudowlanego Koszalin, 
0604-442-788.

PILNIE ZATRUDNIMY CIEŚLI. 
OFERUJEMY ATRAKCYJNE 
WYNAGRODZENIE I WARUNKI 
ZATRUDNIENIA. KONTAKT W 
SIEDZIBIE FIRMY: PB PRO- 
BUD SPÓŁKA Z O.O. KOŁO­
BRZEG UL. ŚW. WOJCIECHA 4 
TEL.: 352-56-45.

PODEJMĘ pracę, kierowca B, C, 
E. Doświadczenie. Hiszpania. 
0606-665-984.

AGENT ochrony - kurs do licencji od 
700,00! Raty, praca. (094) 31-86-543, 
(059) 810-49-39.________________

AVON wpisowe 0 PLN. Tylko teraz! 
0691-027-800, 341-07-81._______

AVON wpisowe gratis. 375-48-28,
0608-661-441.

BARMANA, kelnera, kucharza - (do 
prowadzenia kuchni). Zatrudni „Ca­
feteria Kaliszczak" Koszalin, Zwycię­
stwa 26A.

CHAŁUPNICTWO (długopisy). 
(034) 317-93-11.____________ ;___

DO docleplenla budynków - praca w 
terenie. 0604-676-759; 0508-209-533.

POTRZEBNA opieka - Włochy, 
0-694-345-529.

PRACA nad morzem. 0509-564-911.

PRZYJMĘ pracowników ogólnobu­
dowlanych, 0-694-504-968.______

SPRZEDAWCA na targowiskach.
0602-646-390.

SZWACZKI obuwnicze. 0601 -686-909 
po 19.00 Słupsk.________________

SZWACZKI, krawcowe wykwalifiko- 
wane w Będzinie. 0-605-363-373.

ZATRUDNIĘ dobrą krawcową, 
345-92-84.

DYSPOZYCYJNA po kursie bukie- 
ciarstwa na 1/2 etatu w kwiaciarni 
604-60-90-10.

ZATRUDNIĘ fryzjera/kę. 340-50-51, 
0696-477-116.

ZATRUDNIĘfryzjerkę. 0502-031-900.

FIRMA Ochrony Mienia „Discretio" 
zatrudni pracowników ochrony z li­
cencją I lub II stopnia. Zainteresowa­
ni proszeni są o kontakt telefonicz- 
ny 343-28-45 w godz. 8.30-10.30.

FIRMA produkująca opał ekologicz­
ny poszukuje specjalisty do spraw 
handlu i podpisywania kontraktów z 
dużym doświadczeniem. Oferty pi­
semne prosimy składać osobiście 
lub listownie w siedzibie firmy: Biały 
Bór ul. Magazynowa 1F. ____

ZATRUDNIĘ kosmetyczkę. Salon Fry- 
zjerski, Sianów, ul. Armii Polskiej 22.

ZATRUDNIĘ lakiernika i pomocnika 
z doświadczeniem; 0608-878-279.

ZATRUDNIĘ nauczycieli: chemii, fi- 
zyki, matematyki. 36-152-93.

ZATRUDNIĘ pomocnika lakiernika 
samochodowego z doświadczeniem. 
Koszalin, Miła 22; 0602-45-22:26.

http://www.cc.edu.pl
http://www.cc.edu.pl
mailto:cc@cc.edu.pl


Zespól Szkól Medycznych 
im. Tytusa Chałubińskiego ir Koszalinie 

ogłasza nabór na rok szkolny 2004/2005 do:

2,5-letniej Szkoły Policealnej na Wydział:
- Technik Fizjoterapii
2-letniej Szkoły Policealnej na Wydział:
- Ratownik Medyczny
1-rocznej Szkoły Policealnej na Wydział:
- Opiekunka środowiskowa
Nauka odbywa się w systemie dziennym 

Wszelkie informacje można uzyskać (| 
pod nr telefonu 345-16-30, 345-16-27 I 

w godz. od 8.00 do 14.00

ZATRUDNIMY pracowników ogól­
nobudowlanych, konserwatorów, 
elektryka - chętnych do pracy „złota 
rączka” Hotel Bursztynowy Pałac. 
31-61-442.____________________

ZBIORY Włochy.
0039-320-291-62-97.

ZDROWIE

Meble

Meble

Salon Meblowy

OPTYKA Ewa Rogowska. Reallza- ORKIESTRA 
cja recept. Gabinet okulistyczny - 0608362994.
dobieranie soczewek kontaktowych, --------------------
sferycznych, cylindrycznych, koloro- ORKIESTRA

!! GABINETY stomatologiczne, raty 
, Piłsudskiego 88A, (094) 345-09-28.

I! SANATUS poleca: badanie dia­
gnostyczne aparatem OBERON, 
badanie irydologiczne oraz żabie- wych, lupy. Oprawy "taniej I Koszalin, 
gi głębokiego płukania jelita grube- Piłsudskiego 3, tel. 341-08-17. 
go, akupunktury, świecowania ““
uszu, MRT, masażu. Koszalin, An- ORYGINALNYtajski masaż stóp, gło- 
dersa 26, tel.346-33-63, Słupsk, Łu- wy, twarzy, Koszalin, 0505-360-390. 
kasiewicza 3, tel.841-44-90
------------------- ------------------------------- PSYCHOTERAPIA młodzieży i do-
! BADANIA irydologiczne, masaże rosłych Marta Rommel psycholog - 
korekcyjne, ziołolecznictwo. „ME- psychoterapeuta 0-603-938-023.
GAVITA” Wojska Polskiego 24-26, --------------
(0-94) 341-14-63 PSYCHOTERAPIA. (094) 347-47-91;
“ — 0606-901-113.
! STOMATOLOG leczenie, protety­
ka NFZ rejestracja telefoniczna. (94)
346-58-30.

STUDIO MEBLI 
KUCHENNYCH

W/^MM
Meble z importu

poniedziałek-piqtek 10.00-19.00, sobota 10.00-15.00
KOSZALIN, ul. SZCZECIŃSKA 5

QM4211P*

312-34-01, 0608-422-380.

jednoosobowa, „CLUB 115". Władysława IV 115, PATRYCJA 0508-734-839.
24hl Panie z wyobraźnią zaprasza- —------------------------------1----------
ją miłych gości. Zapraszamy Panie PIĘKNA blondynka 0508-364-702. 

jednoosobowa, do współpracy. (094) 348-06-47. “

ROŻNE

29-latka 696-838-993.

„OPTYK” realizacja recept. Kosza­
lin, Młyńska 8 (vis-a-vis ratusza). 
346-02-32.____________________

@ POTENCJA 0600-745-824.

ALKOHOLOWE odtrucia, espe- 
ral lek. med. Marek Jaroszyk 
0602-77-37-62._______________

ALKOHOLOWE odtruwanie, terapia; 
narkomania. Słupsk, 0602-46-86-31, 
(059) 847-50-68 „D”._____________

CEBULA Dorota i Witold - Gabinet 
Stomatologiczny - pełny zakres, la­
sery, ultradźwięki. Poniedziałek, śro-

SPEC. NEUROLOG. Codziennie. 
NFZ. Koszalin, (094) 345-79-07; 
0605-284-364._______________ __

STOMATOLODZY I.P. Malatos, Spa- 
sowskiego 12, (094) 346-51-13.

TOMOGRAFIA komputerowa. Rent­
gen. USG. Pantomografia. Koszalin, 
Kościuszki 7. 346-11-99.________

UROLOG Firmanty. 0604-62-64-98.

URODA

WESELA, imprezy okolicznościo­
we, konferencje, bankiety, obiady ADAM 0504-461-637.__________

abonamentowe „Pałac Tęczowy” AFR0DYta. 0888-017-914. 
Koszalin, ul. Piłsudskiegon 47, tel. —------------------------------- -----------
341-55-23.____________________ AGATA - prywatnie. 0888-647-994.

WESELA. Koszalin, 0601-64-20-67. AGENCJA Kołobrzeg 35-226-10.

ZESPÓŁ muzyczny solistka. Faktury ALICJA, 0698-841 -598.
VAT. (059) 8148-717, 0607-10-20-14. -------------------------------
-------------------------------------- ------------ AMELIA. 0692-393-199.
ZESPÓŁ. 312-98-87.

POTENCJA wysyłka 0-502-489-959.

PRYWATNIE. 0506-392-338.

ROKSANA
0505-986-614.

Kołobrzeg

STUDENTKI, 507-780-220. 

SUPER liga, 0504-431-168. 

WERONIKA 696-581-930.

ANASTAZJA. 0888-017-914.
Z ATRUDNIĘ
880-730-838.

dziewczyny

LOMBARDY ATRAKCYJNA
0609-594-528.

piąteczka.

NATYCHMIASTOWE pożyczki ATRAKCYJNE dziewczyny, 0-94/
pod zastaw. Koszalin, Gierczak 7. 347-50-95.__________________
340-89-83, Kołobrzeg, Strzelecka 1,

PRZEDŁUŻANIE włosów. 
0-501-146-771.

354-21-51

MATRYMONIALNE

„DAMA i Król” Koszalin, Piłsud­
skiego 11/135. (094) 341-94-98, 
0608-824-306.

BIURO matrymonialne w nowej sie-

ATRAKCYJNE, zgrabne, powabne. 
Luksusowy apartament. Kołobrzeg 
0-698-054-054.________________

BARDZO szczupła trójeczka. 
0698-892-222._________________

BASIA, 0506-55-77-83._________

BRUNET wieczorową porą; 
0607-356-392.

ZATRUDNIĘ panie w wieku18-25 
praca w Niemczech. Mile widzia­
na znajomość j. niemieckiego, 
0696-663-787, 00491621866482.

ZATRUDNIĘ Panie. 0608-049-466.

ZATRUDNIMY Panie. 0506-392-338.

da, piątek 16-18.30 Koszalin, Zgoda SIŁOWNIA, sauna, solarium, gabi- 
9/04, tel.340-22-61, 0-602-873-898. net masażu, kosmetyczny, fryzjer,

pracownia krawiecka - weekend dzibie Kołobrzeg ul. Zwycięzców CALINECZKA, 0507-795-086.
CENTRUM Dentystyczno - Aneste- 10% rabatu. Studio Zdrowia Mody i naprzeciw baru „Syrena” kontakt -----------------------------------—_
zjologiczne (narkoza) Koszalin, Św. Urody w Pałacu Tęczowym ul. Pił- 094/35-208-03.

ZUZIA 0504-431-051.

ZGUBY

DOKUMENTY - Mirosław Hałusz- 
ko,0608-065-076.

11 WĘDKARZU - sklep „Darko” ofe­
ruje duży wybór sprzętu, fachowe 
doradztwo, niskie ceny. Koszalin, 
Mieszka 113.m ..........  -  ■ —........ -- ■ - —*

„JUBILERSKIE Centrum Napraw - 
Usług" Wycena brylantów, grawero­
wanie komputerowe. Koszalin, Ma- 
riańska „CHATON”._____________

AMSTAFFY 506-843-771.

ANTYKWARIAT skup - sprzedaż 
książek i podręczników. Wyki 37, 
0602-238-172.___________ ,

CYFRA+ Polsaty, TV, inne, 
34-26-382.___________________

DOMEK letniskowy w Rosnowie 
0-600-829-361.________________

GRUZ przyjmę. (94) 346-59-63.

KOMPUTEROWE pogotowie. 
0696-110-214.__________________

OPIEKA chorych. 0608-225-613._

SAMOOBRONA indywidualne lek- 
cje 20 zł/h, Słupsk, 0-602-424-859.

WRÓŻKA 0698-090-287.

Wojciecha 24, tel. 348-06-20.

CENTRUM Laserowe. Chirurgia 
Ogólna, Estetyczna, USG. (094) 
340-31-50; 0605-284-307. Pającz­
ki, brodawki, zmarszczki, trądzik, ży- 
laki, nerwobóle. ____________

GINEKOLOG 0604-257-285.

sudskiego 47, tel. 346-56-96.

TURYSTYCZNE

ŁUSZCZYCA,
0601-214-388.

bielactwo.

MASAŻ, kręgarstwo Koszalin, 
0692-961-144.

„PIK” busy. 0-602-697-405.
i .

BUS 9-osobowy - wynajem. 
0604-45-87-32.________________

BUSY 9-osobowe. Kraj, zagranica. 
0608-352-141._________________

BUSY - 9-osobowe, 0-600-262-880.

MEZOLIFTINGwww.estmed.com MONACHIUM. 0600-473-196.

MĘSKOŚĆ. 0605-62-63-38.

MĘSKOŚĆ. 0605-62-63-38.

DOJRZAŁY paniom 604-922-943. 

DOMINIKA 0505-234-345. 

DOROTKA. 0696-534-290. 

DWUDZIESTOLATKI, 0503-381-979. 

ELIKA 0508-475-649.__________

IWONA całodobowo 0880-667-730. 

KLAUDIA 0504-624-576._______

MAGDA, 0600-774-206.________
L[^ ^ s z E wyjazdy. 0*94/ MAGDA. Kołobrzeg; 0880-830-616.

. . . . . . . . ' "". . . .  - "iiiii.i i. . mu ■»'ii .im

TOWARZYSKIE

! ! I „CASABLANCA” zmysłowe, 
czarujące tancerki zapraszają. 
Promocja! Kolejowa 2, (094) 
341-16-54.___________________

111 A A ALE jazda. 0880-881-741.

! I DOJEŻDŻAMY 0501-813-920.

ZAOCZNE STUDIA W KOŁOBRZEGU
Wydział Humanistyczny

Kierunek: Socjologia
* Studia licencjackie
* Uzupełniające studia magisterskie

ROZRYWKA
I! I NIGHT club „Las Vegas" Kosza­
lin, Wrześniowa 10, 094/34-03-495.

NATA, 0697-801-330. Kierunek: Politologia 
* Studia wieczorowe

„ABIGAJ-VENUS” całodobowo,
NASTAWIANIE kręgosłupa i prze- DEKORACJE weselne, balonowe, Koszalin, Zwycięstwa 327,

NIENASYCONE
0694-291-124.

studentki,

mieszczeń w stawach. 0504-158-841. 0609-102-732. 3405-917.
NIGHT Club „Atrium" w Pile zatrud­
ni Panie. 0504-16-00-49.

Wydział Nauk Ekonomicznych I Zarządzania
kierunek: Ekonomia
* Studia licencjackie
* Uzupełniające studia magisterskie

Sp. z o. o. w Koszalinie
Plac Kilińskiego «». tel,/fax 345 39 87

ochrona fizyczna 
konwoje 

depozyt wartości
Oddział: Koszalin tal. 34154 72 Kołobrzeg teł. 354 29 88 

Darłowo tal. 314 11 71 Szczecinek tel. 374 30 12
___________http://www.—par.pl «-maH:esparqi espar.pl

AGROBUD ZESPÓŁ SZKÓŁ NR 10 (SAM0CH0DÓWKA)
Spółka z o.o. Koszalin, ul. Gnieźnieńska 8, tel. 342-28-61

WYNAJMIE
po byłym KPRI, ul. Szczecińska

42, w Koszalinie: • Technikum Samochodowe
- halę magazynowo-warsztato- • Technikum Mechaniczne
wą o pow. 1700 m kw. o specjalności informatycznej
- magazyn 218 m kw. • Liceum profilowane - transportowo-spedycyjne
- pomieszczenia biurowe. § • Zasadnicza Szkoła Zawodowa w zawodach:

Kontakt: (094) 342-20-11, 5 mechanik, elektromechanik
_ 0502-999-208,0606-60-11-60. 0 i blacharz samochodowy

Wydział Nauk Przyrodniczych

Wydział Prawa i Administracji
kierunek: Administracja 
* Uzupełniające studia magisterskie

Dokumenty na studia należy składać 
Od 05.07.2004 do 29.08.2004 
w Zespole Szkół nr 3 w Kołobrzegu, ul.Okopowa la 
tel.(094) 352 11 41 
kolobzam@univ.szczecin.pl
Informacje szczegółowe: http://www.us.szc.pl/rekrutacja

BIURO OGŁOSZEŃ ZAPRASZA UWAGA! Ogłoszenia można
KOSZALIN: REDAKCJA, ul. Sportowa 14, tel. centr. 
3407-216, fax 3407-344 (całą dobę) czynne w gadz. 8-17; 
w sobotę: 8-13
AR. A. Kikta, ul. Śniadeckich 33 (Ag. PKO): pn.-pt. -13-18, 
345-78-24, 0602-661-344
„Media Partner", tel./fax 34-66-777,
0604-782-899
ARI Corlnfo s.c. ul. Władysława IV 58/32 (za Emką), 
tel./fax 345-29-33,341-43-45, pn.-pt. 8-20, sob. 9-14

Ekolam, ul. Zwycięstwa 137 (Związkowiec, parter), 
tel. 34-77-173, fax 34-77-174, pn.-pt. 7.30 - 17.30.
„PIK", ul. Zwycięstwa 106-108, II piętro, pok. nr 2, tel. 
3424-172 w godz. 9-20.00 w soboty 9-14.00; (wejście od 
podwórza lub przez EMPiK), 0604-95-64-43
SIANÓW: „JKL", ul. Słowackiego 3a, tel. 31-86-110, 
pn.-pt. 9 -17; sob. 9-13
SŁUPSK: REDAKCJA, ul. Filmowa 2, tel./fax 8427-112 
(całą dobę), czynne w godz. 8.30-16.30, soboty 8.30-13

również zlecać we wszystkich urzędach pocztowych

„ADACH", ul. Sienkiewicza 4, tel. 842-79-89,842-71-35, 
pn.-pt. w godz. 9-16
Biuro Ubezp., ul. gen. Andersa 10, tel. 845-41-62, 
pn.-pt. 9-17, sob. 9-12
BIAŁOGARD: REDAKCJA, ul. 1 Maja 15 (I piętro), 
tel. 312-66-65 w godz. 9 -16, w soboty 9-13 

BYTÓW: WARTA, ul. Kochanowskiego 3, tel. 822-22-80 
w godz. 8-16, soboty 8-12
CZŁUCHÓW: EMAX, ul. Królewska IB, tel. 83-425-34 
w godz. 8-17, soboty 9-14

WOJ. ZACHODNIOPOMORSKIEGO
DARŁOWO: Agencja PKO BP SA, ul. Wieniawskiego (za pkt. 
Lotto), tel. (094) 314-15-76, pn.-pt. 8.40-18.00, sob. 9.40-14.00 

DRAWSKO: WARTA, pl. Konstytucji 1, tel. 36-342-04 w godz. 9-16 
KOŁOBRZEG: REDAKOA, ul. Katedralna 12, (hotel Centrum, 
pok. 111), tel. 35-450-80, 35-271-49, w godz. 8-16 
MIASTKO: ul. Dworcowa 29, tel. 857-53-08 
w godz. 10-16
POŁCZYN ZDRÓJ: BIM, ul. Mariacka la,tel. 36-63-462; 
0604-54-55-15, pn. - pt. 9.30 -18, sob. 10-14

Drobne całodobowo TAO, www.tao.pl
CZAPLINEK, Proso, ul. Zlocieniecko (PKS), 37-542-69, codziennie 
6-18, sob. 6-15.
SŁAWNO: BT „SABA", ul. Rapackiego 2 a, tel. 810-70-12 
w godz. 10-18, w soboty 10-14
ŚWIDWIN: Pośr. Ubezp., ul. Krzywoustego 1, tel. 365-26-24, 
pn.-pt. w godz. 9-17, sob. 9-13.
SZCZECINEK: pl. Wolności 6 (I piętro, p. 10), tel. 374-23-89, 
pn.-pt. 8.00-16.00
USTKA: PTH „HANTUR", ul. Grunwaldzka 17 (DH „Marino"), J4 
tel. (059) 8146-058, 8145-578, czynne codz. 8-16, soD-

http://www.estmed.com
http://www.%e2%80%94par
mailto:kolobzam@univ.szczecin.pl
http://www.us.szc.pl/rekrutacja
http://www.tao.pl


W C4 nie zaśniesz

Citroen przedstawił pierwsze 
oficjalne zdjęcia nowego modelu 
C4, którego światową premierę 
zapowiada podczas targów moto­
ryzacyjnych w Paryżu. Odbędą się 
one w dniach 23 września -10 paź­
dziernika. Gama citroena C4 obej­
mować będzie dwie wersje nad- 
Woziowe (trzydrzwiowe coupe i 
pięciodrzwiowy hatchback).

Oferta silnikowa citroena C4 bę­
dzie bogata od momentu wejścia do 
sprzedaży i będzie obejmować pięć 
jednostek benzynowych o pojemno­
ści od 1,4 do 2,0 1 (i mocy od 90 do 
180 KM) oraz trzy silniki wysoko­

prężne typu HDi (o mocy od 92 do 
138 KM). Większość z tych silni­
ków spełnia normy emisji Euro IV. 
W przypadku silników wysoko­
prężnych istnieje możliwość za­
montowania filtra cząstek stałych, 
w który wyposażonych jest już bli­
sko 150 tysięcy samochodów fran­
cuskiej marki.

Z rozwiązań technicznych, które 
dostępne będą w modelu C4 warto 
zauważyć system ostrzegający kie­
rowcę przed przypadkową zmianą 
pasa ruchu podczas jazdy na auto­
stradzie. Umieszczony w siedzeniu 
specjalny mechanizm zaczyna wi­
brować z jednej lub drugiej strony

w zależności od kierunku prze­
mieszczania się pojazdu w lewo lub 
prawo (np. w sytuacji, gdy kierow­
ca zasnął). W nowym citroenie ofe­
rowane będ^ą również elementy 
stosowane zazwyczaj w modelach wyż- 
szej klasy, jak np. ogranicznik 
prędkości czy czujnik ciśnienia w 
kołach.

Większy truck
Prawdopodobnie tuż po wakacjach zaprezentowa­

ny zostanie zmodernizowany polonez truck. Samo­
chód ten otrzymał sterowany elektronicznie silnik 
Wysokoprężny Citroen DW8 B/L 4 o pojemności 1,9 
1 z komorą wstępną, o mocy 69 KM.

Rozstaw przednich kół trucka został powiększo­
ny o 36 mm, a zawieszenie o 25 mm.,W 2005 roku 
przód auta ma zostać przebudowany, jak również 
planowane jest wprowadzenie silnika benzynowe­
go z fabryczną instalacją LPG.

Według planu w fabryce Nysa Motor wyproduko­
wanych zostanie w tym roku około 200 pojazdów, z 
czego 50 w serii informacyjnej. W następnym roku 
produkowanych ma być ok. 290 sztuk miesięcznie, 
a docelowo produkcja ma wzrosnąć do 500 egzem­
plarzy. Polonez truck ma kosztować w przybliżeniu 
35 tys. zł.

Jaguar 
i Land Rover

Wyłączny importer i przedstawiciel marki Jaguar 
na Polskę - firma JLR Polska - z dniem 1 lipca br. 
została również wyłącznym importerem i przedsta­
wicielem marki Land Rover. Strategia JLR Polska 
zakłada w krótkim czasie rozbudowę sieci sprzedaży 
i serwisowej. Firma szuka aktualnie partnerów do 
współpracy w takich miastach jak: Poznań, Wrocław, 
Katowice, Gdańsk, Kraków, Szczecin, Białystok czy 
Rzeszów.

W ramach opracowanej strategii marketingowej 
JLR Polska stawia na autonomiczność obu marek, 
które reprezentuje. Oznacza to powstanie oddziel­
nych zespołów sprzedaży i serwisu, dopasowanych do 
indywidualnych potrzeb i wymagań jakościowych 
Land Rovera lub Jaguara.

Żmija dla Europy Firma motoryzacyjna z Wielkiej 
Brytanii, Prodrive Ltd., zakończy­
ła prace nad przystosowaniem 
amerykańskiego samochodu wy­
czynowego Dodge vipera SRT-10 do 
wymagań rynku europejskiego. 
Viper (z ang. żmija) trzeciej gene­
racji ma być dostępny od grudnia 
w ramach koncernu DaimlerChry­
sler.

DaimlerChrysler zakłada sprze­
daż kilkuset egzemplarzy vipera 
rocznie na Starym Kontynencie. 
Sportowe auto wyposażone jest w 
silnik V10 o pojemności 8,3 litra, 
który rozwija moc 500 KM. W celu 
dostosowania modelu do wyma­
gań europejskich, firma Prodrive 
zmodyfikowała ponad 50 elemen­
tów Dodge’a. Warto przypomnieć, 
że wcześniejsze wersje vipera 
sprzedawane były w Europie w 
latach 1993-2001 pod marką 
Chrysler.

Nowe kształty fabii
Od sierpnia Skoda Auto wpro- 
adza do sprzedaży restylizowa- 
^ Wersję modelu fabia na rok 

^ °delowy 2005. Dokonane zmia- 
kT °kejmują zarówno nowe wnę- 

2e> jak i szereg elementów nad­
wozia.

Skoda fabia 2005 ma nowy 
2edni zderzak o bardziej zaokrą- 

Utaicie. Inaczej też zapro- 
dol °^ane zostały umieszczone w 
trznej części otwory wlotu powie­
wów • • ^docznych zmian należą 

nowe elementy grilla oraz 
ge tylne lampy. 

tr? Poro nowości we wnę- 
^ u fabii. Obejmują one 
dzii!' wygląd deski roz- 
kó 'z;j.(w tym wskaźni- 
t6tl C dzięki czemu model 
d0 n ardziej upodobnił się 
SknV.0Z0>stałych w gamie 
gorw^OWy’ bafdziej er- 

1CZny kształt ma kie- 
r2ys.lca- We wnętrzu wyko- 
riąj a^° zupełnie nowe mate 
8ją 0ry tapicerki (poza wer-

Modyfikacjom uległo również 
wyposażenie auta. Oferowane są 
np. jako dodatkowo wyposażenie 
samopoziomujące światła kseno- 
nowe oraz czujnik parkowania. 
Skoda zdecydowała się też na 
zmianę wersji wyposa­
żeniowej com­
fort na am­

biente. Na lokalnym rynku fabia 
dostępna jest w następujących 
wersjach wyposażeniowych: ju­
nior, easy, classic, ambiente, 
elegance oraz RS (wersja spor­

towa).

-
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20 mld dolarów w sporcie!
Rocznie na całym świecie w 

sport inwestowanych jest ponad 
20 mid dolarów, w tym około pięć 
mld wyłącznie w krajach Unii Eu­
ropejskiej, poinformował Mike 
Reynolds, dyrektor Instytutu 
Sponsoringu Sportu w Londynie.

W warszawskiej Akademii Wy­
chowania Fizycznego odbyły się 
warsztaty prasowe, których jed­
nym z tematów był sponsoring 
sportowy.

W światowym sporcie obok fun­
duszy oficjalnie przeznaczanych na 
ten cel z budżetów państw, poja­
wiają się środki pozyskiwane od 
sponsorów. W większości państw 
środki sponsorskie są wyższe niż 
dotacje budżetowe. Tak jest m.in. 
w Wielkiej Brytanii, gdzie tylko w 
ubiegłym roku sponsorzy przeka­
zali wszystkim instytucjom zwią­

zanych ze sportem (wyczyn, rekre­
acja, sport dzieci i młodzieży) kwo­
tę 440 min funtów.
- To ponad 15-krotny wzrost w 

porównaniu z okresem sprzed 20 lat 
- powiedział Mike Reynolds. - Nie 
ma w tym jednak nic dziwnego, 
sponsoring sportowy rozwija się 
bardzo dynamicznie, nawet w kra­
jach trzeciego świata.

- Powody, dla których sport po­
trzebuje funduszy sponsorskich są 
oczywiste - bez nich. w wielu pań­
stwach nie byłoby możliwości jego 
uprawiania i dalszego rozwoju - 
podkreślił Reynolds.

Dwadzieścia lat temu liczącymi 
się sponsorami były przedsiębior­
stwa tytoniowe i alkoholowe. Dzi­
siaj, w związku z wprowadzonymi 
w wielu krajach ograniczeniami 
dotyczącymi możliwości reklamo­
wania poprzez sport takich wyro­

bów, na czele listy liderów sponso­
ringu są korporacje finansowe, 
banki, firmy produkujące artyku­
ły spożywcze, sportowe, koncerny 
motoryzacyjne, telekomunikacyj­
ne, przedsiębiorstwa działające w 
sektorach usług turystycznych i 
rozrywkowych.

Według Reynoldsa, w sponsorin­
gu sportowym jest jednak sporo 
problemów. Generalnie sponsorzy 
pragną być łączeni wyłącznie z dys­
cyplinami popularnymi (piłka noż­
na, sporty motorowe, tenis, nar­
ciarstwo), w innych, mniej widowi­
skowych dyscyplinach, pozyskanie 
środków jest trudniejsze. Podobnie 
jest w przypadku poszczególnych 
zawodników - zdobycie sponsorów 
dla uzyskujących doskonałe wyni­
ki zawodników z mniej popular­
nych dyscyplin jest często niemoż­
liwe.

Hiszpanie <hcq mieć 

własnych ochroniarzy
Hiszpanie chcą mieć w Atenach podczas igrzysk 

olimpijskich własny oddział policji, który będzie 
czuwał nad bezpieczeństwem sportowców z tego 
kraju.

Według informacji rzecznika prasowego, hiszpań­
skim sportowcom będzie towarzyszyć 13 agentów 
ochrony. Zaprzeczył on, że ta decyzja ma związek z 
obawą przed atakiem terrorystycznym ze strony Al- 
-Kaidy.
- Tb pierwszy przypadek, że hiszpańscy policjanci 

jadą wraz z ekipą na igrzyska olimpijskie. Ale agen­
ci ochrony towarzyszyli naszym sportowcom już pod­
czas piłkarskich mistrzostw Europy czy świata - po­
wiedział rzecznik ministerstwa spraw wewnętrz­
nych.
- Zadaniem naszych funkcjonariuszy będzie współ­

praca i koordynacja działań greckich policjantów, któ­
rzy będą chronić hiszpańskich sportowców - dodał 
rzecznik.

Strona hiszpańska nie chciała ujawnić, czy policjan­
ci będą uzbrojeni. Organizatorzy igrzysk stanowczo 
podkreślają, że zagraniczni ochroniarze nie mogą być 
uzbrojeni. Podczas igrzysk olimpijskich w Atenach i 
okolicy nad bezpieczeństwem czuwać będzie około 70 
tys. osób.

Carlos Moya 
z medalem

Prezydent Chorwacji Stipe Mesie nagrodził hisz­
pańskiego tenisistę Carlosa Moyę medalem honoru 
za pomoc w promowaniu kraju powstałego po rozpa­
dzie Jugosławii.
- Moya od wielu lat wraca do Umag. Przyjeżdżał 

tu nawet wtedy, kiedy w naszym regionie toczyła się 
jeszcze wojna. W ten sposób udowodnił, że jest praw­
dziwym przyjacielem naszego kraju i jego mieszkań­
ców - powiedział Mesie podczas ceremonii w prezy­
denckim pałacu w Zagrzebiu.

W tym tygodniu Moya po raz dziesiąty wystąpił 
w turniejuATP na twardych kortach w chorwackim 
Umag (z pulą nagród 400 tys. euro). W pierwszej 
rundzie pokonał tenisistę gospodarzy Roko Kamau- 
sica 6-4,6-4. Hiszpan cztery razy triumfował w tej 
imprezie - w 1996 roku i w ostatnich trzech sezo­
nach.

Turniej w Umag jest rozgrywany w ramach cyklu 
ATP Tbur od 15 lat, ale w latach 1991-95 organiza­
torzy mieli poważne problemy z obsadą imprezy.

Moya, który 28 sierpnia będzie obchodził 28. uro­
dziny, wygrał w karierze 17 turniejów, ale nigdzie - 
poza Umag - nie udało mu się triumfować więcej niż 
dwa razy (dwa razy wygrał w Buenos Aires). Od­
niósł jedno wielkoszlemowe zwycięstwo, na kortach 
ziemnych im. Rolanda Garrosa w Paryżu.

14-latek 
sędziuje mecze 
koszykówki

14-letni Kubańczyk Jose Alliet 
Rovira chce zostać najmłodszym 
międzynarodowym koszykarskim 
arbitrem. Na razie Rovira sędzio­
wał mecze koszykówki w kategorii 
12-16 lat w mistrzostwach szkół 
podczas kubańskiej olimpiady dla 
młodzieży.

Mający zaledwie 152 cm Rovira 
„karierę” sędziowską rozpoczynał 
w 2003 roku w Guantanamo pro­
wadząc szkolne mecze koszykówki 
w kategorii 11-12-latków.

Otrzymał wówczas dyplom i za­
pewnienie, że będzie mógł uczest­
niczyć w kursie dla sędziów. Nie­
dawno kurs ten ukończył. Jose Al- 
liera Rovira powiedział jednemu z 
hawańskich dzienników - Juven- 
tud Rebelde, że chce pójść w ślady 
starszego brata, sędziującego me­
cze w kategoriach młodzieżowych, 
który zginął tragicznie w wypadku 
samochodowym. W listopadzie Ro­
vira będzie sędziował zawody Pu­
charu Interkontynentalnego, które 
odbędą się w Hawanie.

Buty piłkarskie firmy Adidas New David Beckham Limited Edition Pre- 
datorPulse wyprodukowane zostały na indywidualne zamówienie w licz­
bie 723 par, z których każda kosztuje 723 dolary.

Fot. PAP

Kosztowna walka z insektami
Sportowcy i kibice, którzy przybędą na Olimpiadę do Aten będą chro­

nieni przed krwiopijcami-komarami przez organizatorów, którzy wydali 
na program destrukcji tych owadów aż 300 tysięcy euro. Główny stadion 
olimpijski, wioska olimpijska oraz nabrzeże są wśród 5 centralnych 
miejsc, gdzie zostanie psiknięty organiczny pescytyd zwalczający te kre­
atury.
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Co dalej z karierą Joanny Brodzik?

Na życiowym zakręcie
Joanna Brodzik (31) stała się ofiarą swojego sukcesu. Papa­

razzi śledzą każdy jej krok. Media rozpisują się o jej kolejnych 
romansach, a nawet o... ciąży, której nie ma. Lecz zapewne nie 
tylko to spędza aktorce sen z powiek. Zdaje się, że towarzyszy 
jej także troska o przyszłość, a przede wszystkim tęsknota... za 
nową miłością.

Jej udziałem jest najbardziej 
oszałamiająca kariera aktorska w 
Polsce od wielu, wielu lat. Rola 
zwariowanej Kasi w sitcomie „Ka­
sia i Tomek” (reż. Jurek Bogaje­
wicz) przyniosła Joannie Brodzik 
popularność, spore pieniądze, na­
grody (m.in. Wiktora) i niezależ­
ność, ale też utratę prywatności. 
Najpopularniejsza Polka w Inter­
necie (następna po niej jest Maria 
Konopnicka) znalazła się na życio­
wym zakręcie.

Odkąd jeden z paparazzich 
uchwycił ją w obiektywie, jak - 
wracając z nocnej imprezy w sto­
łecznym klubie Paparazzi (nomen 
omen?) - wylądowała na chodniku 
pod swoim domem, a potem na 
okładce ogólnopolskiego dzienni­
ka, chodzi nadąsana i ukrywa się 
za okularami przeciwsłonecznymi. 
Nie kryje, że ma dość dziennikarzy 
i fotoreporterów, nazywając ich 
obrąźliwie pasożytami.

. - Śledzono mnie i wykorzystano 
prywatne sytuacje do zrobienia 
zdjęć z ukrycia. Potem opatrzono je

niezgodnym z prawdą komenta­
rzem, który postawił mnie w świe­
tle niezwykle krzywdzącym. Nie 
zamierzam się z tego tłumaczyć. 
Sprawą zajmuje się adwokat - za­
powiedziała popularna aktorka.

Incydent, który wydarzył się pod 
jej domem, skwitowała jednym 
zdaniem:

- Po kilkunastogodzinnej podróży 
z wakacji zasłabłam... (...) To jest 
prywatna sprawa każdego człowie­
ka, co robi pod swoim domem.

Nie wyjaśniła jednak, czy była 
pod wpływem alkoholu. W środo­
wisku show-biznesu mówi się na­
tomiast, że wskutek wspomnianej 
publikacji Joanna Brodzik utraci­
ła korzystny kontrakt reklamowy.

Telefon milczy
Generalnie ostatnio humor nie 

bardzo jej dopisuje. Owszem, poja­
wia się na publicznych imprezach, 
ale z nosem zwieszonym na kwintę. 
Była jedyną artystką na tegorocz­
nym festiwalu gwiazd w Międzyz­

drojach, która potrzebowała osobi­
stego bodyguarda (a np. Małgorza­
ta Kożuchowska, Danuta Sten- 
ka czy Edyta Jungowska spokoj­
nie poradziły sobie bez ochrony). 
Zgodziła się nawet na sesję fotogra­
ficzną przy słynnym basenie hotelu 
Amber, lecz jej wzrok utkwiony był 
w buty, a na twarzy gościł uśmiech 
szyderstwa. Tfen sam zresztą, który 
wcześniej demonstrowała na Festi­
walu Dobrego Humoru w Gdańsku.

Wydaje się, że sen z powiek może 
aktorce .spędzać także obawa o 
przyszłość. Zdjęcia do „Kasi i Tom­
ka” zakończyły się w grudniu ubie­
głego roku, a o nowych rolach ani 
słychu, ani widu. Lew Rywin, zna­
ny producent filmowy i bohater 
największej afery w Polsce zara­
zem, już w momencie startu tego 
sitcomu przepowiedział, że trudno 
będzie odnaleźć się aktorce na pol­
skim rynku filmowym po tak wyra­
zistej roli Kasi. Niewykluczone, że 
miał rację. W każdym razie kolej­
ne propozycje zawodowe nie nad­
chodzą, a telefon dzwoniący jeszcze 
niedawno non stop zamilkł.

Czy to przyjaźń, 
czy to kochanie?

Następna sprawa to życie uczu­
ciowe Joanny Brodzik, które rów­
nież jest dalekie od ideału. W

styczniu ubiegłego roku serialowa 
Kasia rozstała się z aktorem Bar­
tłomiejem Świderskim (31), 
znanym m.in. z telenoweli „Samo 
życie”. Ich związek trwał blisko 
cztery lata. Wtedy aktorka zosta­
ła stałą bywalczynią warszaw­
skich pubów. Często tańczyła w 
nich do upadłego, stąd co i rusz 
pojawiały się plotki ojej kolejnych 
romansach, m.in. z obiecującym 
aktorem Borysem Szycem (26). 
Aż w końcu zaczęto ją łączyć z se­
rialowym Ibmkiem, czyli Pawłem 
Wilczakiem (39). Oni nie komen­
tują tych pogłosek: ani ich nie po­
twierdzają, ani też niczego nie de­
mentują. Za to niemal wszędzie 
bywają razem. A Wilczaka widzia­
no nawet rankiem, jak wynosił 
śmieci z jej mieszkania... Co jed­
nak niekoniecznie musi oznaczać, 
że stanowią parę. Coraz więcej ar­
gumentów przemawia za tym, że 
Joanna Brodzik i Paweł Wilczak 
są raczej tylko przyjaciółmi. Bo 
niby dlaczego mieliby ukrywać 
swój związek przed światem? Naj­
wyraźniej domysły i prasowe spe­
kulacje, czy aktorzy - podobnie jak 
ich bohaterowie z sitcomu - staną 
na ślubnym kobiercu, są im na 
rękę. W ten sposób oboje mogą na 
przykład ukrywać pustkę uczucio­
wą, jaka gości w ich sercach, a z

której nie bardzo chcieliby się tłu­
maczyć w mediach.

Wygląda więc na to, że Joannie 
Brodzik przydałby się jakiś prze­
łom w życiu. Nowa rola, nowy

mężczyzna?... A pewnie najchęt­
niej i jedno, i drugie.

MAGDALENAADAMSKA 
Na zdjęciu: Joanna Brodzik i Pa­

weł Wilczak w „Kasi i Tomku”

Piosenkarka 

Fiolka Najdenowkz 

wylądowała w talk-show

Kontrowersyjnej wokalistce Fiolce 
Najdenowicz, znanej z gadulstwa i 
zaraźliwego śmiechu, powierzono 
prowadzenie codziennego talk-show 
w TV 4. Program „Ja tylko pytam” 
ma mieć charakter otwartego stu­
dia, do którego można wpaść i poga­
dać. Artystka będzie poruszała w 
nim tematy z najróżniejszych sfer 
życia: od obyczajów, przez life-style, 
do show-biznesu. Jej gośćmi będą 
osoby znane i łubiane, jak również 
kontrowersyjne i nielubiane oraz 
zwykli ludzie o niezwykłych do­
świadczeniach.

Program trafi na antenę w połowie 
września br. Ma być emitowany od po­
niedziałku do piątku o godz. 19.00 i 
trwać około 45 minut.

Weronika Rosati i Maria Niklińska 
nie chcą do „Baru"!

Piąta edycja „Baru” opierać się ma - przynaj­
mniej w założeniach twórców tego reality show 
i Telewizji Polsat - na dzieciach sławnych osób. 
Tymczasem - jak się okazuje - pociechy gwiazd 
wcale nie pchają się do tego kontrowersyjnego 
programu, a wprost przeciwnie - nie chcą mieć 
z nim nic wspólnego.

Udziału w „Barze” odmówiła już 20-letnia 
Weronika Rosati, córka polityka Darius za Ro- 
satiego i projektantki mody Teresy Rosati, na 
co dzień studentka łódzkiej Filmówki; 21-let- 
nia Maria Niklińska, córka Jolanty Fajkow- 
skiej, a jednocześnie studentka Akademii Tfe- 
atralnej w Warszawie, oraz 33-letni Rafał Ol­
brychski, syn Daniela Olbrychskiego.

„Nie” producentom „Baru” nie powiedziała 
jeszcze (co jednak wcale nie znaczy, że nie po­
wie) 21-letnia Karolina Borkowska, córka ak­
tora Jacka Borkowskiego, która w tym roku 
po raz trzeci nie dostała się na wymarzony wy­
dział aktorski (studiuje zaocznie dziennikar­
stwo).

Nie wiadomo więc, czy oryginalny skądinąd 
pomysł twórców „Baru” nie spali na panewce. 

Na zdjęciu: Karolina Borkowska

Krzysztof Ibisz 
miał kraksę!
O wielkim szczęściu może mówić 39-letni gwiazdor Telewizji Polsat 

Krzysztof Ibisz. Cudem uszedł z życiem z bardzo poważnego wypadku 
samochodowego, jaki przydarzył mu się nieopodal Białobrzegów. Jak 
poinformowała policja, po stronie popularnego dziennikarza i prezen­

tera nie ma żadnej 
winy. Zgodnie z 
przepisami prowa­
dził swoją hondę, 
gdy nagle, z prze­
ciwległego pasa, 
z ogromną pręd­
kością, wyjechał 
Volkswagen passat. 
Doszło do czołowe­
go zderzenia, w wy­
niku którego oba 
auta zostały do­
szczętnie rozbite.

Pasażer volkswa- 
gena zginął na 
miejscu. Ranny zo­
stał kierowca pas­
sata, który dopro­
wadził do wypad­
ku. Jechał z nad­
mierną prędko­
ścią, a oprócz tego 
wyprzedzał w nie­
dozwolonym miej­
scu.

Obrażenia odnio­
sła też matka 
Krzysztofa Ibisza. 
Sam prezenter do­
znał tylko niegroź­
nych potłuczeń.

Natalia
Oreiro
w rosyjskim 
serialu

Natalia Oreiro, gwiazda argentyńskich telenowel, która również w 
Polsce ma duże grono wielbicieli, podpisała kontrakt z rosyjską telewi­
zją. Umowa dotyczy dwunastoodcinkowego serialu, w którym aktorka 
ma zagrać jedną z głównych ról.

Oreiro jest w Rosji bardzo popularna, a tamtejsi fani nazywają ją „na­
szą Nataszą” lub „rosyjską Matrioszką z Buenos Aires”. Nic więc dziw­
nego, że Natalia Oreiro czuje się w Rosji jak w domu. - Nie widzę różni­
cy między moimi fanami z Rosji i Argentyny - mówi aktorka. - Może tylko 
w Rosji ludzie wiedzą o mnie więcej niż w Argentynie. W Rosji czuję, że 
dotykam nieba.

Michał Milowicz 
został restauratorem

Michał Milowicz, aktor, piosenkarz i tancerz w jednym, widow­
ni telewizyjnej znany przede wszystkim z roli Cezarego Cwał- 
-Wiśniewskiego w sitcomie „Sąsiedzi”, otworzył w centrum War­
szawy klub muzyczny połączony z restauracją. Lokal polskiego 

i Presleya nazywa się „Maska”, a więc identycznie jak knajpa 
m aktora Tadeusza Huka, która od lat z powodzeniem funkcjonu- 

yf je w Krakowie.
__________ _______________  .. ■ - . ____________ —-—
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Bałtyk gładki jak stół
Najważniejsza 

impreza żeglarstwa 
deskowego w tym roku na świecie roz­
grywana w Łebie, nie przebiega po 
myśli organizatorów mistrzostw i 
uczestników, którzy zamiast śmigać 
na desce z żaglem po falach, opalają 
się, grają na plaży w siatkówkę. Do 
piątku rozegrano zaledwie dwa wy­
ścigi, a to za mało żeby ustawić kla­
syfikację tak ważnej imprezy. Jeszcze 
W środę biuro prasowe mistrzostw 
podało, że Dorota Staszewska w wy­
ścigu kobiet była pierwsza, wyprze­
dzając mistrzynię świata z ubiegłego 
roku Brytyjkę Christine Johnston 
oraz utytułowaną Szwajcarkę Karin 
Jaagi. Niestety, w czwartek się oka­
zało, że tego wyścigu sędziowie nie 
Uznali. Na pocieszenie odbył drugi z 
Wyścigów, w którym zmagała się zło­
ta flota. Zwyciężył Włoch Andrea

Cucchi przed mistrzem świata z 2001 
i 2002 roku Kevimnem Pritchardem 
(USA), a na trzecim miejscu upla­
sował się młodzieżowy mistrz świa­
ta (2002 rok)' i aktualny mistrz Pol­
ski w Formule Windsurfing Michał 
Polanowski (Polska). Na czwartym 
miejscu dość nieoczekiwanie zna­
lazł się drugi z Polaków Kasper Or­
kisz. -Popłynąłem trochę za daleko 
na pierwszym halsie. Byłem zbyt bli­
sko brzegu i niemal stanąłem w miej­
scu. Straciłem wtedy kilka pozycji - 
mówi Polanowski. Zgodnie z regula­
minem powinny się odbyć co naj­
mniej 3 z 15 zaplanowanych biegów. 
Dzisiaj (sobota) mistrzostwa po­
winny się zakończyć. Gdy jednak 
znów nie dmuchnie wiatr, to w rezer­
wie pozostaje jeszcze niedziela i 
miejmy nadzieję, że w końcu deska- 
rze wypłyną w morze, (mar)

Skromna wygrana Realu
Piłkarze Realu Madryt, rywala Wisły Kraków w 3. rundzie 

kwalifikacyjnej Ligi Mistrzów, przebywają na zgrupowaniu 
w Alicante. W sparingowym meczu „Królewscy” odnieśli 

skromne zwycięstwo nad beniaminkiem hiszpańskiej ekstraklasy, zespo­
łem Getafe 1:0 (0:0). Gola zdobył w 77. minucie Fernando Morientes.

Zespół Realu wystąpił w składzie: Casillas - Salgado, Samuel, Helgu- 
era, Roberto Carlos - Beckham, Pavon (76. Celades), Guti (62. Nunez), 
Solari (62. Raul Bravo) - Raul (62. Morientes), Ronaldo, (jak)

Awans niewykluczony
Trzecioligowi piłka­

rze kończą w najbliższy 
weekend letnią prze­

rwę. Jedynym przedstawicielem re­
gionu koszalińskiego na tym szczeblu 
rozgrywek jest Kotwica Kołobrzeg. 
Piłkarze znad Parsęty rozpoczną se­
zon na własnym boisku, meczem z 
Turem Turek (sobota, godz. 17.00).

W nowych rozgrywkach zespół Ko­
twicy poprowadzi Grzegorz Lewan­
dowski, który będzie łączył obowiąz­
ki szkoleniowe z występami na bo­
isku. Podobnie było w poprzednim 
sezonie, gdy z powodzeniem taką 
samą rolę pełnił Piotr Dubiela. Tfen 
ostatni zamierza skupić się wyłącz­
nie na boiskowych występach. Obąj 
wymienieni rutyniarze powinni sta­
nowić kręgosłup zespołu Kotwicy. Le­

wandowski będzie dyrygował defen­
sywą, a znakomity wykonawca sta­
łych fragmentów gry Dubiela powi­
nien być silnym punktem drugiej li­
nii.

Po udanym sezonie 2003/2004, w 
którym Kotwica była bliska gry w 
barażach o II ligę, zespół nie tylko że 
nie został osłabiony, ale skład uzupeł­
niło kilku wartościowych zawodników. 
Przednie formacje zyskały dwóch by­
łych piłkarzy Gwardii Koszalin, Arka­
diusza Gosika i Romana Grodzickie­
go. Duetten z dobrej strony prezento­
wał się w sparingach, a w meczu Pu­
charu Polski z Victorią Września (4:0) 
zdobyli wszystkie gole (Gosik popisał 
się hattrickiem). Do drużyny dołączyli 
też wychowanek koszalińskiego Ba­
łtyku Stefan Olejnik (ostatnio Arnica

Kadra Kotwicy Kołobrzeg
Bramkarze: Artur Tłoczek (1973), Karol Drab (1981), Olgierd Wasi­

lewski (1986)
Obrońcy: Grzegorz Lewandowski (1969), Marcin Muzyczuk (1980), 

Robert Kubowicz (1978), MichałTymek (1985), Marcin Wawiórko (1984)
Pomocnicy: Piotr Dubiela (1971), Roman Grodzicki (1980), Piotr 

Michalak (1978), Patryk Halaburda (1978), Wojciech Polakowski (1974), 
Stefan Olejnik (1985)

Napastnicy: Robert Sylwesiuk (1983), Łukasz Bednarek (1982), Gra­
cjan Szymański (1980), Kamil Jakubiak (1976), Arkadiusz Gosik (1976), 
Łukasz Hinc (1984).

Wronki) i Łukasz Hinc (Dariovia Da­
rłowo). Wymienieniona czwórka po­
winna zrekompensować poniesione 
straty. Kotwicę opuścili: Tbmasz Bu­
kowski, Paweł Gębicki, Łukasz Łuka­
sik, Ernest Matusewicz i Stanisław 
Ruszczak.

Silny kadrowo zespół Kotwicy po­
winien walczyć o miejsca w górnej 
części ligowej tabeli. Trudno jednak 
powiedzieć, czy włączy się do rywa­
lizacji o awans do II ligi. Wszystko 
zależeć będzie od finansów, a z tymi 
na razie - niejako tradycyjnie - nie 
jest najlepiej. Ligowe potyczki koło- 
brzeżanie przeplatać będą wystę­
pami w grupowych rozgrywkach Pu­
charu Polski. Rywalami będą dwie 
pierwszoligowe jedenastki -Arnica 
Wronki i Zagłębie Lubin - oraz spad- 
kowicza z ekstraklasy Górnik Pol­
kowice.

Przed pierwszym ligowym meczem

G. Lewandowski ma lekki ból głowy. 
Powodem są kontuzje dwóch podsta­
wowych piłkarzy: Wojciecha Polakow­
skiego i Patryka Halaburdy. Szkole­
niowiec Kotwicy liczy jednak, że szyb­
ko wrócą do pełni sił. I bez nich jed­
nak stadion przy ul. Śliwińskiego po­
winien być twierdzą trudną do zdoby­
cia. (jak)

Fot. Karol Skiba

1. kolejka
Kotwica Kołobrzeg - Tur Tu­

rek, Odra Chojna - Obra Kościan, 
Unia Janikowo - Arnica II Wronki, 
Lech II Poznań - Warta Poznań, 
TKP Toruń - Flota Świnoujście, 
Chemik Bydgoszcz - Mieszko 
Gniezno, Unia Tczew - Lechia 
Gdańsk. Pauzuje Kaszubią Ko­
ścierzyna.

KRÓTKO

SIATKÓWKA
■ W dwóch ostatnich meczach 

towarzyskich przed wylotem do 
Aten, olimpijska reprezentacja Pol­
ski mężczyzn pokonała w Szczyr­
ku Australię 3:0 (25:19, 25:22, 
25:21) i 3:0 (25:22, 26:24, 25:17).

■ Drugiej porażki z reprezen­
tacji Chin doznały polskie siat­
karki. Podobnie jak w pierwszym 
meczu uległy rywalkom 0:3 
(15:25,17:25,17:25). W rozegra­
nych dwóch dodatkowych setach 
również górowały zawodniczki 
Chin, wygrywając 25:17, 15:13.

ŻUŻEL__________________
■ Polscy żużlowcy awanso­

wali do finału Drużynowego Pu­
charu Świata. W turnieju barażo- 
wym, w Poole (Wielka Brytania), 
nasi żużlowcy zajęli drugie miej­
sce. Zwyciężyli broniący tytułu re­
prezentanci Szwecji, odpadli 
natomiast Australijczycy i Czesi. 
W finale, który rozegrany zosta­
nie w sobotę w Poole, przeciw­
nikami Polaków będą zawodni­
cy z Wielkiej Brytanii, Danii i 
Szwecji, (jak)

Puchar Polski w narciarstwie wodnym

Akrobacje na Trzesiecku
W sobotę i niedzielę (7-8 bm.) na 

jeziorze Trzesiecko w Szczecinku ro­
zegrany zostanie Puchar Polski w 
narciarstwie wodnym oraz Memoriał 
im. komandora Erwina Bednera - 
jednego z prekursorów tej dyscypli­
ny w Polsce. W zawodach wezmą 
udział czołowi polscy narciarze i nar­
ciarki wodne, a także goście z zagra­
nicy. Zmierzą się oni w trzech konku­
rencjach: slalom, jazda figurowa oraz 
skoki narciarskie do wody.

W trakcie ubiegłorocznych zawo­
dów z cyklu Pucharu Polski rozgry­
wanych w Szczecinku padły trzy re­
kordy kraju - oba w kategorii jazdy 
figurowej. W tym roku rywalizacja 
zapowiada się równie emocjonująco. 
Dla kibiców i mieszkańców Szczecin­
ka organizatorzy przygotowali sze­
reg dodatkowych atrakcji. Będzie 
można m.in. zobaczyć pokazy sko­
ków i akrobacji, a także wziąć udział 
w konkursach sponsora firmy Stan­
ley z atrakcyjnymi nagrodami. Dla 
najmłodszych przewidziano zorgani­
zowanie minizawodów w narciar­
stwie wodnym. Oczywiście, pod 
okiem instruktorów. Zgłoszenia będą 
przyjmowane w biurze Ośrodka

Sportu i Rekreacji w Szczecinku w 
dniu imprezy. Wieczorem na de­
skach muszli koncertowej wystąpią 
m.in. kabaret PAKA oraz popularny 
obecnie zespół Sistars.

Zawody rozpoczną się w sobotę o 
godz. 9.00, dwugodzinnymi elimina­
cjami w slalomie. W godz. 
11.30-14.00 prowadzone będą elimi­
nacje w jeździe figurowej, a następ­
nie (14.30-16.00) odbędą się wspo­
mniane zawody dla dzieci. W drugim 
bloku rozegrane zostaną finały jaz­
dy figurowej (od godz. 16.00) i slalo­
mu (od 18.30). Od godz. 19.00 odby­
wać się będą konkursy oraz imprezy 
kulturalne (koncert orkiestry sakso­
fonowej - muszla koncertowa, wy­
stęp Kabaretu PAKA i kino letnie).

Już o godz. 9.00 w niedzielę roz­
pocznie się finał Pucharu Polski w 
slalomie. Następnie w godz. 
11.00-16.00 podziwiać będzie moż­
na skoki narciarskie, a od godz. 17.00 
do 19.00 pokazy skoków i akrobacji. 
Dekoracja zwycięzców rozpocznie się 
o godz. 18.30, a po jej zakończeniu 
kibiców czeka kolejna porcja konkur­
sów i na zakończenie o godz. 19.30 
koncert Sistars. (jak)

Osłabiony Darzbór i Astra
W sobotę i niedzielę 

inauguruje rozgrywki 
IV liga piłkarska - grupa szczeciń­
ska. Wczoraj prezentowaliśmy be- 
niaminków rozgrywek - zespoły 
Drawy Drawsko Pomorskie i Leśni­
ka Rossę Manowo - dziś kolej na 
drużyny, które rywalizować będą na 
czwartym froncie kolejny sezon: 
Darzbór Szczecinek i Astra Ustronie 
Morskie.

Zespół ze Szczecinka zakończył 
miniony czwartoligowy sezon na trze­
cim, najwyższym miejscu spośród 
drużyn regionu koszalińskiego. Do 
nowych rozgrywek Darzbór przystą­
pi w dość mocno zmienionym skła­
dzie. Przede wszystkim z zespołem 
nie pracuje już trener Tadeusz Dat- 
ta, a nowym pierwszym został Lech 
Pałka. Z zespołu odszedł również jego 
najlepszy strzelec Grzegorz Kasz- 
czyc, który wyjechał do Francji. Tb 
duża strata dla Darzboru. W kadrze 
na sezon 2004/2005 nie ma równie 
bramkostrzelnego zawodnika. Pro­
blemy zdrowotne mają w dodatku 
napastnicy, 23-letni Radosław Bę­
ben i jego rówieśnik Jarosław Ada­
mowicz. Być może objawieniem bę­
dzie pozyskany z Zawiszy Grzmiąca

ŁKS z „dzikq kartqff
Wydział Gier i Dyscypliny Polskiego Związku Koszykówki 

—. poinformował o przyznaniu ŁKS Łódź „dzikiej karty” do roz­
rywek I ligi mężczyzn. Zespół ten w 1. kolejce nowego sezonu (18 wrze­
nia) zagra z Kotwicą w Kołobrzegu. Koszykarze ŁKS zajmą miejsce 
spadkowicza z ekstraklasy, Startu Lublin, który wycofał się z rozgrywek 
* ligi. Miejsce ŁKS w II lidze zajmie AZS Gliwice, (jak)

Trójki pod koszem
W ramach akcji 

_ „Bezpieczne wakacje”
w koszalińskiej Śzkole Podstawo­
wej nr 9 przy ul. Powstańców Wiel­
kopolskich od poniedziałku (9 bm.) 
rozgrywane będą codziennie tur­

nieje trójek koszykarskich wszyst­
kich roczników. Rozgrywki prowa­
dzone będą w godz. 10.00-12.00. 
Szczegółowych informacji telefo­
nicznie udziela Aneta Saganow­
ska (0503-331-029). (jak)

^POKOJOWE 54,9 mkw. - wieżowiec 
^Piętro, Koszalin, 0-604-422-325.

^POKOJOWE Borne Sulinowo 
m po remoncie IV piętro. 

ćŁgOO zł. 0604-445-502._______

^POKOJOWE parter 70 m kw. (vis­
a's sądu) po generalnym remon- 

J.e> pełna sieć komputerowa na 
£'Uro lub podobne 660-184-764
'<®Powski@tin.it

Wyrazy szczerego 
współczucia

Panu
Adamowi Miksa

2 powodu śmierci OJCA 
składa

Prezydent Miasta oraz 
pracownicy 

Urzędu Miejskiego 
w Koszalinie

KB-1118

3-POKOJOWE parter, 0-94/ 
346-88-81.__________________

ASTRA 1.6 kombi (1992) niebie­
ski metalik, 8.200 + rejestracja. 
0695-626-936.________________

AUDI 4 1,8 1996 150 tys. tel. 
35-810-96; 605-306-706.

AUDI B-4 (1991) stan idealny, tanio, 
0602-772-231._________________

AUTA z windykacji. Koszalin, Poł- 
czyńska 64 („Trans-Car”).________

CLIO (1991) 5-drzwiowy, tanio, 
0602-772-231._________________

DAWID Kołobrzeg 607-069-131.

DZIAŁKA budowlana (5000 m) 
Niekanin 692-855-776.__________

KUPIĘ dobrej klasy zegarek - zegar. 
Tel. 0603-464-314, (0-94)34-35-228.

KUPIĘ lawetę. 0604-295-726.

KURKI nioski 2-miesięczne. Lule- 
wice 8, (094)312-27-30._________

LANCIA (1993) 5-drzwiowa, 2.600. 
0602-772-23-1._________________

MATIZ style (2000). 0601-93-63-07.

MERCEDESY sprowadzamy. 
0508-187-888.________________

MOTOCYKL WSK, MZ, kupię, 
31-86-366.___________________

PASSAT 1,9D 1993 602-640-682.

PASSAT kombi (1992) 8.600. 
0607-442-921.________________

POKOJOWE do 30 lat, (0-94) 
340-20-54.__________________

POLO 1.4D (91); golf II 1.6 (90). 
0508-68-94-48.____________ _

POTRZEBNA opiekunka do dziec­
ka ze znajomością języka angiel­
skiego lub francuskiego z aktual­
nym paszportem, 316-61-29.

PRZYJMĘ stolarza meblowego. 
0509-288-422, 0505-095-865.

PSZCZOŁY sprzedam. (094) 
36-64-434 (wieczorem).______

RENAULT 19 (1994) 5-drzwiowy 
p.p., tanio, 0602-772-231._______

SKLEP spożywczy. Białogard, 
0602-270-593._________________

STARE meble, atrakcyjny ob­
raz kupię. Tel. 0603-464-314, 
(0-94)34-35-228.____________

VECTRA (1996) 18.500. Punto 
(1996) 9.500. 0600-197-036.

VW golf (1991) tanio. 0602-772-231.

WYPRZEDAŻ posezonowa mebli 
ogrodowych „Orion” Gnieźnieńska 
43. 342-46-55.________________

ZATRUDNIĘ mgr. farmacji Szczeci- 
nek. 0603-550-386._____________

ZLECĘ transport kombajnu z Nie­
miec 35-15-741.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 5 sierpnia 
2004 roku odszedł od nas kochany Mąż, Tatuś, 

Brat, Dziadek, Teść, Szwagier, Zięć i Wujek 
śp.

Edmunt Czapliński
członek WOPR-u

Ceremonia pogrzebowa rozpocznie się 9.08.2004 
roku o godz. 11.00 w kaplicy na Cmentarzu 

Komunalnym w Koszalinie.
Pogrążona w smutku rodzina.

GB-3299,

Nadleśnictwo Czarnohor
z siedzibą przy ul. Czarnobór 1,78-400 Szczecinek

ogłasza II przetarg pisemny nieograniczony na sprzedaż lokalu mieszkalnego (pu­
stostan) p.u. 55,00 mkw., budynku gospodarczego p.u. 16,50 mkw. oraz udział do 
108/1000 części w działce nr 216/31 o pow. całkowitej 0,5417 ha; obręb Mardin 
gm. Szczecinek; KW 34926. Cena wywoławcza 29.000,00 zł.
Oferty należy składać w siedzibie Nadleśnictwa do godz. 9.00 dnia 3-09-2004 r. Otwarcie ofert nastąpi o 
godz. 10.00 dnia 3-09-2004 r. Warunkiem udziału w przetargu jest wpłacenie wadium w wysokości 10% ceny 
wywoławczej na konto BGŻ S.A. Oddz. Szczecinek rachunek nr 45203000451110000000330550 do godz. 
9.00 dnia 3-09-2004 r. Nadleśnictwo zastrzega sobie prawo unieważnienia przetargu bez podania przyczyn. 
Szczegółowe informacje z pełnym ogłoszeniem można uzyskać w Dziale Administracyjno-Gospodarczym w 
siedzibie Nadleśnictwa.

GB-3302

Zbigniew Węglowski, który zdobył 
kilka goli w sparingach. Silną forma- 
cją powinna być za to obrona Darz­
boru. Wzmocnił ją najważniejszy z 
tegorocznych nabytków Darzboru, 
Grzegorz Kubiak, przez wiele lat 
podpora koszalińskiej Gwardii.

L. Pałka liczy, że jego podopieczni 
zakończą sezon w górnej części tabe­
li. Na inauguracji Darzbór zmierzy 
się na wyjeździe z Wybrzeżem Re- 
walskim Rewal (niedziela, godz. 
14.00).

Kadra Darzboru: bramkarze - 
Mariusz Fornal (rocznik 1982), Mar­
cin Stelmaszyński (85), Tbmasz By­
kowski (77); obrońcy - Krzysztof 
Bematek (74), Dariusz Bartolewski 
(71), Łukasz Borys (85), Marcin Dą­
browski (82), Seweryn Fijołek (84), 
Sebastian Sochalski (77), Michał 
Brzeziński (84), Zbigniew Fojut (84), 
Sebastian Głuszak (77), Jarosław 
Kozanecki (85), Grzegorz Kubiak 
(70); pomocnicy - Krzysztof Hrymo- 
wicz (83), Łukasz Mikołajewicz (82), 
Łukasz Moroza (86), Patryk Matias 
(86), Krzysztof Zakrzewski (83), Ka­
rol Sadzik (86), Radosław Bucho- 
wiecki (86), Daniel Kozłowski (85), 
Bartłomiej Gehrke (77); napastnicy 
- Jarosław Adamowicz (81), Rado­
sław Bęben (81), Kamil Chicewicz 
(86), Zbigniew Węglowski (84).

Ubiegłoroczny beniaminek IV ligi, 
Astra Ustronie Morskie, może mówić
0 udanym sezonie. Podppieczni grają­
cego trenera Roberta Zolika zajęli 4. 
miejsce w rozgrywkach. O powtórze­
nie tego wyniku w nowym sezonie nie 
będzie jednak łatwo. Zespół przetrze­
biły kontuzje. Gotowi do gry nie są 
środkowi pomocnicy Leszek Ristaua
1 Sławomir Konarski. Z tego samego 
powodu nie trenuje inny podstawowy 
zawodnik, Tbmasz Dutka. W trakcie 
letniej przerwy Astra nie dokonała 
znaczących transferów. W tej sytuacji 
aktualne możliwości zespołu z Ustro­
nia Morskiego stanowią sporą zagad­
kę. Być może sytuację wyjaśni mecz 
1. kolejki, w którym Astra zagra na 
wyjeździe z beniaminkiem, Dębem 
Dębno Lubuskie.

Kadra Astry: bramkarze - Maciej 
Kowalski (1978), Mariusz Mordas 
(78), Łukasz Wójcik (86); obrońcy - 
Roman Klimorowski (78), Tbmasz 
Dzik (86), Krzysztof Kaszuba (85), 
Arkadiusz Kordys (86), Piotr Kwapisz 
(74), Radosław Tbkarski (75), Marcin 
Zwoliński (83); pomocnicy - Jacek Cho- 
łys (77), Stanisław Gontek (85), Sła­
womir Konarski (70), Tbmasz Dutka 
(86), Arkadiusz Rodak (83), Dawid 
Parol (83); napastnicy -Artur Lenkie­
wicz (73), Robert Żolik (66), Rafał Stad­
nik (85), Paweł Rakowski (86). (jak)

Eriksson zostaje
Szwedzki trener piłkarskiej reprezentacji Anglii, Sven- 

-Goran Eriksson, nadal będzie pełnił swoją funkcję. W 
czwartek do późnych godzin nad jego przyszłością radzili 

działacze Angielskiej Federacji Piłkarskiej (FA). 56-letni Eriksson był 
posądzany o utrzymywanie intymnych stosunków z pochodzącą z Ban­
gladeszu sekretarką FA, 38-letnią Farią Alam. Powodem kryzysu nie był 
jednak sam romans, ale to, że Szwed publicznie skłamał mówiąc, że nic 
go nie łączy z byłą modelką. Działacze FA stwierdzili po długiej debacie, 
że nie mają nic do zarzucenia Erikssonowi.

Eriksson pracuje z angielską reprezentacją piłkarską od stycznia 2001 
roku. Doprowadził ją do ćwierćfinału mistrzostw świata 2002 i do tur­
nieju finałowego mistrzostw Europy 2004. Anglicy, są przeciwnikami 
polskiej reprezentacji w eliminacjach MS 2006. (jak)

Będzie medal?
Występująca w 6. Młodzieżo­

wych Mistrzostwach Europy w 
warcabach stupolowych, zawod­
niczka GZW LZS Darłowo Anna 
Chylewska grała w kolejnych run­
dach ze zmiennym szczęściem, 
jednak przed ostatnią rundą za­
chowała medalową szansę. W 
siódmej partii uległa liderującej 
Ricie Navickaite z Litwy, a w ko­
lejnej wygrała z Polką Anetą Pe- 
tlicką.

Czołówka turnieju przed ostat­
nią, 9. rundą była niezwykle wyrów­
nana. Cztery czołowe lokaty zajmo­
wały warcabistki z dorobkiem 11 
punktów, w kolejności miejsc: R. 
Navickaite, Lasma Abramsone 
(Łotwa), Anastasia Krasnova i Na­
talia Szestakowa (obie Rosja). Pią­
ta była A. Chylewska z 10 punkta­
mi, a za nią plasowały się jeszcze 
dwie inne zawodniczki z takim sa­
mym dorobkiem.

W ostatniej rundzie warcabist- 
ka GZW LZS gra z reprezentant­
ką Łotwy L. Abramsone, ubiegło­
roczną brązowa medalistką 
MME. Wygrana w tej partii może 
zapewnić medal, (jak)

lrybański w Bulls
Pierwszy polski koszy­

karz w amerykańskiej lidze 
NBA, Cezary Trybański, 
zaliczył niewiele występów 
w ciągu dwóch minionych 

sezonów, za to często zmienia kluby. 
Kolejnym, czwartym już w jego ka­
rierze w NBA, będą sześciokrotni 
mistrzowie ligi Clńcago Bulls. Try­
bański jest jednym z koszykarzy, 
których objęła wymiana między New 
York Knicks i Chicago Bulls. Do No­
wego Jorku przenieśli się Jamal 
Crawford i Jerome Williams, a w 
przeciwną stronę obok Polaka powę­
drowali Othella Harrington, Frank 
Williams i Dikembe Mutombo.

Przypomnijmy, że polski center 
trafił do NBA w lipcu 2002 roku, 
podpisując trzyletni kontrakt o war­
tości 4,8 min dolarów z Memphis 
Grizzlies. W pierwszym sezonie po­
kazał się na parkiecie w 15 me­
czach. W październiku ub.r. został 
przekazany do Phoenix Suns, gdzie 
zdążył wystąpić tylko w czterech 
meczach. W styczniu br. w wyniku 
wymiany zawodników trafił do New 
York Knicks. W zespole tym zagrał 
w zaledwie trzech meczach. (jak)

mailto:Powski@tin.it
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Na Pomorzu od rana słonecznie i Słupsk Gdańsk 8.08.2004 r. 
coraz cieplej, koło południa na Koszalin '
termometrach pojawi się około szczecin -ztyn
26+28°C w cieniu, w słońcu ' Bydgoszcz
temperatura może dochodzić ' Białystok
do 40+45°C. Biomet Poznań _ ä
korzystny. W nocy pogodnie i Zielona Góra 'Warszawa

; ciepło 18+17°C. Jutro i ' • Łódź
pojutrze bez zmian, na niebie Lublin
sporo słońca, niewiele chmur, toc aw Kielce ***

sucho i bardzo ciepło do 25+27°C. 0pole’ Katowice'
Wiatr przeważnie wschodni do ' . .
południa słaby, po południu Kraków Rzeszów
umiarkowany i korzystniejszy do żeglowania.

10-20 km/h
Drawsko Pom.

„ jjjjjjfe '' :: Drawsko Koszalin Słupsk Człuchów

•
Szczecinek »Człuchów sierpnia •

28 sierpnia

Zlot
czarownic

Uwaga, czarownice! IV Sabat 
Czarownic im. Triny Papisten od­
będzie się w niedzielę podczas Jar­
marku Gryfitów - na Rynku Ry­
backim pod Spichlerzem Richtera 
w Słupsku. Artyści z grupy te­
atralnej „Forma” przedstawią wi­
dowisko pt. „Sąd nad ostatnią cza­
rownicą” poświęcone ostatniej ko­
biecie oskarżonej w Słupsku o cza­
ry. W przebraniu czarownic poja­
wią się także aktorzy reaktywowa­

nego Nowego Teatru w Słupsku. 
Zaplanowano także konkursy - na 
najlepiej przebraną czarownicę 
oraz na najlepszy taniec czarownic. 
Ale to nie wszystko...
- Zbieramy także przepisy na naj­

lepszą miksturę, zaklęcie, wróżbę i 
portret czarownicy - apelują orga­
nizatorzy.

Początek o godz. 14. Czarownice, 
chwytajcie za miotły i przylatujcie! 
Obecność obowiązkowa, (mag)

Windsurfing
Mistrzostwa świata w Formu­

le Windsurfing Era Cup. W zawo­
dach uczestniczą reprezentanci 24 
państw ze wszystkich kontynentów. 
W sobotę o godz. 10 - ostatnie zapla­
nowane wyścigi. Około godz. 15 uro­
czyste zakończenie mistrzostw wraz 
z wręczeniem nagród. Ostatni dzień 
zawodów uatrakcyjni tradycyjne 
beach party.

Brydż
XIV Międzynarodowy Festi­

wal Brydża Sportowego „Soli­
darność”. Sobota godz. 11 - II fe­
stiwalowy turniej par o puchary 
prezesa Elektrociepłowni „Wybrze­
że”. Puchar Ministra Edukacji Na­
rodowej i Sportu - turniej par (dla 
młodzieży szkolnej). Godz. 16.30 - 
uroczyste otwarcie festiwalu, godz. 
17 - III festiwalowy turniej par o 
puchary marszałka województwa 
pomorskiego. Niedziela: godz. 11 - 
IV festiwalowy turniej par o pucha­
ry prezesa „DEKOM” sp. z o.o., 
godz. 17 - festiwalowy turniej indy­
widualny o puchar starosty słup­
skiego. Indywidualne Mistrzostwa 
Polski NSZZ „Solidarność”. Festi­
wal zakończy się w przyszłą niedzie­
lę. Hala „Gryfia” przy ul. Szczeciń­
skiej w Słupsku.

Piłka nożna
IV liga Pomorze - inauguracja 

rozgrywek. Jantar Ustka - Wi­
sła Tczew. Sobota godz. 16 - sta­
dion przy ul. Sportowej w Ustce.

Rodło Kwidzyn - Orkan Semeko 
Rumia (s.16), Gedania Gdańsk - 
Gryf Wejherowo (s.ll), Olimpia 
Sztum - Bałtyk Gdynia (s.16), Or­
lęta Reda - Chojniczanka Chojnice 
(niedziela godz. 16), Wierzyca Sta­
rogard Gdański - KP Sopot (s.17), 
Kaszuby Połchowo - Powiśle 
Dzierzgoń (niedziela 11), Gryf 95 
Słupsk - Cartusia Kartuzy (przeło­
żony), Radunia Stężyca - Pomeza- 
nia Malbork (przełożony).

Letni Turniej Piłki Nożnej o 
puchar wójta gminy Słupsk. W
imprezie uczestniczą kluby: Stal Je­
zierzyce, Swe Pol Link Magda Bru- 
skowo Wielkie, Szansa Siemianice, 
Dąb Kusowo, Start Wieszyno, Piast 
Wrzeście. W sobotę od godz. 9.15 
rozpocznie się turniej juniorów, a w 
niedzielę o tej samej porze turniej 
seniorów. Zakończenie imprezy 
wraz z rozdaniem nagród w niedzie­
lę o godz. 15, boisko piłkarskie we 
Wrześciu.

Koszykówka
Lato z basketem. Turnieje ko­

szykówki pn. „Lato z basketem”.
Sobota godz. 15.30 - boisko przy ul. 
Małcużyńskiego w Słupsku oraz 
niedziela godz. 15.30 - obiekty spor­
towe Ośrodka Sportu i Rekreacji 
przy ul. Grunwaldzkiej w Ustce.

Scrabble
VIII Otwarte Mistrzostwa Zie­

mi Słupskiej w srabble. Początek 
gier w sobotę o godz. 12, w niedzie­
lę o godz. 9. Siedziba Civitas Chri­
stiana przy ul. Paderewskiego w 
Słupsku, (mar)

Lyk'end satyry
Sobota i niedziela upłyną w Ust­

ce pod znakiem satyry, co oznacza, 
że będzie sporo okazji do drwin, 
kpin i śmiechu. W sobotę o godz. 18 
w Domu Kultury przy ul. Kosynie­
rów 19 odbędzie się wernisaż rysun­
ków satyrycznych ustczanina An­
drzeja Graniaka, który obecnie 
jest dyrektorem artystycznym tygo­
dnika „Nie” i współpracownikiem 
tygodnika „Newsweek”, oraz Grze­
gorza Sobczaka, grafika i karyka­

turzysty z Kielc, współpracownika 
„Nie”, „Przeglądu”, „Charakterów” 
i „Super Expressu”. Wieczorem, o 
godz. 21, w muszli koncertowej na 
promenadzie nadmorskiej wystąpi 
śląski kabaret DNO. W niedzielę 
zapraszamy do muszli koncertowej 
o godz. 21 na koncert zespołu mu­
zyki kabaretowej „Vice Versa”, któ­
ry tworzą aktorzy słupskiego kaba­
retu „DeKaDe” i Gdański Kwartet 
Kontrabasowy. (LL)

Frankońska moda

W Młynie Zamkowym słupskiego muzeum prezento­
wana jest wystawa strojów ludowych środkowej Franko­
nii. Na ekspozycji oglądać można ubiory z trzech regio­
nów kulturowych tej części Niemiec. Prezentowane są 
stroje odświętne i paradne, noszone przez mieszkańców 
Frankonii w XIX i pierwszej połowie XX wieku. Ciekawost­
ką jest zróżnicowanie strojów w zależności od wyznawa­

nej przez Frankonów wiary. Podczas oglądania wystawy 
przekonać się można, że ludność protestancka ubierała 
się w stroje ciemne i czarne, natomiast miejscowi katoli­
cy - w ubrania koloru lśniącej czerwieni. Całość dopełniają 
zdjęcia mieszkańców środkowej Frankonii przy pracy i 
świętujących uroczystości rodzinne i kościelne, (dmk)

Fot. Krzysztof Tomasik

Brawa dla „Ośmiu osób"!ff
„Osiem osób” - grupa teatralna 

działająca w Szkole Podstawowej 
nr 5 w Słupsku - zajęła I miejsce na 
Wojewódzkim Festiwalu Teatral­
nym „Niebieskie Tarcze”.
- Zaprezentowaliśmy spektakl 

„Bajka o mieście”, który został za­
inspirowany legendą autorstwa 
Jolanty Nitkowskiej-Węglarz 
zatytułowanej „Czerwone trzewiki - 
zaklęte kasztelanki” - mówi dum­
na Jolanta Walewska, opiekun 
grupy, która także została obsypa­
na nagrodami - za reżyserię, opra­
wę plastyczną, naturalność dzieci 
na scenie...

Nagrodzono także muzykę, którą 
na żywo wykonywali Małgorzata 
Pawłowska oraz Krzysztof Sen- 
dobry z grupy teatralnej „Forma”, 
działającej w słupskim klubie 
„Kwadrat” pod okiem pani Walew­
skiej.

Z kolei III miejsce na festiwalu w 
Gdańsku zdobyła Justyna Ko­
chańska, także podopieczna pani 
Jolanty z SP nr 5 w Słupsku. Nagro­
dzona została za „Wróbelka Elemel- 
ka”. Dzieci obsypane zostały na­
grodami - dyplomami, lalkami ja- 
wajkami, pacynkami i innymi upo­
minkami. Gratulujemy! (mag)

Kowbojska miss
Wybory najpiękniejszej kowbojki 

będą głównym punktem pikniku, 
jaki w sobotę odbędzie się na tere­
nie kowbojskiego miasteczka „We­
stern City” w Łebie. W południe 
jeźdźcy rodem z Dzikiego Zachodu 
przejadą ulicami kurortu. Od godz. 
18 na terenie miasteczka rozpoczną 
się pokazy rodeo i jazdy konnej. Po 
tym odbędzie się widowisko plenero­
we, w którym goście zobaczą kowboj­
skie pojedynki i napad na bank. Po 
części artystycznej rozpoczną się 
wybory „Miss Western Gity Łeba 
2004”. Wieczór zakończy bal z naj­
piękniejszą kowbojką. (dmk)

W rytmie hip-hop 
W sobotę o godz. 19 w Słup­

skim Ośrodku Kultury przy ul. 
Braci Gierymskich 1 rozpocznie 
się wieczór z muzyką hip-hop. 
Przez trzy godziny będzie można 
potańczyć w rytm młodzieżowej 
muzyki z płyt. (dmk)

Festyn w Świerznie 
W sobotę w Świerznie, gm. 

Miastko, odbędzie się festyn sołec­
ki. Zaplanowano m.in. gry i zabawy 
dla dzieci i młodzieży. Początek o 
godz. 14. (ang)

Hulajnoga z pitką 
W niedzielę na placu rekreacyj­

nym przy ulicy Dworcowej w 
Miastku odbędą się III mistrzo­
stwa Miastka w jeździe na hulajno­
dze oraz finał wakacyjnej ligi osie­
dlowej w piłce nożnej. Początek 
imprez o godz. 10. (ang)

Zlot '
„U Mazura”

Paradą ulicami Debrzna rozpocz­
nie się w sobotę o godz. 11 V Ogól­
nopolski Zlot Motocykli Ciężkich i 
Weteranów „U Mazura”. Zaraz po 
paradzie zaplanowano liczne kon­
kurencje sprawnościowe na pasie 
startowym byłego lotniska wojsko­
wego. O godz. 18 w miasteczku zlo­
towym nad jeziorem Żuczek roz­
poczną się koncerty zespołów rocko­
wych. (JG)

Pomóżmy!
Uwaga! Ibwarzystwo Przyjaciół 

Wilna i Grodna zwraca się z proś­
bą do władz samorządowych, 
przedsiębiorców i wszystkich ludzi 
o dobrych sercach o komputer do 
gabinetu języka polskiego w Domu 
Dziecka na Litwie. ,

Kontakt - tel. 846-85-32 (od po­
niedziałku do piątku) w godz. 
10-15) lub 0-604-06-92-50.

(mag)
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wynajmie pomieszczenia biurowe o łącznej 
pow. 289,5 m kw. w Słupsku przy ul. Filmo­
wej 1 (III piętro).

Kontakt: (0-59) 843-37-48 w. 35, kom. 606-133-925.
BB-475p

Weekend 
z nami

Sobota. O godz. 16.05 zaprasza­
my na listę przebojów Radia Kosza­
lin „Złota trzydziestka”, o godz. 
18.10 „Sportowy weekend”, o godz. 
20.05 „Baw się razem z nami”, a o 
22.15 „Dobry wieczór Europo”.

Niedziela. O godz. 13.05 za­
praszamy na muzykę ze zbiorów 
Radia Koszalin, godz. 19.05 za­
prezentujemy „Godzinę dla 
mniejszości narodowych”, o 20.05 
koncerty Radia Koszalin, a dwie 
godziny później „Dobry wieczór 
Europo”, (nik)

TELEWIZJA SŁUPSK
a Tetewizja Kablowa% ^VECTRA

Program lokalny w Słupsku i 
w Ustce emitowany jest w formie 
75-minutowego programu premiero­
wego, nadawanego od poniedziałku 
do soboty od godz. 17.15. Ten godzin­
ny program powtarzany jest następ­
nie od 18.30 do 7 dnia następnego.

W sobotę programie lokalnym 
Telewizji Słupsk: magazyn infor- 
macyjno-publicystyczny „W obro­
nie własnej”, prezentacja arty­
styczna Ireneusza Krosnego 
„Magazyn muzyczny”, program 
rozrywkowy „Stare jak nowe”, wi- 
deoklipy „Muzyczny relaks”, (nik)

ANiezbędnik kierowcy
Słupsk. Trwa modernizacja ul. Poznańskiej - występu­

ją zwężenia jezdni. Z powodu remontu zamknięta jest ul. 
Waryńskiego.

Ustka. Nie ma utrudnień.
Droga nr 6. Nie ma utrudnień.
Powiat słupski. Na trasie Kwakowo - Kuleszewo (gmina Kobylnica) 

nieprzejezdny jest odcinek z Lulemina do mieszalni pasz. W Kobylnicy 
utrudniony jest przejazd ul. Wodną.

Człuchów. Na drodze krajowej nr 25 Koszalin-Bydgoszcz, na odcin­
ku między Stołcznem a Nowosiółkami, remontowana jest nawierzchnia 
szosy. Ruch odbywa się wahadłowo.

Miastko. Na ul. Kaszubskiej występują zwężenia jezdni i ogranicze­
nie prędkości do 30 km z powodu prac przy kanalizacji.

Bytów. Nie ma utrudnień
Powiat bytowski. W Starkowie (gm. Trzebielino) przebudowywany 

jest kilometr drogi w centrum. Taki sam odcinek drogi powiatowej mo­
dernizowany jest między Piaszczyną a Wałdowem w gminie Miastko. Z 
tego powodu występuje zwężenie jezdni.

TELEFONY
Słupsk: Pogotowie Ratunkowe - 999. 

Straż Pożarna - 998, Policja - 997, Pogo­
towie Wodociągowe - 994, Pogotowie 
Ciepłownicze - 993, Pogotowie Gazowe
- 992, Pogotowie Energetyczne - 991. 
Straż Miejska - 986, 843-32-17, Pogoto­
wie weterynaryjne: Słupsk - ul. Armii Kra­
jowej 29 - 842-26-31, Pogotowie Drogo­
we - 981, Biuro Numerów - 913, Telefon 
Zaufania - 988, 842-42-78, Poradnia dla 
uzależnionych - 842-30-33 wew. 42, Infor­
macje o AIDS - 958, Pomoc Drogowa (ca­
łodobowa naprawa pojazdów) ' 
842-79-40 , Informacja PKP - 94-36, Infor­
macja PKS - 842-42-56, Informacja LOT
- 952, Informacja paszportowa - 955, In­
formacja turystyczna - 842-07-91, Stowa­
rzyszenie Bezpieczny Słupsk 
842-74-97, Przychodnia Lekarska Spe­
cjalistyczna: Słupsk - ul. Jana Pawła I11. 
tel. 842-60-12, Pogotowie Stomatologicz­
ne (prywatne) - Niepubliczny Zakład 
Opieki Zdrowotnej „Medicus” - Słupsk - 
ul. Piłsudskiego 16 b, tel. 845-62-22, Przed­
siębiorstwo Pogrzebowe „Atena” - wła­
sna chłodnia, Koszalin, ul. Gnieźnieńska 
53a, (0-94) 340-36-36, 0-608-214-542, 
Dom Pogrzebowy „Wrotniewscy” (d- 
Charon) - własna chłodnia, tel. (094) 
343-25-13

DYŻURY APTEK
Słupsk: „Ratuszowa” ul. Tuwima 4, tel. 

842-49-57
Ustka: sobota - „Remedium” ul. Wy­

szyńskiego 1b, tel. 814-69-69, niedziela - 
„Ustecka” ul. Żeromskiego 5, tel. 
814-98-17

Bytów: „Jesionowa" ul. Domańskego 3. 
tel. 822-44-19

Człuchów: sobota - „Nowa" ul. Sobie­
skiego 1, tel. 834-11-78, niedziela - „Obe­
rland" ul. Długosza 29, tel. 834-17-52

Lębork: sobota - „Sit Saluti" ul. I Armii 
Wojska Polskiego 6, tel. 862-53-00, nie­
dziela - „Bluszczowa" ul. Czołgistów 33, 
tel. 863-32-05

Miastko: „Królowej Jadwigi” ul. Królowej 
Jadwigi 12b, tel. 857-56-76

KIWA

Słupsk - „Milenium” - sala A - „Jak 
ugryźć 10 milionów 2" godz. 16, 18 i 20, 
„Osada" godz. 19.30, sala B - „RRRRrrrr" 
godz. 15, „Król Artur" godz. 17, „Osada" j 
godz. 19.30

Rejs” - nieczynne
Ustka - „Delfin” - „Mój brat niedźwiedź” 

godz. 11, „Harry Potter i więzień Azkaba- 
nu" godz. 12.30, „Troja” godz. 14.40, 
„Osada" godz. 17.20, 21.10 i 23, „Sylwia" 
godz. 18.20

Bytów - „Albatros” - „Pojutrze" godz. 
19

Człuchów - „Uciecha” - nieczynne
Miastko -j,Grażyna” - nieczynne

TEATR

Teatr Impresaryjny - nieczynny 
Teatr Lalki „Tęcza” - nieczynny 
Teatr Rondo - nieczynny

WYSTAWY
BYTÓW: Muzeum Zachodnio-Kaszub- 

skie (czynne codziennie w godz. 10-18) 
Wystawy stałe - „Kultura materialna Ka­

szubów bytowskich”, „Broń i uzbrojenia", 
„Portrety Książąt Pomorskich Gryfitów", 
wystawy czasowe: „Białe monogramy" 
Anity Schubert, Kaszubska twórczość pla­
styczna dzieci z powiatu bytowskiego 

CZŁUCHÓW: Muzeum Regionalne 
(czynne poniedziałek - piątek w godz. 
10-16)

Wystawy stałe - „Kultura materialna zie­
mi człuchowskiej”, archeologiczna - „Pra­
dzieje ziemi człuchowskiej", „Rzemiosło ar­
tystyczne XV-XX wieku"; wystawa czaso­
wa - Rzeźba i malarstwo - Józef Waldemar 
Faryno

KLUKI: Skansen Słowiński (czynny w 
pon. godz. 9-15, wt. - niedz. godz. 9-18) 

Wystawa stała - „Słowińcy - ludzie i zwy­
czaje”

Wystawa czasowa - Malarstwo Margare- 
ty Neuss-Stubbe, „Krajobraz frankońskich 
dachów”

SMOŁDZINO: Muzeum Przyrodnie*® 
Słowińskiego Parku Narodowego (czyn­
ne codziennie w godz. 9-17)

Wystawa stała - „Przyroda Słowińskiego 
Parku Narodowego”, „Parki Narodowe w 
Polsce”

LĘBORK: Muzeum (czynne wt.-czw. * 
godz. 10-16, piąt.-sob. 10-15 i niedz. 9-14) 

Wystawy stałe - „Lębork w zabytkach • 
dokumentach", archeologiczna „Pradzieje 
ziemi słupskiej", Gabinet Paula Nipkowa; 
wystawy czasowe: „Misy, kubki, kociołki, 
kotły, popielnice..." - wytwórczość w pra' 
dziejach, „Między obłocznością a figura' 
tywnością” - malarstwo na jedwabiu Brygi' 
dy Ingrid Mrozek

SŁUPSK: Muzeum Pomorza środko­
wego (czynne pon. 10-15.30, wt.-sob-' 
10-17, niedz. 10-18)

Zamek Książąt Pomorskich - wysta'W 
stałe - „Skarby książąt pomorskich”, „Sz,, 
ka dawna Pomorza od XIV do XVIII wieku , 
„Salon sztuki XIX i XX wieku”, S.I. Witki®] 
wicz - Witkacy - twórczość plastyczna: 
stawy czasowe - „Ludomir Ślendziński 
klasyk z Wilna"

Młyn Zamkowy: wystawa stała - ,,KU „ 
ra ludności autochtonicznej Pomorza”, 
na Zachód osadnicy", wystawa czasowa 
„Stroje ludowe środkowej Frankonii’

Herbaciarnia w Spichlerzu - P°ls 
Szkoła Plakatu IX - Filmy ZSRR

>on. .
godz. 8-16 w sob. i niedz. nieczynna)

zKota KiaKatu IX - Filmy ZSHFi w
Galeria Kameralna (czynna pon - _

_ 3dz. 8-16 w sob. i niedz. niecz) "r’!>
„ Bielska jesień 2003" - malarstwo

Baszta Czarownic - Wystawa 
Surüvki

Jiri’eg0

jruvki . yj
Galeria Bursztynowa (czynna pon-'P' 

godz. 10-18, w sob. -10-15) - Stała W 

wa inkluzji roślinnych i zwierzęcych, 
bursztynowe, bursztyny oszlifowane i 
oszlifowane KU|-

Mała Galeria w Słupskim Ośrodka g 
tury (czynna w godz. 11-17) - Wys 
członków Klubu Plastyka Amatora 0 

Galeria w Kaplicy św. Jerzego - 0
członków Klubu Plastyka (zwiedzan 
telefonicznym umówieniu się) , zyn-

USTKA: Bałtycka Galeria Sztuki 
na wt.-niedz. w godz. 10-18)- -> yna 
jako przestrzeń kompromisu" - Ka 
Górna & Jan Pieniążek nne ^

Muzeum Ziemi Usteckiej yc yupzor- 
środy i w piątki w godz. 11-15, d'a 9 K {e|. 
ganizowanych codziennie (jstKi
814-48-24) - wystawa stała - Histo . M3' 
i Stoczni w Ustce, wystawa czaso a0. 
larstwo i rzeźba Michała Stroins^^^

http://www.neptun.koszalin.prv.pl

